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Z WATYKANU. 


Rzym, 11 sierpnia. Papież zo- 
przez swe 
dawne dolegliwości żołądka, Dzi- 
siejszy stan Jego jest zadowalnia- 
jącym. 

R z y m, 1?sierpnia. Papież prze- 
słał szefowi szwajcarskich katoli- 
ków i kierownikowi międzynaro- 
dowego kongresu katolickich robo- 
tników pismo, de Curtius'owi, w 
którem powiada, że pochwala mię- 
dzynarodowe prawodawnictwo dla 
obrony pracujących kobiet i dzieci. 
Pismo papieża jest krokiem przy- 
gotowawczym dla międzynarodo- 
wego kongresu robotników. 

— Prezydent Cleveland przesłał 
papieżowi A kardynała Gibbons 
pismo, w , którem przesyła - powin- 
BZ ia na złoty jubileusz biskupi 


L ondyn, 10sierpnia. Rząd chiń- 
ski odpowiada na żądanie Rosyi o 
wytłómaczeniu nagromadzania woj- 
ska chińskiego nad granicami Pa- 
miru, że Chiny chcą tylko obsa- 
dzić Pamir chiński, z którego nie 
Zamyślają ani cala odstąpić. Dalej 
= zoriak odpowiedź, że Chiny nie 
cheą stawiać oporu przesiw zajęciu 
Innych części amiru, lecz że się 
spodziewają, iż Rosyanie ograniczą 
swe operacye na owych częściach. 

Berlin, 12 sierpnia. Minister 
finansów dr. Witte oświadczył ca- 
rowi, że złoży swój urząd, jeżeli Ro- 
Sya wyrzeknie się wojny cłowej 
Przeciw Niemcom. De Witte miał 
radę państwa po swej stronie i dla 
tego musiał car ustąpić. 


AUSTRYA-WĘGRY. 


W iedeń, 9 sierpnia. Na miej- 
Sou nie dawno temu zmarłego ba- 
rona Bauer'a został baron Merkel 
zamianowany austryacko -- węgier- 
skim ministrem wojny. ` 

— Północna Styrya została w o- 
statnich dniach odwiedzaną przez 
trzęsienia ziemi i wiele domów się 
ZR Ludzie nie utracili życia. 

przeszłą sobotę nawiedziła ule- 
wa Grodziska, stolicę Śtyryi. Wsku- 
tek powodzi, która nastąpiła, kilku 
ludzi utraciło życie i woda zabrała 
mnóstwo bydła i spustoszyła dużo 
własności. Strata. jest znaczną. 

Wiedeń, 10 sierpnia. Trąba 
wodna, która nawiedziła część Sty- 
ryi, zniszczyła zupełnie miasto Goe- 
sting i kilka set mieszkańów z wiel- 


|skiej. 
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ką biedą ocaliło życie tylko. 19 wsi 
zostało załanych i cała okolica zo- 
stała spurtoszoną. Mnóstwo młode- 
go bydła i jagniąt zaginęło i plon 
cały został zniszczony. Najmniej 9 
osób utraciło życie. 

W iedeń, 12 sierpnia. Nieda- 
wno temu Młedoczesi wywiesili po 
głównych ulicach Pragi tablice, na 
których nazwy ulic w języku tyl 
ko czeskim były wypisane. Namie- 
stnik Czech, hrabia Thun, atoli roz- 
porządził natychmiastowe usunięcie 
wywiesek, na których nazwy ulic 
mają się znajdować nie tylko w czes-_ 
kim , ale i w niemieckim języku. 

W iedeń, 13 sierpnia. Rada 
miejska w Pradze nie wykonała roz- 
porządzenia hrabiego Thun, tj. nie 
zastąpiła wywiesek z czeskiemi na- 
pisami ulic przez wywieski mające 
czeskie i niemieckie napisy. Wsku- 
tek tego rozporządził hr. Taafe, 
prezes ministeryum austryackiego 
rozwiązanie pragskiej rady miej- 

W całych Czechach a zwła- 
w Pradze panuje wskutek te- 

rzenie. 5 


kole- 
jowe i inne mosty zostały zabrane 
1 wielka część ziemiopłodów zosta- 
ła zniszczona. 


NIEMCY. 


Berlin, 9 sierpnia. Cesarz Wil- 
helm zawitał wczoraj do wyspy 
Helgoland, gdzie go z zapałem przy 
jęli mieszkańcy, którzy m wiado- 
mo dopiero od kilku lat o Niemiec 
należą. 2 ; y 

Berlin, 10 sierpnia. Władza 
miejska zaprzecza wiadomości, Ja- 
koby kilka dni temu w tem mite- 
ście wydarzył się wypadek cholery. 

Paryż, 10 sierpnia. Korespon- 
dent z Cowes przeseła następującą 
interesującą hbistoryę, pochodzącą 
z wiarogodnego źródła: 

Przeszłej niedzieli blizko 6 go- 
dzin istniało takie nieporozumienie 
pomiędzy Francyą i Anglią, że wiel- 
ka wojna zdawała się być mieuni- 
knioną. Królowa odbierała «o go- 
dzinę wiadomości w Osborne osta- 
nie rzeczy. Cesarz niemiecki do- 
wiedziawszy się odraźliwym stanie 
rzeczy, zacierał z radości ręce i mo- 
wil: „Teraz tanieo się rozpocznie. 

Berlin, 12 sierpnia. W prze- 
szły czwartek podpisał cesarz nie- 
miecki dekret, że cło na wszystkie 
z Finlandyi do Niemiec przywożone 
towary ma być podwyższone o 50 
procent. To podwyższenie taryfy 
doprowadzi prawdopodobnie najgłó- 
wniejsze przemysły Finlandyi do 
ruiny. 

Berlin, 12 sierpnia. Kardy- 
na? Ledóchowski, "prefekt Propa- 
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andy, odwiedzi wkrótce Beriin i 
Poznań, gdzie nie był od czasu swej 
banicyi w r. 1876. Kardynał życzy 


sobie, aby zwrócono jak najmniej- 
szą uwagę na przybycie jego, je- 


dnakowoż w Poznaniu i Gnieźnie 
robią już największe przygotowania 


na jego przyjęcie. W Berlinie bẹ- 


dzie kardynał gościem cesarza. 


BELGIA. 


Nowy York, 10 sierpnia. 
Rzymski korespondent do Catho. 
lic News” donosi: Opat Benedykty- 
nów w Mared Sous w Belgii, Hilde- 
brand de Hemptienne został na mo- 
cy papiezkiego „Breve? zamiano- 
wany prymasem wszystkich Bene- 
dyktynów. Jest to pierwszy raz w 
historyi tego zakonu, że papież za- 
mianował opata- prymasa. Zamia- 
nowany należy do jednej z najstar- 
szych belgijskich familii w Belgii. 
Trwanie jego urzędu jest obliczo- 
nem na lat 12. 


SZWAJCARYA. 


Zurych, 9 sierpnia. Wezoraj 
odbyła siędruga sesya międzynaro- 
dowego kongresu socyalistów. 18 
narodowości jest na kongresie za- 
stąpionych przez 385 delegatów. Z 
tych przybyło 92 z Niemiec, 65 z 
Anglii i 58 z Francyi; reszta po- 
chodzi z 15 innych krajów  włą- 
cznie Ameryki. 

-- Bocyaliści uchwalili, iż będą 
popierali ośmiogodzinną pracę. 


WIELKA BRYTANIA, 


Londyn, 9 sierpnia. Na wczo- 
rajszej sesyi lzby niższej oświad- 
czył Gana, że rząd chce zwo- 
łać parlament na nadzwyczajną se- 
syę. Gladstone dodał, że teraźniej- 
sza sesya nie zostanie odroczoną, 
póki mie zostaną załatwione pozo- 
stające paragrafy Home Rule bil'u. 

— Parowieo lloydu Lahn wypły- 
nął dzisiaj przewożąc do Nowego 
Yorku $3,862,500 w złocie. 

Londyn, 12sierpnia. Dzisiaj 
wykcleił się pomiędzy Cardiff i 
Pontypridd na skręcie pociąg Taff 
Vale kolei. 17 osób zostało zabi- 
tych i 40 ranionych. 


z HISZPANIA. 


Madryt, 10 sierpnią. Jenerał 
Calleja został zamianowany jeneral- 


_|vym gubernatorem wyspy Cuba. 


Vigo, 1% sierpnia. Francuzki 


| parowiec transportowy Drome zde- 


rzył się z francuzkim parowcem 
Penorth, płynącym do Marsylii, 
któr ERA. a z nim 5 osób. 18 
ludzi ocaliła załogę parowca Drome. 


WŁOCHY. 1 


Rzym, 11 sierpnia. Wybrzeże 
adryatyckiego morza zostało na- 
wiedzone przez znaczne trzęsienie 
ziemi i, jak się zdaje, wielu ludzi 
utraciło życie. Najbardziej ;ucier- 
piała prowincya Toggia w | potu- 
dniowych Włoszech. 

— Aby zapobiedz brakowi zdat- 
kowej monety dającemu się po ca- 
łym kraju uczuć, postanowił rząd 
dać bić pieniądze bronzowe w war- 
tości 10 milionów lire. 

Rzym, 12 sierpnia. Ponowne 
trzęsienie ziemi zniszczyło miasto 
Mattinata nad wybrzeżem Adrya- 
tyku. Wielu ludzi zostało zabitych 
i ranionych. Wulkan Stromboli mio- 
ta ogniem. 


EGIPT. 

Cairo, 11 sierpnia. Powrót 
khedywa z jego odwiedzin u suł. 
tana w Konstantynopolu spowodo- 
wał dalsze rozprężenie w położeniu 
politycznem. Khedyw poróżnił sie 
ze swoim pierwszym ministrem 
Riaz paszą, który zawdzięcza swe 
stanowisko angielskiemu wpływo- 
wi. Żąda on obecnie gabinetu, któ- 
ryby tak tańczył, jak on śpiewa, i 
cały świat wie, że gabinet taki 
sprzyjałby Francuzom. Nie tak da- 
wno temu khedyw zdyimisyonował 
wszystkich ministrów sprzyjających 
Anglii i sam wyznaczył nowy ga- 
binet. Poseł angielski lord Cromer 
wmięszał się do sprawy i przepro: 


wadził, że Riaz pasza został zamia- 
nowany prezesem ministeryum. Stó- 
sunek między khedywem i jego 
radzcami jest bardzo rozprężonym 
od niejakiego czasu i doprowadził 
do d:lszego przełomu, który nieza- 
wodnie spowoduje wmięszanie się 
Wielkiej Brytanii. 

Cairo, 12 sierpnia. Nieporo- 
zumienie pomiędzy khedywem i 
Riaz paszą zostało załatwionem. 


SANSIBAR. 


Sansibar, 13 sierpnia. Dzi- 
siaj nadeszła z Witu wiadomość, że 
dla ciągłych nieprzyjaznych kroków 
zdetronizowanego sułtana, Fumo 
Omani, marynarze w środę uderzyli 
na Witu, takowe zajęli i podpalili. 
Dwóch poruczników zostało ranio- 
nych i jeden szeregowiec padł nie- 
żywym. 


SIAM. 


Saigon, 9 sierpnia. 250 wol- 
nych strzelców francuzkich i majt- 
ków udało się w drogę do Chanli- 
bun, miasta położonego w pobliżu 
zatoki siamskiej, które Francuzi ob- 
sadzą tymczasowo odnośnie do wa- 
runków „ultimatum”, które nieda- 
wno temu przez rząd siamski zo- 
stało przyjęte. Francuzi obsadzą 
także rzekę, nad którą Chanlibun 
leży. Miasto to znajduje się 175 
mil od Bangkok i prowadzi żywy 
handel z Chinami. 

Bangkok, 9 sierpnia. Fran- 
cuzki poseł Pavie powrócił wczo 
raj naswe stanowisko. Paknam for- 
ty dały 13 wystrzałów armatnich. 


INDYE WSCHODNIE. 


Bombay, llsierpnia. Powstał 
tu dzisiaj bunt, podczas którego 
mnóstwo ludzi zostało ranionych. 
Spór powstał pomiędzy mahometa- 
nami i Hindusami. Pierwsi i dru- 
dzy obchodzili w tym samym daiu 
jakieś święto uroczyste. Wynikiem 
było, że nienawiść religijna wybu- 
chła na nowo i następnie wybuchła 
bójka. 

Mahometanie rzucili się na świą- 
tynię Hindusów, lecz zostali odpar 
ci i wkrótce powstała po całem 
mieście walka, którą oddział woj- 
ska zakończył. 

Hindusi wznowili następnie wal- 
kę i dla tego przywołano jeszcze 
więcej wojska, które uspokoiwszy 
tubylców, obecnie z nabitemi kara- 
bizami patroluje po wszystkich u- 
licach. 

Bombay, 12 sierpnia. Z ludzi 
ranionych podczas wczorajszych roz- 
ruobów umarło 6 w szpitalach. 

— Dzisiaj wysłano dużo wojska 
i wolontaryuszów przeciw bunto- 
wnikom w Chingpooly. Wojsko da- 
ło ognia do nich izabiło 8, a rani- 
ło około 100 z nich. 

Bombay, 12 sierpnia. Bunty 
religijne coraz bardziej się rozsze- 
rzają. Wiadomo, że dotychczas 50 
osób zabitych i przynajmniej 1200 
uwięzionych. Pogrzebom towarzy- 
szy wojsko, lecz to nie wstrzymuje 
EE do rzucania się na ta- 

owe. Coraz więcej wojska przy- 
bywa z wnętrzu kraju i rozkłada 
się obozem po ulicach. 


SAMOA. 

Londyn, 9 sierpnia. Telegra- 
my z Berlina donoszą, źe Stany 
Zjednoczone i Niemcy postanowiły 
wspólnie położyć koniec rozruchom 
w Samoa. Spór zostanie prawdopo- 
dobnie załatwionym przez to, iż 
buntowniczy król Mataafa zostanie 
wygnanym. 

Aukland, Nowa Zelandya, 
10 sierpnia Z Apia donoszą, że po- 
rządek został znów ustalony w Sa- 
moa. Mataafa, który rościł sobie 
pretensye do wladzy, zostanie prze- 
wieziony na niemieckim okręcie 
Sperber do wysp 'Towarzyskich. 
Zwolennicy króla Malietoa obcho- 
dzili niedawno ich zwycięztwo w 
ten-sposób, iż przynieśli głowy za- 
bitych ich nieprzyjaciół do Apii. 


J ARGENTYNIA. 
Londyn, %sierpnia. Odnośnie 


ZOO NN, 


o w, 
ONES 


do telegramu z Buenos Ayres zło- 
żył swój urząd jen. Cesta, guber- 
nator prowincyi Buenos Ayres, któ- 
rego oblegali radykali w Laplata, 


złożył swój urząd i ubiegł do rze- 
czypospolitej Uruguay. Telegram o- 
piewa dalej, że pozostałe prowin- 
cye są spokojnemi i że fewolucya 


się ukończyła, gdyż radykali osią- 


guęli swój cel. 

Londyn, 10 sierpnia. Z Bue- 
nos Ayres donoszą: Radykali wkro- 
czyli do La Plata. Minister Del 
Valle rozkazał wojującym partyom 
złożyć broń. Radykali twierdzą, że 
ich rząd został uznany, lecz : kon- 
gres nie uznaje ich rządu. 


CHOLERA, 


Bukareszt, 9 iep: Z 
Brahilowa doniesiono wczoraj o 15 
wypadkach cholery, o 4 z Śmier- 
telnym wynikiem; z Soliny o 26 
nowych wypadkach i 5 wypadkach 
śmierci. 

Odessa, 9 sierpnia. Ostatnie 
statystyczne wiadomości z 18 pro- 
wincyi europejskiej Rosyi, nawie: 
dzonych przez cholerę, donoszą, że 
tam wydarzyło się 496 zachorowań 
1 186 wypadków na cholerę w jè- 
dnym tygodniu, podeza» gdy w 
prowincy! Niżni Nowgorod w dwóch 
tygodniach zachorowało “a tę zara- 
zę 258, umarły zaś 102 osaby. Od- 
nośnie do nieurzędowych “^ sprawo- 
zdań zachorowało na Podolu w 14 
dniach na cholerę nie mniej jak 
140°, a umarło 500 osób. 

Londyn, 9 sierpqia. Kapitan 
parowca „George Fisher”, który co 
dopiero przybył z Brahilowa, głó- 
wnego portu Rumunii, do Malty, 
donosi, że podezas podróży zacho- 
rowały na okręcie na cholerę trzy 
esoby, a jedna umarła. 

Neapol, 9 sierpnia. W osta- 
tnich 24 godzinach umarło tutaj 9 
ludzi na cholerę. 

Bukareszt, % sierpnia. W 
Soldino zachorowało wczoraj 14, a 
umarło 7 osób na cholerę. Z Bra- 
hilowa donoszą o nowych 8 zacho- 
rowaniach i 2 wypadkach śmierci 
pa cholerę. 

Wiedeń, 10 sierpnia. Austry- 
acka władza zdrowia donosi urzę- 
downie, że stan kraju pod wzglę- 
dem cholery jest gorszym, niż w ro- 
ku zeszłym. Cholera wybuchła po- 
między, robotnikami w M «maros 
nad granicą Galicyi i 35 z nich, po 
większej części Włosi i Kroaci, u- 
marło. 

Neapol, lOsierpnia. °W osta- 
tnich 24 godzinach doniesiono o 
trzech wypadkach śmierci na cho- 
lerę. W okolicy zachorowało bar- 
dzo wiela ludzi na tę zarazę. 


Bukareszt, 10 sierpnia. W 
ostatnich 24 godzinach wydarzyło 
się w Brahilowie 36 nówych wy- 
padków cholery 1 cztery wypadki 
śmierci, a w Solinie 61 zachoro- 
wań i 10 wypadków śmierci, 

Rzym, 11 sierpnia. Rząd roz- 
porządził, że na każdym pociągu 
pomiędzy Neapolem i Rzymem ma 
się znajdować lekarz i korpus sa- 
nitarny. Wszystkie hotele w Rzy- 
mie zostały dokładnie wyczyszczo- 
ne, aby zapobiedz cholerze. Dyrek- 
tor poczt 1 telegrafów, który kil- 
ka dni temu został w interesie po 
slany do Neapolu, zachorował na 
cholerę i umarł następnego dnia. 


Neapol, 11 sierpnia. W osta- 
tnich 24 godzinach zachorowało tu- 
taj znów 10.1 umarło także 10 lu- 
dzi na cholerę. 

Londyn, 12 sierpnia W Gri 
moby umarł w piątek jeden czło- 
wiek na cholerę. 

Rzym, I2sierpnia. W ostatnich 
24 godzinach umarło w Neapolu 8 
ludzi na cholerę, zachorowało zaś 
7. W Campobaszo, na poładnie od 
Neapolu, wybuchła także cholera. 

Bukareszt, 12 sierpnia. O 
14 nowych wypadkach cholery i 6 
wypadkach śmierci na tę zarazę do- 
noszą z Brahilowa. W Solinie za- 


chorowało dzisiaj 24 a umarło 8lu- 


dzi na cholerę. 
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Berlin, 13 sierpnia. Na gra- 
niey Prus Wschodnich przedsię- 
wzięto jak najsurowsze środki bez- 
pieczeństwa, aby zapobiedz wniesie- 
niu cholery. A 

"Tylko w dwóch miejscach mo- 
żna przebywać granicę. Tam bywa 
każdy rewidowany, a ludzie podej- 
rzani pozostają w jednotygodnio- 
wej kwarantannie. 

Rzym, 13 sierpnia. W 24 go- 
dzinach kończących się dzisiaj na 
południe zachorowało w Neapolu 
5, umarły dwie osoby na cholerę' 


Tylko do 1-go Października, 
1893. 


ŻYWOTY 


ŚW. PAŃSKIGH 


X. P. SKARGI 
są na ukończeniu. 4 


Po zniżonej cenie. 

Potrzebując jeszcze pienię- 
dzy na dokończenie księgi 
«Żywoty Świętych Pańskich" 
i na oprawę — obecnie zbie- 
ram potrzebny kapitał ze 
sprzedaży 


po zniżonej cenie 
z mego wielkiego zapasu ksią- 
żek do nabożeństwa, history- 
cznych, powieściowych i wsze|- 
kich innych podanych w ka- 


talogu. 

Kto przyśle $1.00 odbierze za $1.50 
dE py MOBO 3.00 
KE DZA ZY 4.50 
WA E So 6.00 
EE O ST 7.50 
» » 6.00 » 9.00 

i tak dalej. 
Do tego przesyłkę sami 


opłacimy, 

W wobecnym czasie każdy 
jeden ma sposobność do na= 
bycia tanio książek.” 

Po tych cenach sprzedawać 
będziemy tylko do 1-go Pa- 
ździernika, 1893, poczem ce- 
na będzie tak jak poprzednio, 

Kto nie ma katatalogu czyli 


spisu wszystkich książek, niech 


pisze a poślemy bezpłatnie, 
W: DYNIEWICZ, 
532 Nobłe Str., Chicago, IL 


. 


Podziękowanie. 

Ja niżej podpisana Ewa Kamiń- 
ska publicznie dziękuję pani Dok- 
torce -- profesorce Eleonorze Mu- 
szyńskiej za dyplom akuszeryi, któ- 
ry otrzymałam w Chicago 18go 
Sierpnia bieżącego roku. 

Dzięki Bogu za pomocą nauki p. 
doktorki mam wielkie powodzenie 
w Pittsburgu, tak iż mi zazdroszczą 
niektórzy doktorzy amerykańscy. 

Życzę z całego serca wszystkim 
polskim niewiastom, chcącym nau- 
czyć się akuszeryi, udać się do pani 
E. Muszyńskiej, 805 S. Ashland 
ave., Chicago, Ill. T'a pani uczy pręd- 
ko, praktycznie i dobrze; jej uczen- 
nice są pierwszorzędnemi akuszer- 
kami i cieszą się dobrem powodze- 
niem. 

E. Kamińska. 

(Podobne podziękowabie przysła- 


ła pani C. M. Kamińska z Pitts- 


burga. Red.) 


Wielki pożar w Minneapolis. 


Z Minneapolis, Minn., donoszą 
13-go sierpnia: Trzy pożary, praw- 
dopodobnie dzieło podpalaczy, któ- 
re się następnie połączyły, wybu- 
chły w małych przestankach jeden 
po drugim. Pierwszy wybuchł w 
stajni Cedar Lake Ice Co. i zajął 
całą lodownię. <Ztąd wskutek wi- 
chru przeniósł się na fabrykę pu- 
deł Clarka i zniszczył następnie ko- 
tlarnię firmy Budges, Connell & 
Co, i oprócz tego Louberta “Union 
Wagon Works“ Gdy ogień się 
szerzył w najlepsze usłyszano sy- 
gnał alarmowy z okręgu drzewnego 
na “Boom Island.“ Mnóstwo drze- 
wa budulcowego stanęło w płomie- 
niach. Płomienie rozszerzały się 
lotem błyskawicy i zajęły mnóstwo 
domów, tartaków, heblarń itd. Po- 
żar zatrzymał się dopiero przy 
wielkim ceglanym budynku, *Min- 
neapolis Brewing Co.“ chociaż i 
ten został uszkodzony na $100,000. 
Wzdłuż Marshall'ul. i okolicy znaj- 
dowało się wiele małych domów 
zamieszkanych przez robotników i 
pomocników, (w tym okręgu mie- 
szka wiele Polaków,) które się pa- 
liły jak próchno, lecz mieszkańcy 
zdołali ocalić swój dobytek. Ogó- 
łem zostało 150 domów  zniszczo- 
nych. Straż ogniowa nie mogła po- 
dołać pracy i dlatego przywołano 
straż ogniową ze St. Paul. Przez 
niejaki czas zdawało się, że cała po- 
łudniowo-zachodnia część miasta 
Minneapolis stanie się pastwą .pło- 
mieni, lecz usiłowaniom połączouej 
straży ogniowej udało się ograni- 
czyć pożar. 

Pewna stara niewiasta i pewien 
chłopiec znaleźli śmierć w płomie- 
niach. 


Strata ogólna wynosi $1,500,000. 


NGANNNNNY 


Rosya i Niemcy. 

Rosyjsko-niemiecka wojna tary- 
fowa zajmuje uwagę w Europie. 
W bardziej konserwatywnej prasie 
w Petersburgu, która nasamprzód 
zdawała się być przejęta ideą, że 
Rosyanie poznali swój błąd i byli 
skłonnymi do ugody, nastała zmia- 
na. * Lecz widoczną jest rzeczą, że 
pansłowiańskie czasopisma żądają 
dalszej walki i tak samo żąda jej 
Witte, rosyjski minister finansów. 
Zachodzi kwestya, czy zatrzyma 
swój wpływ u cara i dotąd nie wi- 
dać, aby wpływ ten się zmniejszał. 
Witte należy do ultra-słowiańskiej 
grupy, która się utworzyła w osta- 
tnim dziesiątku lat, a której cen- 
traluą figurą jest Podbiedonoscew, 
i wierzy w konieczne usunięcie z 
Rosyi każdego nierosyjskiego pier- 
wiastka religijnego, rasowego, han- 
dlowego i spółeczeńskiego. Ludzie 
ci podbili już dawno tępy umysł 
cara, głównie przez wpływ religijny. 
Rozszerzają oni stale swą władzę 
w innych kierunkach. Zdobyli mi- 
nisteryum finansów gdy W iszno- 
gradzki padł i są dość silnymi w 
wydziale spraw zagranicznych, gdzie 
ich narzędzie Szyszkin stara się o 
usunięcie De Giersa. Może 4 
zresztą, że car się namyśli i 
wstrzyma, lecz widoki pod tym 
względem są bardzo miernemi. 
Przystęp do niego mają niektórzy 
inteligentni mężowie stanu, lecz nie 
słucha ich i nie chce rozprawiać z 
nimi o tych rzeczach i podpada co- 
raz bardziej w Er Pe fanaty- 
czne poddanie się popom i im po- 
dobnym szalbierzom i łotrom. 


ich 


Niemcy stale i spokojnie pono- 
szą ich część w wielkiej walce cło- 
wej. W wielkich środkach przemy- 
słowych znacznie powróciło zaufa- 


TY = 


NANDINIA 


- Rok 21. 


Wojciecha w starożytnej katedrze 
w Gnieźaie wobec tak licznego 
zgromadzenia Polaków, jakiego nie 
było od r. 1863. Urzędnicy w Pol- 
sce pod zarządem moskiewskim ba- 
cznie umieszczają na czarnej liście 
szlachtę i przywódzców polskich, 
podejrzanych o zamiar przebycia 
granicy, aby brać udział w tej u- 
roczystości, a Warszawa znajduje 
się pod podwójnym ciężarem pra- 
wa wojennego z | czasu, gdy wia- 
domość o tych odwiedzinach zosta- 
ła znaną. Ks. Ledochowski był sil- 
nym, pięknym człowiekiem średnich 
lat, gdy go wydalono z Niemiec 
jako zdrajcę. Powraca obecnie ja- 
ko czczony cesarski gość, białogło- 
wym, 70 lat liczącym prefektem 
Propagandy wszystkich polityków 
Watykana. Odwiedziny jego nale- 
żą do najważniejszych wypadków 
tego roku. 
(Londyński korespondent do 

New York Times 12 sierpnia, 1893.) 


+ 


Donosimy krewnymi znajomym, 
że dnia 6 sierpnia rb. pożegnała 
się z tym światem kochana matka 
nasza, licząc łat 58. Przybyła do 
Ameryki 12 lat temu ze wsi Dóbr- 
cza, pow. Bydgoskiego. 

W smutku pogrążeni 
Mateusz Klarkowski, mąż 
Jan 
Maksymilian | synowie. 
Katarzyna 
Maryauna 

JanKlarkowski, 

Chicago, Ill. 


Franciszek 
córki. 
Wiktorya 


NANANPRPNN 


Widok miasta Minneapolis od strony wodospadu św. Antoniego. 


~ 


(Okręg spalony znajduje się na 
Nicollet Island, na północ pierwsze- 
go mostu i rozciąga się na północ 


; po za drugi czyli Hennepin Ave. 


most. Budynek wystawy, gdzie się 
odbyła „ostatnia republikańska kon- 
wencya narodowa, znajduje się tuż 
po za wielkim *A* młynem po pra- 
wej stronie obrazu. Wzdłuż rzeki 
powyżej wodospadu znajdują się 
tartaki i składy drzewa ) 


Ciężkie czasy w Milwaukee. 


W skarbcu miasta Milwaukee są 
pustki, a bez pieniędzy nie podo- 
bno rządu miasta prowadzić. Kwe- 
stya zachodzi zkąd brać pieniądze. 
Tymczasem „First National” i 
też „Merchants Exchange Bank” 
pożyczyły miastu $40,000, lecz to 
wystarczy tylko na kilka dni. 

Różne istnieją plany, jakby wy- 
starać się o pieniądze, lecz dotych- 
czas nie zgodzono się na żaden z 
nich. 

bardzo wielu robotników jest tu 
bez pracy. Niedawno temu zwy- 
czajny robotnik zarabiał $1.50 dzien- 
nie, lecz dzisiaj wielu chętnie pra- 
cuje za 850. 


nie podczas ostatniego tygodnia i 
jest rzeczą widoczną, że potrzeba 
Niemców kupowania i sprzedawa- 
nia da się uregulować tak, iż Ro- 
sya zostanie zupełnie na boku. Wi- 
doczną także jest rzeczą, że sprawa 
ta da się załatwić w pokoju tak, 
iż nie nastanie szkodliwe zamiesza- 
nie w handlowej ekonomii Niemiec, 
gdy wybuchnie wojna wzdłuż wscho- 
dniej granicy, Myśl o wojnie z 
Rosyą nasuwa się dziennie podczas 
tej wałki taryfowej. 

Powiadają, że w Polsce warzy się 
coś i każdy się spodziewa, że się 
cośkolwiek wydarzy.  Telegramy 
już dawno się zajmują paliks 
Wilhelma, który przymila się do 
polskiego narodu i podnieca pol- 
skie aspiracye. Jest to może naj 
znaczniejsze a zapewne najdziwiej- 
sze zboczenie z starej drogi bis- 
marckowskiej. Obecnie widać pod 
tym względem interesujący episod. 

Kardynał Mieczysław Ledocho- 
wski, którego Bismarck uwięził w 
Ostrowie a potem wygnał 17 lat 
temu, jako główną ofiarę walki 
kulturbej, ma teraz przybyć w od- 
wiedziny do Prus i do Polski, ja- 


ko gość niemieckiego cesarza. Od- 
prawi nabożeństwo przy ołtarzu św. 


AMODNNONODONNO 


| Msgr. Satolli gościem u arcybiskupa 


annen 


— 


Corrigan'a. 

_W poniedziałek przybył del. pa- 
piezki msgr. Satolli w gościaę do 
arcybiskupa Corrigana w. Nowym 
Yorku. Ogólna istnieje opinia, że 
dwaj ci dygnitarze mają załatwić 


sprawę  reinstalacyi ks. dr. Me 
Glynn i ks. dr. Burtsell. Msgr. 
Satolli sprzyja ich  powrotowi 


do ich dostojności, podezas gdy 
jest rzeczą wiadomą, że arcybi- 
skup Corrigan sprzeciwia się 
temu. 


Z Amsterdam, N. Y. 


„Z Amsterdam, N. Y; piszą 13 
sierpnia: Tkarnia No. 1 firmy 
Warren, De Forest & Co., zostala 
wezorajszegoe wieczora zamkniętą 
na nieograniczony czas. Pracowa- 
ło tam przeszło 100 lndzi. W wie- 
lu młynach płacono wczoraj sre- 
brem i małą monetą dla braku 
mniejszych banknot. Prawie 4000 
ludzi jest tutaj obecnie bez zatru- 
dnienia. W Salisbury młynie i u 
Lee Manufactariug Co., pózpocznie 
się praca jutro. Pracuje tam tylko 
około 150 robotników. 


MO POLSKIE w 


mieszkania tek 
® 


połowę 
nia e 1 
nne być przesyłane przez P, Q. pI Fa BI tab 


( Ghica (l. 


ykonajg się wszelicie reboty, czhodzące * 


WERNYKORA 


WIESZCZ UKKAINSKI. 


POWIEŚĆ HISTORYCZNA Z R. 1768. 


— PRZEZ — 


który dla niej umyślnie kazał wyporządzić | żołnierzy w mieście, i że jakieś przygotowa- 
ksiądz Gwardyan. OJ czasu nieszczęsnego | nia robią w Ekonomii. W tem wszedł Ksiądz 
dnia rzezi humańskiej niema rozpacz i głębo- | Gwardyan, a czego nigdy nie bywało uśmie- 
ki smutek toczył serce matki, Magdusia smu- | chał się twarzą, pogładził ped brodę obiedwie 
tna, zadumana, bo dla niej chwila dziwnych | synowice, i dał każdej po serku jabłkowym i 
zaręczyn jak krótko trwała, tak prędko prze- | po toruńskim pierniku. 

minęła: Joasia, ten trzpiot wesołej duszy, te- — Zostawcie nas samych, mam do pomó- 
raz tylko wzdycha i gorzko płacze; czy po| wienia z waszą matką, — 

ojeu, czy po bracie, czy z żalu na swój los A kiedy Panvy wyszły, zamkuął drzwi, 
sierocy? nie wiadomo; to tylko pewna, że mu- | usiadł przy bratowej, która ze strachu drżała 
siał ją los boleśnie dotknąć, kiedy na niej |i ani słowa nie mogła przemówić; bo Ksiądz 
taka zmiana. Kiedy mówi z Mugdusią, pilnie | Gwardyan człowiek kamiennego serca, w nich 


| skiemu rodowi, jak był tak jest najuniżeń zy wał się u kratek wyłuszezyć całą rzecz i po- 
i najwierniejszy poddany Carycy Moskiewskiej. ciągnąć do odpowiedzialności zdrajców kraju, 
Czas za leniwo płynie dla Lachów: oni by i poduszczycieli klęski, jakiej doznały moe 
radzi co prędzej wyparować Moskali z swojej | wództwa Raskie; a dla »ięksacj wagi zdyba- 
|ziemi; czas za prędko bieży dla Moskali: oni | wszy Pana Szpilera w Tarnopolu, przy wiózł 
by jak najdłużej chcieli gospodarzyć i rabo- | 80 % sobą prawie gwałtem do Lwowa Da 
wać w Polsce, świadka. Trybunał zwlekał zebranie, ociągał 
się z sądem, a na koniec na tajemny rozkaz 
Króla Stanisława Augusta, w nadziei osiągnię- 


XII, 


O! póri ten mój miły, ten świat mojej d szy, 
łańcucha nassych węzłów swą wzgardą nie skruszy;, 
Wierny zcstenie on cie, m'ł ści, pamiątkom. — 
Jeszcze się dla mnie Życia nie zawknęło wieto: 
Jeszcze rayś! jego o mnie, o ociaż on daleko, 
Płynąć będzie tejemnie, — 

Marya, A. Malczewski. 


GH =: zed: W Kodni Paa Regimentarz Stempkowski 

; W Krymie RS Budziaku, po Nogaj- | sumiennie i święcie dopełnił surowej sprawie: | „ją łaski Cesarzowej Katarzyny, popalono do- 
skich stepach i w dzikiej krainie sz» Za- dliwości, Co dzień po indagacyach sąd wska- wody i sprawa w łeb wzięła. Starano się zatrzeć 
Poroke CAE zas „EROS ; > zywał bajdamaków na szubienicę, na ścięcie ślady prawdy, darmo Pan Komornik wrzesz 
wojna na czysto wybuchła; nie skąpą ręką |; na pal; a wyrok bezwłocznie był dop: łuia- 


MICHAŁA CZAJKOWSKIEGO. 


(Ciąg dalszy. 


sieje śmierć i spustoszenie, a jednak jej nie | ny, Za jarem naprzeciw dworu jak na droż- 
brak na wyznawcach, ani na ofiarach, Kiedy | dżach rosły mogiły, któremi przysypowano cia- 
Wernyhora z Nekrasą za Perekop na prze- | ła przestępców; ludzie siół okolicznych jak 
bowory pojechali, wtenczas Kazimierz Puła- | zadzumione miejsce do koła objeżdżali Kod- 
ski, Ataman Sawa, i liczni Marszałkowie Kon- | nię: a kiedy gnienem uniesiony jeden dru- 


czał — tnę potnę — wyrzuty, groźby, i 
przekleństwa, wszystko to padało na wytarte 
czoła sędziów jak groch na Ścianę, nie było 
po nich ani skutku, ani znaku. Rozsierdzony 
Komornik, wziął się do Szpilera; przypom:- 


popatrzy na srebrny pierścień i rzeknie: Ma- 
gdusio, bądź mu wierną, dopóty tylko jest na- 
dzieja szezęścia, póki nie złaniiemy przysięgi | na wyraz twarzy Pani Chiczewskiej, zaczął 
serca. Dziwne. uchu /Magdusi te przestrogi [mówić głosem cierpkim, który widać że w tej 
inłodszej siostry, ale nic nie mówi, bo się nie 


nie umiał wzbudzić miłcści, ale za to każde- 
go potrafił natchnąć bojaźnią, Nie zważając 


chwili chciał złagodzić. 


Po zawartem przymierzu, po naradzie jak 
się to zwyczajnie dzieje i dziać powinno na 
tym świecie, zastawiono sutą biesiadę: i sala- 
macha i sudaki, i baranina, i pilaf, miód, 
wódka, kobyle mleko, wszystko to na plac 
wystąpiło. Cały dzień i dobre pół nocy hula 
li; ale co dziwna Kałnyszewski pod dobrą 
datą, a nie pijany i dotrzymuje slowo, Ne- | 
krasa ciągle na stronie rozmawia, naradza się 
z Wernyhorą, a Tatarowie często przez zapo- 
mnienie kozaczego trunku łykuą i o Alkora- 
nie na czas zapomną. Nazajutrz dzień, każdy 

` pojechał w swoją drogę, a w Siczy choć przy- 
mierze pokoju zawarte, wszystko wre wojną, 
ludzie ostrzą bronie, opatrują rynsztunki wo- 
jenne; przeczuciem boju wesoło rżą konie, si- 
re orły kraczą, sire wilki wyją bo i im chce 
się zakosztować Moskiewskiego ścierwa. 


niał Korsuńskie wyzwanie, uczciwie po pol- 
sku złajał, wyzwał na pojedynek, pokiereszo - 
wał niemieckiego pluchę i pojechał do Konfe- 
deratów w Lubelskie, Szwab tęgo pałaszem 
naznaczony, powrócił do swoich i tak się za- 
kończyła w trybunale Lwowskim sprawa o 
Koliszczyzńnie Humańskiej, 

Pan Branieki oczyściwszy już wojewódz- 


poczuwa do złego. Od czasu jak wyniosły się — Pani Bratowa wiesz o 
z klasztoru, oprócz stryja Gwardyana i Pana | cje bez żadnego funduszu: 
Pułkownika Tamary, nikogo nie widują; Pan | nie zostawił ka „ 
Tamara grzeczny, zalotny, uprzedza wszyst- | hulał za życia, co zaś było w rachomościach 
kie chęci, ale o miłości ani słowa nie gada. to przepadło. Moje przychody na długo nie 
Pani Chiczewska powiada: to zacny człowiek | wystarczą, a co gorsza mogą się urwać za la- 
choć Moskal, szczerą przyjaźń dla naszego | da okolieznością; trzeba myśleć o sobie, o 
rodu chowa. Magdusia tak sobie myśl ; ale | dzieciach. — b 
twa ruskie i z Hajdamaków i z Konfederatów, | "9 Joasia, to bez żadnej ogródki mówi: — I się za!'rzymał; strach ominął Panią Chi- 
po zwycięztwach na laurach się wyciągnął. Z To załotnik do serca Magdusi, ale Magdusia | czewskę, z całą godnością tedy odpowiedzia- 
kolei bale, biesiady i polowania wyprawiał | zaręczona, powinna mu wręcz odjąć wszelkie ła: 

przyjaciołom Moskalom, a szlachta już to z nadzieje; świadczyć że nie może być dla nie- 
interesu, już to z chęci zabawy zjeżdżała się na | 89. — Matka pokręci głową: E „Moja droga, 
za prosiny, - zbyteczną otwartością, najczęściej nieprzyja- 

"Teraz spolowawszy wszystkie knieje w ciela sobie kupić możua, — 

okolicach Kany, na dzień trzydziesty wrze- 
śuia zaprosił okolicznych obywateli na obiad i 


tem, że jesteś- 
nieboszczyk brat 
pitaliku, eo zebrał to i prze- 


federaccy, jak długi, jak szeroki kraj polski, | giego chciał  przekląć, to powiadał: — bog- 
i ostrzem i strzelbą ucierają się po nim z nie- | dajby ciebie Święta Kodnia nie minęła. Stol- 
wolniczymi synami dzikiej Moskwy. Niekato | nik Głębocki, brat Wojskiego Owruckiego 
licki Zaporożec, brata się z raźnym Krako- | podówczes dziedzic Kodni, w imię przyjaźni, 
wiakiem, z zawziętym Mazurem i z dawien wypraszał niekiedy u Pana Stempkowskiego 
dawna znajomym  Litwinem; kilku poczci- | darowanie winy niektórym hajdamakom; czę- 
wych Magnatów, chociaż byli w istocie je- | ściej zaś z lochów ciągnących się po pod do- 
duą z największych sprężyn naprowadzenia | mem, gdzie było tymczasowe więzienie wino- 
Moskwy na kraj, zrobiło porachunek w su-| wajców, wypuszał na wolność ukradkiem i 
mieniu i ciężko żałuje za pierozważne postę- | osadzał przyległe słobody, Papiery z indaga- 
powanie, radziby je poprawić, ale jak? — | cyami, rzucające ważne światło na obmierzłą 
Nie dla Magnatów krok śmiały; zostawić cza- | sprawę Koliszeczyzny, odsyłano do Lwowa; ale 
sowi i okolicznościom, to ich śpiewka ulubio- | tam inaczej się stało. 
na, od czasu kiedy rozświtawszy po głowach Trybunał Lwowski nie poszedł torem Pa- 
naucznym rozumem, zachwycili w ręce gabi- | pa Stempkowskiego, rozminął się 4 poczciwo- 
netowe umowy, i intrygi dworskie, a całko- | ścią i dbaniem o dobro ojczyzny; pomimo że 
wicie zrzekli się na rzecz drobnej szlachty: | dowody wykrywające sprawę były dostatecz- 
miecza i konia, X ne i jasne jak światłość dzienna; pomimo że bal, 
Król choć w nim tam płynie jakaś kro- | Pan Komornik Drożewski, z induktem wygo- 


— Bracie, ja ci ciężarem być niecheę, od 
dawna żądałam opuścić Kunę, tyś sam mnie 
zatrzymał, teraz pozwól abym do mojej rodzi- 
ny się udała; mam kilka tysięcy złotych któ- 

Był to dwudziesty ósmy września, dzień | Te mi poczciwa sługa ochroniła, a przy po- 
świętego Wacława Męczennika. Wróciwszy ze | Mocy Bożej, doczekam się lepszych czasów; 
mszy Świętej Pani i Panny Chiczewskie roz- | Wszak Bóg wdowy i sieroty nie opuszcza, 
Pani Chiczewska z córkami podówczas | mawiały i pytały się wzajem co za przyczy- | 


: ; t (Ciąg dalszy nastąpi.) 
pelka krwi Jagiellońskiej, krwi drogiej pol- | towanym przez najlepszych Mecenasów, goto- | mieszkała już w klasztorze, ale we dworku, | na że tak wiele koronnych i moskiewskich 
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Charakterystyka cara. 


W „Contemporary Review” po- 
daje E. B. Lanin interesujący ar- 
tykuł o osobistości cara Alexandra 
III i o sposobie jego życia. Lanin 
powiada, że miał dobrą sposobność 
studyować cara. 

Co do osoby jest car silnie zbu- 
dowanym i posiada silne muszkuły; 
w młodszych latach był w s'anie 
przełamać sztabę żelaza lub pleca- 
mi wywalić mocne drzwi. Posiada 
jednę z tych ciężkich niezgrabnych 
postaci, z niezgrabniejszym jeszcze 
ruchem, który po większej części 
pochodzi od słabej wiary w samego 
siebie i ztąd wynikającej lękliwo- 
ści — i żadne usiłowania nie mo- 
głyby mu nadać postaci, jaka cha- 
kioczcje zwyczajnego człowieka 
światowego. Jest zawsze chłodnym, 
bojaźliwym, szorstkim i grubijań- 
skim ito w sposób bardzo rażący. 
Wszystkie siły jego istoty zgroma- 
dziły się w ciele 1 kościach, musz- 
kułach 1 żyłach. 

Dzienne zwyczaje cara byłyby ra- 
czej odpowiedniemi dla papieża niż 
dla świeckiego monarchy; rozrywki 
zaś raczej dla więźnia, niż dla władz- 
cy. Przebywając w Gatczynie wsta- 
je zwyczajnie o godzinie Tmej, pod- 
czas gdy mało który ze szlachty w 
stolicy wstaje z łóżka przed godzi- 
ną obiadową, a osobiście znam 


_ dwóch z nich, którzy codzień regu- 


larnie wstają o godzinie 3ciej. Prze- 
chadza się potem spokojnie po nie- 
zajmującym, ściśle strzeżonym par- 
ku pałacowym, powraca na rychłe 
śniadanie i zajmuje się ręczną pra- 
eą, aby się przygotować na urzędo- 
wą dzienną pracę. Ta składa się 
głównie z czytania i podpisywania 
niezmiernych stosów rozporządzeń, 
ukazów, praw i sprawozdań, które 
wszystkie sumiennie stara się zro- 
zumieć. Na boku tych dokumen- 
tów pisze swe wyroki lub swe wra- 
żenia z otwartością, która nie za- 
wsze jest rozsądną i właściwą. 

Cara często oskarzano o tchórzo- 
stwo, które to oskarzenie, trzeba u- 
znać, zdaje się być wielce prawdo- 
podobnem odnośnie do faktów. Tak 
n. p. powiadają, że rzadko sam jeź- 
dzi po mieście, i że caryca towa- 
rzyszy ma zawsze, gdy nie ma przy 
sobie oddziału kozaków. 

Nadzwyczajna osobista odwaga 
nie charakteryzuje dynastyę Roma 
nów, lecz pomiędzy odwagą a zu-, 
pełnem tchórzostwemm znajdujemy 
rozliczne odcienia. Car Mikołaj, któ- 
ry wcale nie znał obawy, mógł sta- 
uąć spokojnie płzed bandą bunto- 
wników i spoglądać pa nich, jak 
owczarz patrzy na swe owce. Ale- 
ksander III różni się wielce od swe- 
go dziada, lecz dła tego nie można 
go nazwać jeszcze zupełnym tchó- 
rzem. Nerwy jego zostały niezawo- 
dnie naruszone przez straszliwe wy- 
padki, w których był albowidzem, 
albo też jednym z aktorów,a nerwy 
człowieka nie zawsze są posłuszne- 
mi jego woli. 

Każdy człowiek, któryby widział, 
jak on, ojca pokaleczonego i skrwa- 
wionego, któryby jak on sam, wię- 
cej niż raz, z wielką biedą uszedł 
przed podobnym losem, którego po- 
ciąg i powóz zostały rozbite na ka- 
„wałki, którego żona stała ua pu- 
stych stepach pomiędzy szczątkami 
i trupami, i którego córeczka uję- 
łaby go za szyję 1 łkając powie- 
działaby: ,,O, papa, teraz przybędą 
i zamordują nas wszystkich”, — 
człowiek, któryby miał takie do- 
świadczenia, nie mógłby być posą- 
dzanym o tchórzostwo, chociażby 
jego nerwy były żelaznemi. Wstręt 
cara do jeżdżenia konno, lub nawet 
do jeżdżenia powozem, nie jest zja- 
wiskiem, któreby można nazwać 
tchórzostwem. Odwagi moralnej po- 
siada car dosyć, aby być bochate- 
rem lub męczennikiem. 


Przeszkody dla jego życzeń nie- 
zmiernie rozjątrzają cara. 


Tak n. p. krótko po wstąpieniu 
na tron przywołał swego ministra 
finansów i zażądał, aby ten wypra- 
cował+ prawo rozporządzające, że 
rubel papierowy mà w przyszłości 
mieć taką wartość, co irubel złoty, 
Bunge odpowiedział, że to było nie- 
możliwem. „Lecz jest możliwem, je- 
żeli ja wyraźnie tak rozkazuję i go- 
towy jestem wziąść całą odpowie- 
dzialność na siebie”, odpowiedział 
car. Buvge tłómaczył sprawę jak 
najgrzeczniej, używając przy tem 
mnóstwo technicznych wyrazów, co 
cara niezmieruie rozjątrzyło. Nare- 
szcie nie mógł się już dłużej uha- 
mować, i każąc ministrowi wycho- 
dzić, zawołał: „Przyślij mi człowie- 
ka, który umie mówić po rosyjsku.” 
Przysłano więc Ostrowskiego, brata 
autora, który carowi udzielał lekcyi 
pierwiastkowych finansów. 

Przy innej spesobności, gdy mi- 
mister sprzeciwiał się idei jakiejś 
cara co do rubla, gdyż wartość ru- 
bla zostałaby zniżoną, odpowiedział 
Aleksander z gniewem: „Nie je- 
stem giełdzistą; nie dbam o takie 
handlowe powody.” W tysiącach in- 
nych przypadkach okazuje się je- 
go wola wykonywania władzy, ja- 
ką posiada, w czynach, z których 
niejedne są uciemiężsjący mi lub dzie 
cinnymi. W r. 1858 podróżował z 
Batumu na parowcu, którym dowo- 
dził kapitan Radlow, którego się 
wypytywał co do szybkości okrętu 
i ile godzin będzie potrzebował na 
podróż. „Lecz ja chcę przybyć na 
miejsce mego przeznaczenia, w ty- 
lu i tylu godzinach”, wyrzekł car 
rozkazująco. „Zamień pan moją wolę 
w parę i szybkość”. „Gdyby paro- 
wiec był ta łusznym, jak ja 
Wasza carska Mość”, odpowiedział 
kapitan, nic nie stałoby na przeszko- 
dzie, lecz faktem jest, że kotły — 
— — — tu odwrócił się car roz- 
gniewany. 

Podobne sceny mają się często 
wydarzać, i 


Russkiego, Litwy i 
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Kultura opium. 


Kultura tabaki jest zakazaną w 
Anglii, wyjąwszy za pozwoleństwem 
władzy akcyzy; tak też jest kultu- 
ra maku zakazaną w brytańskich 
Indyach, wyjąwszy gdy ktoś ma 
pozwoleństwo czyli „license”. Gdy 
rólnik wyjmuje pozwolenie u wy- 
działa od opiam (zwyczajnie wol- 
no mu tylko uprawiać dwie trzecie 
akra) dostaje on na rękę pewną 
kwotę, lecz natomiast obowiązuje 
się, że odstawi agentowi od opium 
za pewną cenę, zwyczajnie pięć 
szylingów za funt, wszystko opium, 
jakie ze swej roli zbierze. i 

Przy ścisłym dozorże trudną jest 
rzeczą dla człowieka uprawiać pod 
mak więcej niż obszar mu przezua- 
czony bez narażenia się na odkry- 
cie. W istocie nie można wcale u- 
kryć uprawy maku. Uprawa maku 
należy już więcej do ogrodowni- 
ctwa, gdyż rośliny rosną na małych 
zagonach, poprzecinanych małemi 
bruzdami dlairygacyi roli, jeżeli ta 
jest możliwą. Starannie trzeba się 
zająć temi roślinami, aż nareszcie 
nadchodzi Per, gdy kwitną a łany 
wyglądają ja a z czystego sre 
at =". % ała Płatki kwiatów lśnią 
się w rosie porannej. 

Te piękne płatki są pierwszym 

lonem, a żony i dzieci rólników 
zbierają takowe jeden po drugim 
i ostróżnie je suszą tak, aby później 
służyły za pokrycie fabrykowanych 
już kawałków cpium. 

Natenczas główki maku z ich 
gołą kapsulką pozostają w otwar- 
tem polu, aż do czasu, gdy kulty- 
watorzy uważają, że są dość dojrza- 
łemi, aby je przebić. Rólnicy przy- 
bywają natenczas wieczorem z na- 
rzędziem podobną do noży przy sta- 
wianiu baniek i sieką niem wnętrze 
kapsulki, aby sok mógł się z niej 
wydobywać. 

Rychło rano kultywatorzy po- 
wracają z nożem do skrobania i 
ich glinianemi naczyniami i ze- 
skrobują sok, który z rośliny wy- 
szedł i zbierają go w swych garn- 
kach. I to jest surowe opium. 


Szlafrok i dziesięć milionów. 


Pod tym tytułem opowiadają 
dzienniki wiedeńskie następującą o- 
sobliwszą historyą: Pewna margra- 
bina z szumnie brzmiącem nazwi- 
skiem zjawiła się niedawno w kan- 
celaryi jednego z najsłynniejszych 
adwokatów wiedeńskich. „Panie 
mecenasie, rzekła, gdy ją poprosił 
o zajęcie krzesła przed biurkiem-- 
musi mi pan poradzić w pewnej 
sprawie. Oto zamówiłam sóbie szla- 
frok, ale pod warunkiem, że otrzy- 
mam go w przeciągu dni trzech. 
Magazyn tymczasem dostarczył mi 
go dopiero po tygodniu. Natural- 
nie, że nie mogłam już korzystać 
z niego, kupiłam bowiem inny. O- 
tóż zamiast ugodzonych 50 gulde- 
nów, zapłacę połowę ceny kupna, 
tj. 25 guldenów. Polecano mi pa- 
na, jako najsłynniejszego adwoka- 
ta, musisz pan zatem przeprowa 
dzić mi ten proces.” Adwokat 
zwrócił uwagę margrabiny, iż pro- 
ces taki jest bez widoków powo- 
dzenia, dama jednak upierała się 
przy swojem, mówiąc: „Choćby to 
nawet miało kosztować tysiąc gul- 
denów, muszę mieć słuszność po 
mojej stronie” To powiedziawszy, 
pożegnała się i wyszła. Adwokat 
miał tedy prowadzić proces, ska- 
zany na przegraną, a wiadomo, że 
nie lubią tego znakomitsi prawni- 
cy. Udał się tedy do magazynu, 
wręczając jego właścicielce 50 gul- 
denów, do margrabiny zaś napisał 
list, w którym jej donosił, iż spra- 
wa rozstrzygniętą została na jej 
korzyść i że ma do zapłacenie 25 
guldenów za szlafrok i 25 gulde- 
nów kosztów sądowych. Z sumą 
tą nadesłała margrabina list dzięk- 
czynny, w którym wyraziła swój 
podziw i uwielbienie dla mecena- 
sa, wygrywającego taki proces w 
ciągu trzech dni zaledwie i to ta- 
nim kosztem. Upłynęło parę tygo- 
dni, poczem adwokat ów odbiera 
list z Floreacyi, w którym mar 
grabina prosi go o natychmiasto- 
wy przyjazd. Umarł bowiem jej 
krewny, po którym według testa- 
mentu odziedziczyła 10 milionów 
lirów, musi jednak bronić tej spra- 
wy, gdyż inni krewni starają si 
ten zapis obalić. Adwokat odpisa 
najgrzeczniej, iż dziękuje za zau- 
famie, będąc jednakże przeciążony 
robotą, nie, może się ruszyć z miej- 
sea, Margrabina nie dała jednak 
za wygraną. Odtelegrafowała na- 
tychmiast, iż adwokat, który wy- 
grał proces o szlafrok, musi także 
poprowadzić i tę sprawę dziedzie- 
twa. 'Tak być musi! Przeznacza 
też dlań za poradę 5000 guldenów 
bezwarunkowo, nadto ponosi wszel- 
kie koszta podróży i utrzymanie w 
Florencyi przez czas niezbędnego 
pobytu, obec tego adwokat nie 
namyślał się już dłużej i wyjechał 
do Florencyi. Byłoby do życzenia, 
aby ten proces o miliony równie 
gładko „wygrał”, jak poprzedni o 
szlafrok. 


KA 
Nowy opał. 


Londyńskie towarzystwo „,Petrole 
Pioneer Corporation” wyrabia do 
użytku domowego i przemysłowe- 
go cegiełki z...nafty. Siła ogrze- 
wająca tego nowego opału jest 
znacznie większą od siły węgla ka- 
miennego, kosztuje przytem 10% 
taniej. Parowiec zabierający zwy- 
kle 1000 ton węgla, będzie musiał 
zabierać tylko 200 ton owych ve- 
giełek. Naftę, po dodaniu pewnej 
domieszki chemicznej, ogrzewa się 
do gorącości 260 stopni, przy któ- 
rej mieszanina się zgęszcza, i w 
stopniu należytym nadaje się jej 
postać cegiełek. ~ 


Napoleoniści. 


Zgon niedawno zmarłego w Pa- 
ryżu kapitana Sonfflot uszezuplił 
znowu gromadkę „gwardyi starej”, 
jak ich nazywają we_ Franegi, tj. 
dawnych żołnierzy Starej gwardyi 
napoleońskiej. Jest ich obecnie 10. 
W dniu 1 stycznia 1892 r. było 
ich jeszcze 15, w tym samym dniu 
1891 r. 47, przed laty 10 liczono 
ich do 300. Każdy otrzymał- 250 
fr. pensyi dożywotniej. Obecnie ko- 
sztują wsz razem skarb pań- 
stwa tylko 2500 franków, 
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POD MOSKALEM. 


Aresztowania w Charkowie. „Di- 
ło” ogłasza następującą korespon- 
dencyą z Charkowa: 

Zapytujecie, co się stało w Char- 
kowie? Aresztowano tam Rusowa, 
Rusową, Iwana Lipę, Lwa Nadał- 
kę, Wasyla Stepanenkę, Semena Le- 
wandowskiego, Tratowskiego, Szyr- 
jajewa, braci Stembergów, Kisiele- 
wa, Petrowa. Aresztowano za yu- 
krainofilską propagandę”, pomimo 
że Szyrjajew, SŚtembergowie, Ki- 
sielew i Petrow, wcale nie są U- 
kraińeami. Przy aresztowaniu za 
brano wiele książek ukraińskich, 
bo właśnie co przyszedł był z Ga 
licyi wielki pakunek z książkami. 
Aresztowania narobiły wiele kała- 
su i strachu w Charkowie; — mó- 
wiono, że aresztowano tajne To- 
warzystwo, którego celem było— 
nie śmiejecie się—oderwać Ukrainę 
rosyjską od Rosyi i przyłączyć ją 
do Austryi, a uczynić to, złączy- 
wszy się — gdy będzie wojna — z 
Polską i wojując przeciw Rosyi. 
Ale niestety, niepodobna dowieść 
tego, czego niema. Więc zabrali 
się żandarmi już wprost do książek, 
usiłując dowieść, że w tych książ. 
kach sama rewolucya siedzi. Książ- 
ki były niewinne: Ewangielia, Za: 
piski Towarzystwa imienia Szew- 
czenki, Zorya nr. 23 z r. 1892 itp. 
Lecz niestety, —ktoś w Galicyi wło- 
żył do tego pakunku rewolucyjne 
broszury moskiewskie. A więc u- 
siłują teraz dowieść, że wszyscy 
obżałowani, to— rewolucyoniści, jak- 
kolwiek książeczki te, jeśli się nie 
mylę, dostały się tu nie dla Ukra- 
ińców, ale dla nie-Ukraińca, Mo- 
skala, czy Niemca, czy żyda Stem- 
berga. Zrazu powypuszczano Mo- 
skali, bo dziwactwem też byłoby 
obwiniać ich o „odrywanie” Mało- 
rosyi— Petrowa, reportera miejsco- 
wego i studentów Kisielewa i Szyr- 
jajewa; dalej za kaucyą 5,000 ru. 
bli, Rusowa i Rusową— tę ostatnią 
za kaucyą 2,000 rubli, Lwa Nadał- 
kę, statystyka. Ale pięć dusz do- 
tychezas siedzi w tiurmie: student 
Lipa, urzędnik kolejowy Stepanen- 
ko i urzędnik administracyi miej- 
skiej Lewandowski, tudzież bracia 
Stembergowie, studenci, których do 
ukrainizmu zaliczyć niepodobna. 

Wszystkich studentów wypędzo- 
no z uniwersytetu, reszcie odjęto 
posady i do końca śledztwa oko 
niono im wyjeżdżać z Charkowa. 
Kiedy i jak wię skończy śledztwo, 
niewiadomo. Cała sprawa skupi się 
zapewne na jednym, dwóch albo 
trzech ludziach, tych albo ześlą, al- 
bo wpakują do „krestu” petersbur- 
skiego (więzienie dla zbrodniarzy 
politycznych). Zkąd to wszystko 
poszło, niewiadomo. Najpewniej 
zdaje się, że jakiś szpieg był po- 
między tymi ludźmi w Charkowie 
i zadenoncyował. 


— W sprawie przeniesienia szpi- 
tala Dzieciątka Jezus. , Nowoje 
Wremia” zamieszcza taką wiado- 
mość: 

„Gmachy szpitalne w Warszawie 
wymagają już od dłuższego czasu 
gruntownej przebudowy. Zajmują 
one wielki - plac w środku miasta. 
Chcąc przenieść szpital, trzebaby 
wyłożyć jednorazowo ogromne su- 
my, których skarb w danym razie 
nie może wyasygnować. W trak- 
tacie tego kompania kapitalistów 
zagranicznych wystąpiła z projek- 
tem zbudowania własnym kosztem 
nowego gmachu szpitalnego na 
krańcu miasta, żądając w zamian, 
aby miasto odstąpiło jej plac po- 
szpitalny w śródmieściu pod budo- 
wę bazaru. Po za wzniesieniem 
szpitala kompania ofiaruje za owe 
place na rzecz miasta 7,500,000 rs. 
Władza miejscowa przyjęła życzli- 
wie ofertę kompanii zagranicznej. 
Minister skarbu przed wydaniem 
decyzyi uznał konieczność dokła.- 
dnego zbadania kwestyi, o ile pro- 
pozycya w mowie będąca jest ko- 
rzystua dla skarbu, plac bowiem, 
na którym kompania -pragnie zbu- 
dować bazar, jako położony w środ 
ku miasta, przedstawia wielką war- 
tość.” 


Nowy sposób na korzyść 
lichwy wynaleźli sobie żydzi w 


Królestwie Polskiem. Ponieważ no- 
wo ogłoszone prawo surowo Ściga 
każdego lichwiarza, żyd, który już 
zgodził się dać pożyczkę na wyso- 
ki procent, zapozywa pierwej przy- 
szłego dłużnika o 50 rubli. Zacią- 
gający pożyczkę przyznaje w obec 
sądu, że jest winien; lichwiarz o- 
trzymuje wyrok egzekucyjny na tę 
sumę, następnie daje połowę dłu- 
żaikowi. b 
— W Warszawie powstała mię- 
dzy Rosyanami myśl założenia o- 
sobrego Towarzystwa dla popiera- 
nia u nas rosyjskiej ziemskiej wła- 
gności. Z Petersburga tak o tem 
donoszą: b 
„Myśl ta powstała pod wpły- 
wem wzrostu przechodzenia ziemi 
w ręce niemieckie. Zadanie Towa- 
rzystwa ma polegać na rozszerza- 
niu własności rosyjskiej drogą do- 
pomagania większym i mniejszym 
nabywcom ziemi, znajdującej się 
w rękach obeych (to znaczy: pol- 
skich) żywiołów. Projekt tego To- 
warzystwa jest blizkim urzeczywi- 
stnienia. Jednym z najważniej- 
szych celów jego jest wzmocnienie 
rosyjskiej własności włościańskiej. 
Chcąc zorganizować sprzedaż zie- 
mi włościanom, Towarzystwo tych 
chwyci się środków, których da: 
wno już używają Niemcy. Będzie 
ono nabywało na swój rachunek 
majątki, podzieli je następnie na 
parcele po lv do 15 dziesięcin i 
rozprzeda je włościanom na wa- 
runkach dogodnych. Sprzedając ka- 


stwo pobierze znaczny zadatek, a 
następnie włościanin będzie musiał 
płacić Towarzystwu rocznie, przez 
lat 3 do 5, część dochodów otrzy- 
mywanych z ziemi. Po upływie zaś 
tego termiau, zależnego od warto- 
ści ziemi, zaciągnie się na ową par- 
celę dług banku - włościańskiego i 
ów kawałek gruntu przejdzie wraz 
z długiem na własność włościani- 
na. Tak Towarzystwo zamierza wy- 
tworzyć w kraju własność rosyj- 
ską, gdyż dotychczas przesiedlenie 
włościan 2 wewnętrznych gubernii 
osiągało nader małe rezultaty.” 
Jak z tego widać cel Towarzy- 
stwa jest rusyfikatorski, a więc po- 
winien być bardzo sywpatyczny 
prasie petersburskiej, zwłaszcza pan- 
slawistycznej. "Tymczasem ona po- 
witała owo Towarzystwo nieżyczli 
wie. Wchodzą tu widocznie w grę 
jakieś względy zakulisowe, o któ- 
rych jeszcze głucho. 
— Jubileusz. Dnia 13 zm. ob- 
chodzono— jak piszą „„Kowieńskie 
Gubern. Wiedomosti” —w Kownie 
jubileusz założenia gubarnii. Ob- 
chód miał cechę urzędową i pra- 
wosławną. W cerkwi sobornej (za- 
branej katolikom) nabożeństwo od- 
prawił arcybiskup litewski Donat 
z miejscowym biskupem Chrysto- 
forem. Nastąpiła potem parada woj- 
skowa, dalej „urządzony przez mia- 
sto (?) poczęstunek dla wojska i 
Judu, a nareszcie zabawa ludowa.” 
W ratuszu odbył się obiad na 150 


. 


POD PRUSAKIEM. 


W. KS. POZNAŃSKIE. 


Pomięszania zmysłów dostał w 
Lesznie według .,Pos. Ztg.” pewien 
tamtejszy czeladnik kotlarski sku- 
tkiem czytania pism i druków so- 
syalno demokratycznych. Przybył 
on do majstra swego z pismem 80- 
cyalno-demokratycznem w ręku, o- 
świadczając mu, że stosunki obe- 
cne są niemożliwe, że praca dzien- 
na trwać powinna nie dłużej jak 
cztery godziny itp. niedorzeczności. 
Majster przekonał się wnet, że ma 
do czynienia z obłąkanym, sku- 
tkiem czego postarał się o umie- 
szezenie go w lazarecie.—Nie dziwi- 
my się, że prosty robotnik może 
nabawić się pomięszania zmysłów 
od czytania wszystkich owych nie- 
dorzeczności wypisanych przez rze- 
komych zbawców ludzkości.. 


— Budujący się nowy ratusz po- 
znański ściga jakieś licho. Przy 
rozpoczęciu budowy spadło ogro- 
mne zewnętrzne rusztowanie, na 
szczęście w czasie, gdy ludzie nie 
pracowali i dla tego nie uszkodzi- 
ło nikogo. Teraz znowu zapadło 
się rusztowanie wewnętrzne i to z 
gorszym skutkiem, gdyż spadło z 
niem razem 7 robotników, z któ- 
rych 3 ciężkie odniosło: okalecze- 
nia. Jeden z nich tak niebezpie- 
czne odniósł uszkodzenia, że iest 
obawa, iż przypadek ten przypłaci 
życiem. 


— Gniezno. Wiadomo, że tutej- 
szy sąd przysięgłych skazał na 
śmierć ceglarza Władysława Stu- 
dzińskiego z Kosakowa za rabunek, 
morderstwo i podpalenie. "Skazany 
założył protest przeciw temu wy- 
rokowi do sądu Rzeszy, ale pro- 
test został odrzucony. Skazany u- 
dał się wtedy do samego cesarza 
o ułaskawienie i, jak teraz dono 
szą, cesarz go ułaskawił. 


— QOdmowną odpowiedź otrzy- 
mała garstka Niemców w Korono- 
wie na petycyą, żądającą zaprowa- 
dzenia niemieckich kazań w tam- 
tejszym kościele. Petycya była wy- 
stósowana do biskupa chełmińskie- 
go ks. dr. Rednera, który wszakże 
nie odpisał im na to żądanie, ale 
polecił tylko według relacyi „Pos. 
Ztg.” odpowiedzieć proboszczowi 
koronowskiemu z ambony w języ- 
ku polskim, że osobne kazania nie- 
mieckie w kościele parafialnym dla 
tamtejszej garstki Niemców kato- 
lickich nie mają raeyi bytu, że n2- 
tomiast mogą tamtejsi Niemcy ka- 
tolicy słuchać odbywających się co 
dwa tygodnie kazań niemieckich u- 
rządzanych dla więźniów. Ważne 
rozporządzenia kościelne będą tak- 
że ogłaszane w języku niemieckim. 
Proboszcza koronowskiego dennn- 
cyuje korespondent rzeszonego pi- 
sma w słowach następujących: „Gdy 
pewien Niemiec oświadczył, że jest 
na najlepszej drodze zaniedbania 
się w wierze,” odpowiedział mu 
ksiądz: „ W Szwajcaryi mówi się 
po niemiecku, we Francyi po fran 
cuzku, w Rosyi po rosyjsku, a u 
nas w Polsce po polsku.” Że rze- 
czony duchowny nie mógł tego 
powiedrieć w powyższej formie, to 
nie ulega wątpliwości. Wreszcie 
powiada pomieniony denuncyant, 
że tamtejsi katolicy niemieccy nie 
zadowolą się tą odpowiedzią. 


— Pleszew. Wieś Marynin w 
powiecie tutejszym mającą 1100 
mórg obszaru a należącą dotąd do 
p. Mittelstii Ita kupił w tych dniach 
. Bogusławski z Przybysławia za 
192,000 marek. 


— Wągrówiec.. Przy naprawia 
niu dachu na tutejszym kościele 
katolickim spadł w tych dniach z 
dachu na brak dekarz Głow. Od- 
niósł bardzo ciężkie wewnętrzne u- 
szkodzenia a nadto złamał sobie 3 
żebra. Powątpiewują o utrzymaniu 
go przy życiu. 
— Z Piły albo raczej o Pile roz- 
chodzą się znowu niepokojące wieś- 
ci o pokazywaniu się wody i ryso- 
waniu budynków. Trzeba to prze- 
cież przyjmować bardzo ostrożnie, 
bo plotka szczególniej sobie Piłę 
na czas posuchy gazeciarskiej upo- 
dobała. 


PRUSY WSCHODNIE I ZACHO- - 
DNIE. 


Z pod Bydgoszczy, Chełmna, 
Swiecia, Czerwińska i wielu innych 
miejscowości w Prusach Zachodn. 
donoszą o burzach i pożarach po- 
wstałych skutkiem uderzenia pio- 
runu. 


— Z Prus Zachodnich. Z wałe 
ckiego lasu miejskiego wysyłają o- 
gromne ilości czarnych jagód, a 
mianowicie do Magdeburga, ztam- 
tąd zaś do Francyi (ua czerwone 
wino!); dotychczasowy eksport wy- 
nosił 150 centnarów. 


— ,„@az. Tor.” pisze: Mówią też 
o tem u nas, że Napole w powie- 
cie wąbrzoskim, które śp, Bolesław 
Kossowski zapisał siostrom swoim, 
oglądał już celem kupna komisarz 
kolorizacyjay. Domyślają się tu 
w Prusach Zachodnich, że p. Lu- 
dwik Jackowski kupił teraz Sędzi- 
ce, majątek dziedziczny swojej ro- 
dziny, który jest dotąd jeszcze wła- 
snością wspólną rodzeństwa. 


— Przeglądając ostatnie sprawo- 
zdanie statystycznego biura o sta- 
nie urodzajów w Prusach najwię- 
kszy optymista, najzagorzalszy wróg 
rolnictwa przyznać musi, że skar- 
gi „agraryuszy” byaajmniej nie są 
frazesami bez podstawy. Rozpa- 
czliwy krzyk „,.deszczu, deszczu”! 
rozlega się zewsząd. Oziminy skar- 
łowaciała, jarzyny- spalone żarem 
promieni słonecznych, siana tyle 
co nic, liche widoki dla sprzętu 
ziemniaków, — oto w krótkich sło- 
wach opis stanu urodzajów w Pru- 
sach. Dodajmy do tego jeszcze po- 
jawienie się w Księstwie, na Śzlą- 
zku itd. rozmaitego szkodliwego 
robactwa jak „jassus sexnotatu*”, 
muszek, myszy itd., przymrozki tak 
szkodliwe dla ziemniaków — w no- 
cy z 4 na 5 lipca w Prusach Za- 
chodnich i na Pomorzu, a będzie- 
my mieli obraz przedstawiający 
przyszłość w wcale nieróżowych 
kolorach. ; 


— W Klonówce, majątku p. Mi- 
chała Kalksteina, posła do parla- 
mentu, wyorano w tych dniach na 
małym, dawniej zagajonym pogór- 
ku, 8 urn, w których znaleziono 
kości ludzkie. Uray były przykry- 
te płytami kamiennemi. P. Kalk- 
stein zamierza je przesłać do mu- 
zeum torańskiego. 


— W Stabigodzie (Prusy Wscho- 
dnie) uderzył piorun w szkołę w 
czasie, kiedy była nauka z dzie- 
ćmi. Większa część dzieci zostałą 
ocalona, na wszystkich jednakże 
były jako ślady pioruna czarne pla- 
my. Niektóre zostały strasznie po- 
palone. Najcięższe obrażenia ode- 
brała mała dziewczynka, której no- 
gi i brzuch są zupełnie czarńe. Z 
tego powodu dziecko jest bardzo 
chore. 3 


— Kościół katolicki w, Lęborku 
obchodził w tym roku 559tą roczni- 
cę swego istnienia, bo wybudowa- 
ny w r. 1343. Kościelny obchód 
połączył się z odpustem św. Jakó 
ba apostoła, który jest patronem 
tego kościoła. 
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SZLĄZK. 

Dziwna zemsta. Z Królewskiej 
Huty donoszą do „Katolika”, że 
proboszcz tamtejszy nie urządził w 
tym roku dorocznej procesyi do 
Niemieckich Piekar z tej przyczy- 
ny, że ludność Królewskiej Huty 
w przeważnej większości głosowa- 
ła na p. majora Szmulę. 

— Od Buchacza. Między Rojcą 
a Buchaczem znajduje się mały 
stawek, jakich u nas bardzo wiele 
natrafić można. Otóż w tym staw- 
ku utonął przy kąpaniu się 19 tni 
górnik Kotzyba, rodem z pod Ole- 
sna. Dzieci, które były obecne 
wypadkowi, rozniosły pierwsze wia- 
domość o nieszczęściu. Ubranie u- 
toniętego znaleziono jeszcze na brze- 
gu. Nie ma tam żadnej tablicy 
przestrzegającej kąpiących się tam- 
że, a przydałaby się bardzo. 

— Lipiny. Zmarła tu sędziwa 
staruszka, wdowa Kunegunda Pie- 
truszka, przeżywszy 100 lat 4 mie- 
siące. 

— Ruda. Przed kilku dniami 
zmarła tu 86letnia staruszka, Ant. 
Bonk, owdowiała Grzyzik, matka 
dzisiejszej hrabiny  Schafgotscho- 
wej. Wyszedłszy po raz pierwszy 
za mąż za prostego górnika Grzy- 
zika, miała z tego małżeństwa cór- 
kę Joannę. Otóż to tej Joannie za- 
pisał znany na Szlązku z chłopa 
bogacz, Godulla, cały swój mają- 
tek, nadał jej w testamencie oso- 
baa wychowczynią i kazał ją grun 
townie wykształcić. Dziś jest wła- 
ścicielką kopałń, hut'i rozległych 
dóbr. Matka jej wyszła tymeza- 
sem po raz drugi za mąż za wła- 
ściciela dóbr Bonka w Rudzie i tu 
się doczekała tak sędziwej starości. 
Jak to się dziwnie plecie na tym 
Bożym świecie. 

— Z Wolnego Kadłuba. Dnia 
14 zm. wieczorem około godz. 48 
stał się okropny wypa lek. Zamor- 
dowano oto młynarza Marcina Lu- 
bojańskiego, kiedy powracał ze wsi 
ku domowi. Tylko parę kroków 
od pomieszkania zaszedł zbrodniarz 
młynarzowi drogę, przebił go no- 
żem aż do serca 1 zostawił na miej- 
scu. O popełnienie zbrodni podej- 
rzywano Jana Drzymallę, który 
przez długi czas był zatradnionym 
u zabitego. Tegoż samego wieczo- 
ra został zbrodniarz przez policyę 
i żaadarma uwięzionym, a dnia na- 
stępnego podszukiwał zabitego po- 
wiatowy lekarz i sąd. Trzeciego 
dnia rano odwieziono zbrodniarza 
do więzienia w Oleśnie. 

— Od Głogówka. W Blaszowi- 
cach zastrzelił 1Oletni syn posiedzi- 
ciela Franciszka Kity swą 2-letnią 
siostrzyczke, leżącą w kolebce. Oj- 
ciec wychodząc na pole, pozosta: 
wił na stole nabitą strzelbę, któ- 
rą się chłopiec tak długo bawił, 
aż wypaliła. Podczas nieszczęśliwe- 
go wypadku byli z wyjątkiem tych 
dwojga dzieci wszyscy na polu. 


POD AUSTRYAKIEM. 
GALICYA. 


U bolewania godny wypadek zda- 
rzył się w Krakowie. Przy ulicy 
Długiej zawaliła się nowa, jeszcze 
nieukończona kamienica, przyczem 
dwóch murarzy doznało ciężkich u 
szkodzeń, dwie pomocnice zostały 
poranione, okazał się także brak 
Jana Leśniaka, podmajstrzego cie- 
sielskiego i Jana Dzika, chłopaka 
murarskiego. Na miejsce nieszczę- 
ścia przybyła straż ogniowa, a kie 
runek akcyi ratunkowej objął pan 
prezydent miasta Friedlein. 

Wewnątrz kamienicy razem ze 
strażą ogniową wszedł inspektor bu- 
downictwa miejskiego p. Wdowi- 
szewski Wincenty i dotarł do naj: 
wyższego piętra, by obejrzeć, jaki 
stan budynku, zbadać, co jest przy- 
czyną nieszczęścia, a co najważniej- 
sza, zarządzić środki ochronne, a- 
żeby dach mie runął. Pan inspe- 
ktor Wdowiszewski oświadczył, że 
przyczyną katastrofy był bardzo 
zły gatunek materyału, mianowicie 
nad wyraz licha cegła i zła budo- 
wa filarów parżerowych. W tych 
dniach usunęła się część jednego z 
tych filarów; zamiast rądykalnie 
zaradzić złemu przez wezwanie fa- 
chowej siły, podmajstrzy murarski, 
brat majstra prowadzącego tu ro- 
botę, p. Zabłocki, usiłował złe na- 
prawić wapnem hydraulicznem. Gdy 
widział, że to nie pomaga, uciekł 
z budynku i do ucieczki wezwał 
innych. "Tem się tłumaczy, dla 
czego na nieszczęście tak małą jest 
liczba ofiar, inaczej bowiem wszy- 
sey musieliby paść ofiarą. Inni 
twierdzą, że przyczyną nieszczęścia 
była zła budowa sklepienia. 

Na miejsce nieszczęścia pospie- 
szyły tysiące osób. Straż policyj- 
na wyciągnęła kordon i zamknęła 
ulicę z dwóch stron. Po godzinie 
11 przybyły setki robotników mu- 
larskich, zaniepokojone. krążącemi 
wieściami; uspokoiły się wszakże, 
dowiedziawszy się 0 istotnym sta- 
nie rzeczy. Straż ogniowa praco- 
wała bez wytcbnienia. * 

O godz. 2 po poł. straż pożarna 
odnalazła w gruzach, będącego cu- 
dem prawie przy życia Władysła- 
wa Leśniaka, podmajstrzego ciesiel. 
skiego. k 


Długość życia zwierząt. 


Angielski uczony, Ray-Lancaster, 
badając długość życia zwierząt, do- 
szedł do bardzo ciekawych SZCZe- 
gółów. Gąbka rzeczna (Spongilla 
fluviatilis) umiera po roku życia, 
pozostawiając pączki, z których 
rozwija się potomstwo. Morski a- 
nemon żył 40 lat w umyślnie u- 
rządzonem akwaryum. Raki docho- 
dzą do późnej starości. Karpie „po- 
roste mchem” weszły nawet w 
przysłowie, szczupaki mają niekie- 
dy do 40 funtów wagi, co właśnie 
wskazuje długość ich życia. Z zie- 
miowodnych stworzeń żaba żyje 
lat kilkanaście, żółwie częstokroć 
więcej. Nad ptakami robiono bar- 
dzo wiele spostrzeżeń, z których się 
przekonano, iż papuga, gęś, sokół 
i wrona żyją dłużej od innych, pa- 
puje np. może żyć do lat 120, 80- 

ół i wrona półtora wieku. Ze 
zwierząt ssących najdłużej ży ją wie- 
loryby i słonie, bo w stanie nor- 
malnym przeszło sto lat. | rednia 
długość życia konia wynosi lat 25, 
jednak zdarza się czasami, iż koń 
żyje 40 lat. Woły'i krowy ży: 
ją przecięciowo 15—20 lat, owce 1 


kozy lat 12, lwy od 20—50 lat, ko- 


ty od 9—18 lat. 


Małpa kasyerem. 


W państwie syamskiem kupcy i 
bankierzy ubiegają się 0 to, ażeby 
kasyerem swoim zrobić — małpę. 
W krajn tym kursuje niezmiernie 
wiele fałszywej monety, a nikt na 
fałszerstwie nie umie się lepiej po- 
znać, jak małpy. Pod tym wzglę: 
dem żaden lichwiarz z nimi równać 
się nie może. Czwororęc:ny kasyer, 
oczywiście stósownie wyuczony, z 
poważną miną bierze w pysk ka- 
żdą sztukę monety i zębami pró. 
bujs jego dobroci. Jeśli pieniądz 
jest prawdziwy, małpa składa go 
do kasy, fałszywy zaś rzuca z gnie 
wem na ziemię objawiając tym 
sposobem swoje niezadowolenie. 
Czwororęczni kasyerzy mają oprócz 
tego tę wyższość nad dwunożnymi, 


że nie pobierają żadnej pensyi 1 nie 
ęksją A A ` sto twierdzą, takowe znalazło po- 


uciekają z pieniędzmi za morza, 


WASHINGTON. 


Washington, 9 sierpnia. 
Orędzie prezydenta Clevelanda do 
kongresu (o którym wspominali- 
śmy w przeszłym tygodniu) brzmi: 

Do kongresu Stanów Zjednoczo- 
nych! Niezapokojające i nadzwy- 
czajne położenie biznesowe, tyczą- 
ce się dobrobytu całej ludności, 
zniewala mnie do powołania zastę- 
pców ludu w kongresie, aby przez 
rozsądne i patryotyczne wykonanie 
ich prawodawczej powinności się 
postarali o zniesienie obecnego zła 
i zapobiegli niebezpieczeństwom 
grożącym przyszłości. 

Nieszczęsne nasze położenie fi- 
nansowe nie jest bynajmniej wyni- 
kiem nieprzewidzianych wypadków 
lub miernego stanu naszych naro- 
dowych źródeł pomocy; nie mniej 
odnosi się one do jakiegokolwiek 
nawiedzenia, jakie często przeszka: 
dzają narodowemu rozwojowi i do- 
brobytowi. Przy bogatym plonie, 
przy wiele obiecujących widokach 
na płatną produkcyę wyrobów fa- 
brycznych, przy zniecających wi- 
dokach na pewne i korzyść przy- 
noszące przedsiębiorstwa biznesowe, 
okazuje się nagle ze wszystkich 
stron zaniepokojeniei obawa finan- 
sowa. [Liczne zakłady pieniężne 
zostały zmuszone do wstrzymania 
wypłaty, gdyż istniejące ilości nie 
były mogły zostać zamienione do- 
syć rychło na gotówkę, aby zado- 
wolnić żądanie przestraszonych de- 

ozytorów. Banki i osobistości nie 
otknięte przez panikę finansową 
wstrzymują pieniądze, które zwy- 
czajnie chętnie wypożyczają a bi- 
znesiści musieli doznać zdumiewa- 
jącego doświadczenia, że poręczenia, 
jakie w normalnych czasach skła- 
dali za pożyczki, nie zostają przy- 
jętemi. Wartości, które dotychczas 
były uważane za pewne, nagle po- 
ozeiy się chwiać, i w wszystkiech 
gałęziach biznesu są straty i ban- 
kructwa na porządku dziennym. 

Zdaniem mojem jest, że przyczy: 
na tych stósunków leży w prawo 
dawnictwie kongresu odnoszącem | 
się do zakupna i bicia srebra. 

Prawodawnictwo to jest inkor- 
vorowanem w prawie uchwalonem 
dnia 14go lipca 1890, które było 
szezyt”m wielcestopniowej agitacyi 
odnoszącej się do tego przedmiotu 
a które po długiej ciężkiej walce 
pomiędzy zwolennikami wolnego 
bicia srebra i konserwatywniej się 
zapatrującemi pierwiastkami mo- 

ło oznaczać rodzaj zawieszenia 
roni. 

Przez odnośne prawo rozporzą- 
dzono miesięczne zakupno 44 mi- 
liona uucyi srebra; poparły je o 
soby zainteresowane w eksploata 
cyi srebra jako pewną gwarancyę 
podwyższenia ceny srebra. Wynik 
jednakże był zupełnie przeciwnym; 
po kureczowem nieznacznem poduie- 
sieniu ceny zaraz po uchwale od- 
nośnego prawa nastąpiło szybkie 
i ciągłe zniżenie ceny srebra, i to 
tak, że takowa jest obecnie niższą, 
niż kiedykolwiek przedtem w hi- 
storyi tego krajn. Ten niespodziany 
i zasmucający wynik dał powód 
do ponownych i trwałych usiłowań 
w interesie wolnego bicia srebra. 

Tymczasem złe wyniki teraźniej- 
szego prawa wciąż się pomnażają, 
a każdemu, kto tylko cokolwiek u- 
wagi zwraca na kwestyę finansową, 
musi być zupełnie widocznem, jaki 
będzie ostateczny wynik. 

Prawo przepisuje, że jako zapła- 
ta za owe 4,500,000 uncyi srebra, 
które minister skarbu miesięcznie 
musi kupować, mają być dane no- 
ty skarbowe, które za wolą sekre- 
tarza skarbu można wykupić zło- 
tem lub srebrem, i że noty te mo- 
gą być odnowione. Prawo to opie- 
wa, że jest zwyczajną polityką Sta- 
nów Zjednoczonych oba metale u- 
trzymywać w teraźniejszych pra- 
wnych stósunkach, lub w takim 
stósunku, jaki może być oznaczo- 
nym przez prawo. Ten warunek 
wywiera wpływ ma sposób działa 
nia ministra skarbu w wykonywa- 
niu mu powierzonej władzy, gdyż 
nie wolno mu wykonywać takowej, 
gdyby przez to stosunek wartości 
pomiędzy złotem i srebrem mógł 
zostać nadwerężonym. Widoczne 
wzbranianie się ministra, wypłace- 
nia tych skarbowych not w złocie, 
gdyby takowe żądano, pociągnęło- 

y za sobą zniżenie ich wartości, 
gdyż byłyby tylko wypłacalnemi 
srebrem, a stosunek wartości oby- 
dwóch metali zostałby nadwerężony 
na korzyść złota. 

Aż do 15 lipca 1893 wydano te 
noty jako płacę za srebro, aż do 
przeszło 147 milionów dolarów. 
Podczas gdy srebro z wyjątkiem 
małej ilości pozostaje nie bitem i 
skarbu nie przynosi korzyści, zostą- 
ło wiele not wydanych na zakupno 
srebra wypłaconych w złocie. To 
okazuje fakt, że pomiędzy 1-szym 
maja 1892 r. i 15 lipsa 1893 r. 
takowe noty miały wartość prze- 
szło 54 milionów dolarów, i że w 
tym czasie skarb za wykupno ta- 
kich not zapłacił 49 milionów do- 
larów w złocie. 

Postępowanie przymusowo przy- 
jęte, aby noty te płavić złotem 
nie utrzymało rezerwy złota w wy- 
sokości 100 milionów dolarów, 
które od dawnego już czasu zosta- 
ły przez rząd przeznaczone na wy- 
kupienie innych not, bo fundusz 
ten został jaż nadwerężony na wy- 
płatę innych obligacy!, przez zaku. 
pun srebra w wysokości około 150 
milionów, i dla tego zmniejszył 
się po pierwszy raz od czasu jego 
istnienia.  * 

Przez to ułatwiliśmy zmniejsze- 
nie naszego złota, i zniewoliliśmy 
inne narody ceniące bardziej jego 
wartość, do powiększenia ich zapa- 
sów. Lu sposobność przez nas poda- 
na nie została zaniedbaną, zostaje 
udowodnionem przez wielkie sumy 
w złocie, które niedawno z nasze- 
go skarbu zostały wydobyte i wy- 
słane, aby powiększyć siłę finansów 
innych narodów. 


Nadwyżka wywozu złota nad 
przywozem wynosi na rok kończą: 
cy się z dniem 30 czerwca 1893 
przeszło 874 miliońa dolarów. 


Od 1 lipca 1890 aż do 15 lipca 
rb. zmniejszyły się zapasy skarbu 
w bitem i nie bitem złocie o prze- 
szło 132 miliony dolarów, lecz za- 
pasy srebra powiększyły się o prze- 
szło 147 milionów. Widocznem jest, 
że, jeżeli nie mają być wydane 
„bonds” rządu, prawo o zakupnie 
srebra doprowadzi do zupełnego 
zastąpienia złota skarbu 
przez srebro, co ze swojej stro 
ny spowodowałoby, że wszystkie 
obligacye rządu zostałyby 
wykupione przez srebro nie 
mające właściwej wartości. 
Natenczas srebro i złoto musiałyby 
pójść odrębnemi drogami, a rząd 
swą polityką utrzymywałby oba me- 
tale w równej wartości. Zmiewole- 
ni do używauia pieniędzy, które 
według ich stopy mennicznej w 
świecie handlowym po większej czę- 
ści nie miałyby swej wartości, nie 
moglibyśmy nareszcie utrzymać na- 
szego stanowiska jako naród pier- 
wszorzędny, i nasz rząd nie mógł- 
by już rościć pretensyi, że wyko- 
nuje swój obowiązek, jeżeli taki 
istnieje, dania ludowi najpewniej- 
szych, najlepszych pieniędzy. 

Gdyby, jak zwolennicy srebra czę- 


między pieniędzmi tego kraju iin- 
nych narodów większe rozpowsze- 
chnienie, i wprawdzie za współ- 
działaniem ludów, to Stany Zje- 
dnoczone widocznie nie mogą żądać 
posłuchu do przeprowadzenia ta 
kich rokowań, podczas gdy same 
trzymałyby się zasady, że chcą wy- 
nik ten przeprowadzić na własną 
rękę. 

Wiadomość w własnych kołach 
biznesowych, że rząd zadeklarowa- 
ną wartość nie może równać z 
wartością właświwą, lub przez wła- 
sne i samodzielne usiłowania nie 
może utrzymać pieniędzy mających 
mniejszą wartość na tej samej sto- 
pie wartości z lepszemi pieniędzmi, 
doprowadziła tak dalece do braku 
zaufania w własnym kraju w sta 
łość wartości pieniędzy, że kapitał 
odmówił swego poparcia nowym 
przedsiębiorstwom, z drugiej zań 
RB miliony dolarów faktycznie 
zostały cofnięte z obiegu, aby po- 
zostać martwemi w rękach bojaźli- 
wych właścicieli. Odnośnie do tego 
i kapitaliści zagraniczni nie tylko 
odmówili ulokować ich pieniądze 
w amerykańskich papierach warto- 
Ściowych, lecz nawet się pospieszyli 
ich pozbyć się za jakąkolwiek ce- 
nę papierów, jakie już posiadali. 

Nie odpowiada bynajmniej po- 
łożeniu twierdzenie, jak często się 
dzieje, że obawy pod względem przy- 
szłości naszych finansów nie są u- 
zasadunionemi i że nie ma powodu 
do nieufności co do zamiarów i 
władzy rządu pod tym względem. 
Już istnienie tych obaw i ogólne- 
go brakn zaufania jest groźbą, o 
której ani na chwilę nie trzeba za 
pominać. Gdyby przedsięwzięcie, 
które mamy na oku, było utrzy- 
maniem ‘dokładnie znanej ilości sre- 
bra na-tej samej stopie wartości 
ze złotem, to może możnaby osza- 
cować i zmierzyć naszą zdolność 
wykonania tego, i możnaby ją o- 
znaczyć za wystarczającą w obec 
naszego niezrównanego narodowe- 
o wzrostu i wobec naszych źródeł 
zasobów. Jeżeli zaś nasze wypowie- 
dziane usiłowanie dąży do tego, aby 
utrzymywać taką równość odnośnie 
do zapasu srebra powiększającego 
się rocznie według raty 50 milio- 
nów, bez pewnego widoku na ko- 
niee takiego powiększenia, to z pe- 
wnością mało kto będzie mógł twier- 
dzić, że ostateczne i zadowalniające 
rozwiązanie kwestyi nam przedło- 
żonej nie ulega wątpliwości. 

Lud amerykań-ki może rościć 
pretenvye do zdrowej i-stałej stopy 
mennicznej i do pieni dzy, które 
za takowe zostają uznane na ka- 
żdej giełdzie i na każdym targu 
świata. Rząd nie ma prawa szko- 
dzić ludowi przez finansowe eks- 
perymenta, które się sprzeciwiają 
polityce finansowej i zwyczajom in- 
nych ucywilizowanych narodów, i 
także nie jest uprawnionym do na- 
rażenia na zgubę bezpieczeństwa 
naszych pieniędzy przez nadmierne 
i nierozsądne spuszczenie się na 
naszą narodową siłę i zdolność. 

Sprawa ta wznosi się ponad po- 
ziom polityki stronniczej. Dotyka 
nerwu życia każdego biznesu i ka 
zlego powołania i każdego poje- 
dynczego domostwa w kraju. 

Zwłaszcza istnieje jeden punkt, 
o którym nie trzeba bezwarunko- 
wo zapominać. W czasach jakiemi 
są teraźniejsze, kiedy nam zagraża 
zło niezdrowego położenia finanso- 
wego, spekulant może liczyć na żni- 
wo z nieszczęścia innych, kapitalista 
może się obronić przez nagromadze- 
nieswych pieniędzy lub może nawet 
mieć zysk z uiepewności wartości, 
lecz robotnik jest pierwszym, które- 


mu szkodzi zniżenie wartości i osta- 


tnim, który ma korzyść z polepszenia; 
jest bezobronnym prawie. Co do 
swego zarobku spuszcza się na 
przedsiębiorstwa kapitału, w któ- 
rym pokłada ufność. Jeżeli ten go 
ominie, to położenie jego jest roz- 
paczliwem, bo nie może wyzyski- 
wać nieszczęścia innych ani też 
nagromadzać swoją pracę. Jeden z 
największych mężów stanu, jakie- 
go kraj nasz zaznał, mówił przed 
przeszło 50 laty, gdy zmiana war- 
tości pieniędzy pociągnęła za sobą 
przesilenie handlowe: Tym, który 
przed wszystkimi innymi ma naj- 
większy interes w stałych pieuię- 
dzach i najbardziej w sprawac 
pieniężnych cierpi przez złe prawo- 
dawnietwo, jest ten który na dzien- 
ny swój chleb zarabia przez dzien- 
ną pracę. 

Te słowa są jeszcze dzisiaj tak 
odpowiednemi, jak w tym dniu, 
w którym zostały wypowiedziane, 
i powinny nam koniecznie przypo- 
minać, że gdybyśmy obecnie po- 
przestali wykonywać naszą powin- 
ność, najbardziej będą cierpieli ci 
z naszych rodaków, którzy pracu- 


ją i na których, z powodu ich li- 
czby i ich położenia rząd powinien 


mięć największy wzgląd. 


Jest to rzeczą największej wagi, 
warunkami 


została udzieloną pomoc, jaką kon- 


aby pod istniejącymi 


gres udzielić może. 
Przysłowie, *że ten, 


teraz może być zastósowanem. Mo- 


żebyć prawdą, że zawikłania bizne- 


sowe, pod jakimi kraj cierpi, zo- 
stały spowodowane także przez 
iune jak przez obecnie istniejące 


przyczyny. Spodziewajmy się tak- 


że, że zapanuje spokojne rozmyśla- 
nie i że tak kapitaliści, jak i ro- 
hotnicy niepopadną w nierozsądek 
i nie poświęcą ich własności i inte- 


resów przesądzonym.obawom. Pomi- 


mo to powiększa każdy dzień, o 
który się będziemy ociągali w usu- 
nięciu jednej z najwidoczniejszych 
i najgłówniejszych przyczyn tera- 
Źniejszego stanu rzeczy, istniejącą 
już niedolę i powiększa odpowie: 
dzialność rządu za jej istnienie. 


Lud, cokolwiek ma do spodziewa» 


nia się od kongresu, może z pe- 
wnością żądać, aby prawodawnictwo 
potępione przez próbę ognia nie- 
szczęsnego trzyletniego doświadcze- 
nia, zostało usunięte z ksiąg pra- 
wnych. 

Zamiarem moim było zwołać 
kongres na nadzwyczajną sesyę na 
początku września, abyśmy mogli 
szybko rozpocząć pracę przy refor- 
mie taryfy, której prawe interesa 
kraju żądają, której odnośnie do 
wyników wyborów tak wielka wię 
kszość ludu żąda i której się spo- 
dziewa a za której zbadanie tera- 
źniejszy rząd zaręczył z całej swej 
siły, lecz chociaż reforraa taryfy 
nie utraciła nic ze swej chwilowej 
i trwającej ważności i musi zająć 
uwagę kougresu w biizkiej przy- 
szłości, zdawało mi się potrzebnem, 
abyście się natychmiast i przede- 
wszystkiem zajęli położeniem finan- 
sowem kraju. 


Polecam dla tego bezwłoczne od- 
wołanie warunków prawa z dnia 
l4go lipca 1890 r., które uprawnia 
do zakupywania srebra w sztabach 
i aby prawodawnictwo ustaliło za- 
miar i zdolność rządu, iż chce wy- 
konać swe pieniężne zobowiązania 
co do pieniędzy uznanych przez ca- 
ły ucywilizowany świat. 


Grover Cleveland. 


— W senacie Hill z Nowego 
Yorku pierwszy postawił wniosek 
do prawa, aby uchwała co do za- 
kupna srebra umieszczona w tak 
zwanym „Sherman akcie” została 


odwołaną. 


który daje 
szybko, daje podwójnie” właśnie 


DARMO! DARMO! DARMO! 


WIELKA EKSKURSYA 


w Niedzielę, dnia 20 sierpnia o g. 1:30 po południu, 


od Union dworca, Canal i Adams ul., via Chica i i 
| : tea, li; > go, Milwaukee i St. Paul ko- 
leją do pięknej poddywizyi przy Central Avenue stacyi, dwie mile wewnątrz 
Re granic miasta. 
Posiadłość miejska po cenie odległych przedmieściowych lot. 


Ceny 5300 i wyżej. $25 do $50 gotówką, reszta po $5 
i więcej w miesięcznych wypłatach. Tytuł doskonały. Abstrakt 
darmo z każdą lotą. Domy budowane na łatwe zzz: wypłaty. 

Przybywajcie szybko i wybierajcie dobrze jednę lub więcej z tych lot. 
Te poddywizye są położone na sekcyjnej limi ulicznej Fullerton 
Central i Grand Ave's, 6 i pół mili od ratusza, w 27 wardzie, o 20 
minut drogi i w środku zaludnionego sąsiedztwa z szerokiemi 'alicami 


szkołą, kościołem, składami i 


= Dwiema wielkiemi fabrykami. 

Jedna już jest w ruchu, a drug: której i ieni 
500 do 200 ladal się Radna gą, w której dostanie zatrudnienie 
Metropolitan wzniosła kolej, która się obecnie budaj dzi 
a is tej własności. Podwórce owa MilyraGkze: rg Panl 

olei znajdują się tuż przy tej subdywizyi a wielkie f i ! 
tej samej kolei zostaną w pobliżu Sawo, RE a 
Jest to wielka sposobność do nabycia własnego ogniska, 
przy mieście, za małym kosztem, pod łatwemi warunkami i w pobliżu 
się gdzie SR ostać pracę, wartość wnet się podwyższy. Dobry 
o obecnie czas do kupowania i otrzymania całej korzyści ŻSZe- 
nia cen w tym saioe A ZP 
Przybądźcie na wielką bezpłatną ekskursyę w niedzielę i prz ie 
+ + = : = z . T O x at 
się w, sai adnie dE osadzie, gdzie obecnie można rae Gua 1 
po łatwych warunkach. Pociąg opuszcza Union d ini 
1:30 w Niedzielę 20 Sierpnia. wz Seis żw 
Bezpłatne bilety, plany, mapy i cyrkularze znajdują się w naszem biórze. 


SCHWARTZ & REHFELD, 162 Washington Str. 
9) : 


dogodną 


Rooms 57 — 8 — 


E. M. Dyniewicz & Co., 


Jeneralni agenci, 
532 Noble Street. 


Józef Mazurkiewicz, 
50 Sloan Street. 


RC Fr. Pokorny. 
Róż Zegarek darmo 
specyalna i koszta ekspresowe zapłacone dla każdego czytelnika te- 
cena Nigdy przedtem nie zrobiono podobnej 
h ne zrobieno podobnej oferty w - 
$11.25; p han Ja zegarkami, rany zegarek zupełnie Petex 
abyście mogli go zbadać, i nie kosztuje was ani centa aby 
cena mu rig przyj atrzeć. Damskie lub męzkie zegerki, koper- 
rażuiamik ta łoweza, nakręcane i uregulowane frzenkiem Nie jest 
$38 D aa A ego spe koperta, spi nic nie warty rach 
„00. zw rski, lecz piękni / pe 
s i a Eas pięknie rytowana koperta, równająca sig 


14 k dobrą czysto złotą kopertą 


a jest o wiele trwalszą. 


t0letnia gwarancya z każdym zegark 
jest czysta ARADENI 6 a Rath 
tami, skrzydłem bezpieczeństwa zagwaranto- 
wany szybkim pociągiem i innemi wybornemi 
pocysałotami znsnemi tysko m tego ruchu — 
po Etycan A jest to dokładny czasomierz na cate 
t h Dajemy gwarancyę za zegarek i może- 
> go nam zwrócić każdego czasu, jeżeli znaj 
a że nie jest tem, za co jest przedstuwio 


, Wytnijcie to i przyślijcie z wasze e 

i nazwiskiem i pada, a przyślemy ECK 
gurek ekspresem DARMO abyście go zbadali. 
Jeżeli znajdziecie, że jest tym, co się o nim 
twierdzi i równy każdemn $38,00 zegarkowi 
jaki kiedykolwiek widzieliście, to zapłacicie 
agentowi ekspresowemn $1125, a zegarek be- 
cze waszym; w przóciwnym razie nie płacicie 


Jeżeli chcecie przysłać 50 c. w znaczkach po- 
r a RA - s % w egr z waszem zamówieniem, to mb 
y m j z niszycu elegancko rytowanych łańcuszków stósown x 
jest warty $3.00 w jakimkolwiek składzie klejrotnickim w SEC, do zegarka, Ten łańcuszek 
Lub jeżeli przyszlecie $11.25 z waszem zamówieniem i c i ł 
sowy, przyślemy wspomniany łaficaszck darmo. ccelicie pam powrotny koszt ekspra- 


Przyślijcie pieniądze w registrowanym liście, przez money order, posta! note lub express order. 
GUARANTEE WATCH C0., 100 Washington str., Chicago, Ills. 


Inkorporowana (30 —33) 


Czysto-srebrny zegarek z srebr- 
nym łańcuszkiem tylko $15.00. 


Na cóż kupować tylko pozłacany zega- 
rek z werkiem nie wartym nic, który sprze- 
dawają od 12 do 14 dolarów bez łańcuszka, 
kiedy można dostać 8 uncyowy czysto-śre- 
brny zegarek z Elgin werkiem i do tego 
a: łańcuszek, wszystko tak 
jak przedstawia obrazek+za $15.00, któr: 


się nigdy nie wytrze i koloru nie straci. IRA 
ten zegarek i łańcuszek na AEA 


jj Gwarantujem 
Ñ całe życie. Więc nie obawiajcie się, tylko $i 
przyślijcie 50c. w znaczkach pocztowych 
a poślemy wam ten zegarek i łańcuszek 
na Express ofls gdzie wam pędzie wolno 
o obejrzeć, a jak się spodoba to resztą 
dopłacicie i zegarek odbierzecie, Zegarek 
z tym łańcuszkiem nie kupicie nigdzie pod 
© dolary, Adresować należy: 
NALEPINSKI MERCHANDISE CO., 
411 Noble Street, - ~=- Chicago, Ills. 
Kto nam przyśle 2 centow: rkę temu 
poślemy nasz katalog Rai RNE 
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— Senat odroczył się dzisiaj do Zabił żonę i siebie. 
jutra nie załatwiwszy żadnych 


spraw. Z Nowego Yorku donoszą 9 sier- 


pnia: Uniewładniony przez pijań- 
stwo i podejrzywanie o niewierność 
zastrzelił dzisiaj rano John Meister, 
zamożny piekarz w Brooklynie swo- 
ją żonę i strzelił potem do siebie, 
lecz nie zabił się, z którejto przy- 
czyny wszedł po drabinie ogniowej 
j powiesił się na słupie służącym 
do powieszaula odzieży. Dawno już 
miał spory z żoną, którą zastrzelił, 
gdy spała. 


— Przygotowania dla otwarcia 
na osiedlenie Cherokee pasu w 
Indian Ter. s3 prawie ukończone. 
Minister spraw kraju dostał dzisiaj 
uwiadomienie od agenta zajmujące- 
go się wymierzaniem, iż tenże my- 
éli ukończyć swą pracę w dniu 14 
bm. Skoro ta zostanie ukończoną 
prezydent ogłosi proklamacyą o- 
znajmiającą otwarcie tej rezerwa- 
oyi, co nastąpi między 1l-szym i 15 
dniem września. Naczelnik Chero- 
keesów „Bushyhead” został już 
uwiadomiony, aby wybrał swą 
rolę. e 

Jen. Schofield polecił już jenera- 
łowi Miles, aby miał wojsko w po- 
gotowiu dla usunięcia nieprawnych 
osób 4 Cherokee pasa i aby nikogo 
nie wpuszczał aż do dnia, który 
przez proklamacyą prezydenta zo- 
stanie oznaczonym. Jen. Miles wy- 
śle 4 szwadrony kunnicy z Fort 
Reno i 4 szwadrony z Fort Riley, 
Texas. 


Ubiegł z parafianką. 


Ze Scranton, Pa., donoszą 9 sier- 
pnia: Całe miasto jest zadziwione,. 
że pastor przy presbyteryańskim 
kościele na Hiekory ulicy, a z nim 
pani Scheur, żona znakomitego o- 
bywatela w tem mieście, ubiegli. 


Żółta febra. 


Z Pensacola, Fla., donoszą 9 sier: 
pnia: Władza zdrowia Escambia po- 
wiatu ogłosiła urzędownie, że pa- 
stor F. C. Waite i Ellen Wood u- 
marli na żółtą febrę. Mieszkania ich 
zostały odosobnione, pościeli ubra- - 
nia zostały zniszczone i przedsię- 
wzięto wszelkie środki ostrożności, 
aby zapobiedz rozszerzeniu się żół- 
tej febry. 

Wiadomość ta zniewoliła 15000- 
sób do opuszczenia miasta. 


Washington, 11 sierpnia. 
Tak Senat jak i Izba niższa „Are 
ły odroczone po krótkiej sesyi. Nie 
było można się zająć sprawami, 
gdyż nie zostały nominowane je- 
szcze odnośne komitety do wypra- 
cowania wniosków. 


Washington, IL sierpnia. 
Prezydent Cleveland opuścił stoli- 
cę i udał się do Buzzards Bay. Po- 


wiada, że uczynił wszystko co mógł 


Schwycili go. 


Z Joliet, IIL, donoszą 9 sierpnia: 
W sąsiedniem Wesley napadł w nie- 
dzielę Ernest Lacon I3letnią Nellie 
Byron, gdy się udawała do ciotki 
mieszkającej o milę od domu jej 
rodziców, dopuścił się niewypowie- 
dzianej zbrodni i zamordował ją. 
Uwięziono łotra wczorajszego wie: 
czora. Przed tłamem, który o mały 
włos byłby go wydarł z rąk sze- 
ryfa, przyznał się do winy. Liczy 
lat 21 i jest olbrzymiego wzrostu. 
Rodzice jego mieszkają obecnie w 
Minnesocie. Umieszczono go w tu- 
tejszem więzieniu. 


dotychczas w sprawie zastoju w 
w kraju, lecz że zdrowie jego jest 
sze nad werężone tak, iż potrze- 
uje koniecznie odpoczynku, lecz 
że pilnie będzie śledził sprawy 
kongresu i będzie na miejscu, gdy 
gig okaże pctrzeba. 

„Niejedni zaś powiadają, że wró- 
cił do żony, śdyć się spodziewa 
iuteresującego wypadku familijne- 
o, t. j- że „Baby Ruth” będzie 
wkrótce miała braciszka lub też 
siostrzyczkę. 


Washington, 12 sierpnia. 
Jen. lekarz Wyman otrzymał z 
Brunswick, Ga., wiadomość, że tam 
wybuchła żółta febra i że pierwszą 
jego ofiarą stał się dr. Branham, 
tórego wysłano, aby walczyć prze- 
ciw zarazie. 


Trzęsienie ziemi w Californii. 


Z Santa Rosa donoszą 9 sierpnia : 
Największe trzęsienie ziemi od r. 
1868 i się dzisiaj rano uczuć o 
godzinie 1:11. Powywracały się ko- 
miny, potłukły się okna i t. d. I 
ratusz został znacznie uszkodzony. 


AMERYKA. 


Ofiary cholery, 


„2 Nowego Yorku donoszą 10 
sierpnia: Vincenzo Cagliestro liczą- 
cy lat 23, umarł przeszłej nocy w 
szpitalu w Swinburne Island na a- 
zyatycką cholerę. 

Był. pasażerem na parowcu ,,Kara- 
mania”, który niedawno temu przy- 
był z Neapolu. Zwłoki spalono dzi- 
siaj. Dwóch innych z pasażerów, 
których podejrzywano, zatrzymano 
na Hoffmann Island, a później u- 
kazały się n nich symptoma cho- 
lery. Lorenzo Mocacao, pierwszy z 
pacyeutów, znajduje się na drodze 
polepszenia. 


Dziwna śmierć. 


Z Nowego Yorku donoszą 9 sier- 
pnia: Pani Sarah Gorman spaliła 
się dzisiaj po południu żywcem pod 
szczególnemi okolicznościami. Czy- 
ściła składające się łóżko za pomo- 
cą nafty, przyczem jedną ręką trzy- 
mała palącą się świecę. Ta AAS 
w banke oa nafty i spowodowała 
ogień. Pani Gorman będąc samą 
z przestrachu padła na łóżko, któ- 
rego wieko ją przycisnęło. Zwęglo: 
ne jej zwłoki znaleziono dopiero 
po zagaszeniu pożaru, który po- 
wstał. 


Udali się na rabunek, Schwyceni. 

Z Durango, Col., donoszą 9 sier- 
pnia, że wielu Utes'ów opuściło ich 
rezerwacyą. Rabują wszędzie po 
drodze i rozmyślnie zabijają zwie- 
rzynę. 25 ludzi puściło się w po- 
goń za nimi, a władze chcą ‘użyć 
wh środków, aby ich spro- 
wadzić napowrót do rezerwacyi. 
Prawdopodobnie zostanie wojsko u- 
żyte, abyich ścigać. 


Z Wichita, Kansas, donoszą, że 
w tych dniach uwięziono tam Ho- 
ward'a Greer, Arthura Hansher i 
„Jack%a” Breek, którzy dnia 29 lip-* 
ca wieczorem zabrali $7600 z wa- 
psk ekspresowego w tem mieście. 

rzyznali się do winy i oddali 
$5000. Resztę ma posiadać pewien 
negier, którego atoli jeszcze nie 
schwycono. 


Et 


Chciała ocalić siostrę. 


Z Huntington, L. I., donoszą 10 
sierpnia: Siedmnastoletnia Annie 
Thurston, córka Williama Thurston, 
utonęła wczoraj, gdy chciała ocalić 
młodszą siostrę Kornelię. Anna wy- 
szła z młodszemi siostrami Korne 
lią i Elżbietą nad wybrzeże, aby 
się kąpać, jak to zwyczajnie Go ra- 
no czyniły. Kornelia dostała się na 
głębiznę a Anna pobiegła jej na po- 
moc; Kornelia zarzuciła ręce naszy- 
ję Anny, która utonęła, gdy się 
chciała dostać do brzegu. Ludzie, 
którzy widzieli, co się dzieje, zdo- 
łali ocalić Kornelię. Ciało Anny 
znaleziono później. 


Wielki pożar w Milwaukee. 


Z Milwaukee donoszą 10 sierpnia: 
Dzisiaj po południu o godzinie 4:15 
wybuchł pożar w składzie soli Pe- 
tita. Jest to budynek 15 stóp dłu- 
gi i na pół bloka szeroki i jest o- 
toczony wielkiemi budynkami, skła- 
dami drzewa, heblarniami i t. p. 
Skład soli został zniszczony. Pło- 
mienie przeskoczyły tory Chicago, 
Milwaukee i St. Paul kolei i zni- 
szczyły wielką heblarnię Hilty'ego. 
Obecnie stoją składy drzewa w pło- 
mieniach i ogień rozszerzył się tak- 
że na wielką fabrykę „Northwestern 
Sleigh Co.” Inne sąsiednie budynki 
są w niebezpieczeństwie. Dano o- 
gólny alarm. Straty nie można do- 
tychczas oszacować, lecz w każdym 
razie będzie wynosiła $300,000 do 
$490,000. 


Walka z orłem. 


Z Toledo, O., donoszą: Pierwszy 
złoty orzeł, jakiego od wielu lat 
o pierwszy raz widziano w tej 0- 
olicy, jest obecnie więźniem w do- 
mu Joseph'a Maynes pod No. 20 6 
Walnut ul. Maynes i Pete Barquin 
chwy'ali żaby w bagnie w pobliżu 
granicy miasta, niedaleko od pa- 
górka porosłego drzewem, gdy się 
nagle orzeł spuścił na Maynes'a 1 
usiłował go unieść w powietrze i 
dwa czy trzy razy uniósł go cokol- 
wiek. Ptak podrapał go zuacznie, 
lecz Maynes schwycił go za kark 
i bił go po głowie dzidą, którą 
miał dla chwytania żab. Barquin 
przybył ma na pomoc i obydwaj 
zdołali go związać Ptak z rozpo- 
startemi skrzydłami mierzy 7 stóp 
i 6 cali, waży 35 funtów i jest 3 
stopy 2 cale wysokim. Jest wido- 
cznie młodym jeszcze. Kolor jego 
jest brunatnym, dziób cztery i pół 
calą długim. 


Zabija własnego syna podczas*sporu. 


Z London, O., donoszą 10 sier- 
pnia: Thomas Creamer, podstarzały 
już grosernik i sałoonista w tutej- 
szem mieście, zastrzelił dzisiaj sy- 
na swego Ollie. Ojciec oskarzał sy- 
na, że w nocy ukradł mu pienią- 
dze z kieszeni i gdy syn się zapie- 
rał, strzelił trzy razy do niego za- 
bijając go na miejscu. Ojciec liczy 
lat 70, syn liczył 40. „Chłopak u- 
kradł moje pieniądze i miałem pra- 
wo do uczynienia tego, CO uczyni- 
łem”, mówił morderca, gdy go u- 
mieszczono w więzieniu Madison 
powiatu. 


Robiły miód w kościele. 


Z Oakland, Ill., donoszą 10sier- 
pz: Przez długi czas naprzykrza 
y, się pszczoły kongregacyi Zion ko- 
ścioła w Five Points, miejscowości 
położonej 6 mil na półaoc od Oak 
land. Nareśzcie postanowiono ich 
Się pozbyć. W środę przeszło 12 
armerów zgromadziło s'ę przed ko- 
ściołem i oderwało pobicie jednej 
ściany. Znaleźli tam wielki zapas 
sare — dosyć, aby napełnić 7 be- 
czek. 


Straszliwy czyn obłąkanego. 


Z St. Louis, Mo., donoszą ? sier- 
pnia: John Finn, roznosiciel gazet, 
mieszkający pod No. 2824 przy 

hoteau ave., który od kilku dni 
Chorował na febrę, dostał wczo- 
Taj pomięszania zmysłów, wysko- 
czył z łóżka i schwycił zażelazo do 
Prasowania, którem począł bić dwóch 
swych małych synów, raniąc ich 
miertelnie. Potem napadł z wiel- 

im nożem dwie swe córeczki, któ- 
Te straszliwie posiekał, a następnie 
Poderznął sobie. gardło. 


Rosyjska flota opuszcza port nowo- 
yorski. 


Z Nowego Yorku dcnoszą 9 sier- 
pnia: Cała flota rosyjska opuściła 
dzisiaj po południu port tutejszy, 
a okręt flagowy odłączył się od in- 
nych statków. Udaje się wprost do 

ronstądtu, portu Petersburga, pod- 
Czas gdy inne płyną do Cadiz, Gi- 
braltaru i dalekiego wschodu. 


Srebrny jubileusz biskupi. 


Z Columbus, O., donoszą 9 sier- 
puia: Katolicy tutejszej dyeceyi ob- 
chodzili wczoraj srebruy jubileusz 
Przew. biskupa ks. John'a A. Wat- 
terson. 


Chodzi o życie. 


Z Trenton, N. J., donoszą 8 8ier 
pnia: Wezoraj została stawiona 
rzed sąd pani Mattie ©. Shann z 
rinceton pod oskarzeniem zamor- 
dowania jej Z0letniego syna Johna 
F. Shaun. Przez 6 tygodni doglą- 
dała sama ayna w jego chorobie. 
tym czasie miała mu dawać 80- 
lucyę chlorydu żywego srebra w ta 
kich dozach, że musiał powoli u- 
mierać. — Twierdzą także, że w ten 
sam sposób otruła swego męża w 
listopadzie przeszłego roku iże chcia- 
ła także otruć swą synowę. Zarzu- 
cają jej także, że trzy razy podpa- 
liła swoje mieszkanie w Princeton. 
Kompania od zabezpieczenia ka- 
zała zbadać niektóre części ciała 
zmarłego jej syna j przekonała się, 
że został otrutym. 


Pożary. 


Miejscowość Snow Hill, M4., spa 
liła się do szczętu prawie, gdyż 
pozostały tylko dwa składy i kilka 
domów mieszkalnych. Strata wy- 
nosi $300,000. 


— Pożar zniszczył w wtorek 7 
wielkich składów w. Marseilles, 
miejscowości położonej siedm mil 
na wschód od Ottawa, Ilis. Strata 
$50,000. Ogień powstał w restau- 
racyi położonej na rogu. Main al 
i toru Rock Island kolei wskutek 
eksplozyi pieca gazolinowego. 


— Z South Wayne, Wis, dono 
szą 9 sierpnia, że o północy na 
wiedził to miasto zgubny pożar. 
Skład mebli, dwa składy strojów 
damskich, grosernia i śpichlerz za- 
wierający sprzęty rolnicze, padły 
ofiarą płomieni. Nic prawie nie o0- 
calono. Przyczyna pożaru nie jest 
znaną. 


— Z Milford Center, O., dono- 
szą 11 sierpnia: Dzisiaj rano wy- 
buchł tu pożar, który dotyczas na: 
robił szkody na %100,000. Spaliło 
się już moóstwo domów bizneso- 
wych i mieszkalnych a płomienie 
rozszerzają się coraz bardziej. 


— W Port Haron, Mich., spło- 
nęły w piątek rano fabryka „Opa 
line Fiber Works” i cztery budyn- 
ki na Quay ul. W fabryce wyra- 
biano kołnierzyki i mankiety. 
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Skargi przeciw arcybiskupowi Katzer, 


Z Milwaukee donoszą 9 sierpnia: 
Dzisiaj wróciło trzech kapłanów z 
dyecezyi Green Bay z Washingto- 
nu, dokąd się udali, aby wnieść 
skargi przeciw arcybiskupowi Katzer 
z archidyecezyi Milwaukee. T wier- 
dzą, że arcybiskup dwa lata temu, 
gdy jeszcze był biskupem w Green 
Bay, nakładał na heznych, po an- 
gielsku mówiących kapłanów roz- 
myślnie nienależyte obowiązki, aby 
ich spowodować do nieposłaszeń- 
stwa i nareszcie parafie ich obsa- 
dzał kapłanami narodowości nie- 
mieckiej. Powiadają dalej, że ar- 
cybiskup będąc jeszcze biskupem 
nie chciał udzielić kandydatom an- 
gielskim święceń kapłańskich, tak 
iż ci byli zmuszeni w innych dye- 
cezyach o takowe Bię postarać. 


Brak pieniędzy. 


Z Philadelphii donoszą, że Ro- 
bert H. Coleman, znany pod naz- 
wą „The Lebanon Iron King”, któ- 
rego oszacowano dwa lata temu na 
$10,000,000, podał się do konkursu. 
Długi jego wynoszą $5,000,090, ak- 
tywa zaś $10,000,000, lecz nie może. 
ich obecnie skolektować. 


Ludność miasta Boston. 


Odnośnie do sprawozdania ta- 
ksatorów ma Boston obecnie 560,- 
000 mieszkańców. Według spisu 
ludności w r. 1890 miasto to li- 
czyło 446,570 dusz. 


Powiodło się fabrykantom deszczu. 


Z Bloomingt `n, Ills., donoszą 1i 
sierpnia: Dzisiaj przed południem 
została długa posucha przerwana 
przez lekki lecz trwały deszcz w 
w całem środkowem Illinois. Od 
siedmiu tygodni nie było deszczu. 
W Chenoa, gdzie fabrykanci de 
szczu od dwóch tygodni pracowali, 
była znaczna ulewa. „Canning Co.” 
w tej miejscowości wypłaci z tej 
przyczyny  fabrykantom deszczu 
$700. Deszcz niezmiernie pomógł 
kukurydzy. 


Pożary leśne w stanie Michigan. 


Z Alpena, Mich., donoszą 11-go 
sierpnia: Dotychcz*s nie było je- 
szcze deszczu a lasy palą się coraz 
dalej. Wczoraj powietrze było po- 
piołem i iskrami przepełnione, a 
atmosfera była tak gęstą od dy- 
mu, iż nie prawie nie można było 
widzieć. Ogień jest tak blizkim 
miasta, że straż ogniowa musi pra 
cować dniem i nocą; oprócz tego 
wysłano ludzi do lasu, aby zatrzy 
mać płomienie. Dzisiaj rano zmie- 
nił się kieranek wiatru i miasto 
jest choć na chwilę bezpiecznem, 
Nad Long Like drogą srożą się 
płomienie najbardziej i niszczą do- 
my, plon i siano. W pobliżu Os- 
sineke 'spaliło się 100,000 stóp drze: 
wa, własność Algera Smith & Co. 
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Śmierć w płomieniach. 


Z Cleveland, O., donoszą 11 go 
sierpnia: Dzisiaj rano zaraz po go- 
dzinie pierwszej wybuchł pożar w 
domu Jakóba Herold, 242 Colfax 
ul. Cały dom stał w płomieniach, 
gdy się famiha obudziła, ojciec u- 
siłował, o ile mógł, ocalić całą fa- 
milię, lecz spostrzegł, że nie ma 
przy nim pięcioletniego syna. Po 
zagaszeniu ognia znaleziono zwę 
glone ciało chłopca. Oprócz domu 
Herolda spaliły się cztery inne. 


Demokraci w Ohio, 


* Demokraci z Ohio na konwencyi 
stanowej, odbytej dnia 10 sierpnia 
w Cincinnati, postawili następują- 
cych kandydatów: Na gubernatora 
Lawrence T. Neal z Chillicothe; 
na wicegubernatora, pułkownik 
William A. Taylor z Columbus; 
na sędziego u wyższego trybunału, 
John W. Sater z. Dark powiatu; 
na skarbnika, B. C. Blackburn z 
Coshocton; na prokuratora stano- 
wego, John C. Bailey z Putnam 
pow.: na członka władzy dla prac 
publicznych, Lewis B. Wilhelm z 
Akron; na komisarza dla żywności i 
nabiału, P. H. MvKeown z Cincin- 


nati. 


Utopiła się w studni. 


Z Oakland, Ill., donoszą 10 sier- 
pnia: Mała córka farmera James'a 
Duncan bawiła się dzisiaj rano w 
„odwórzu i wpadła do starej stu- 
dni. Matka j.j słyszała krzyk adio 
wczęcia, lecz nie była w stanie przyj 
jej dość szybko na pomoc, aby ją 0- 
calić od śmierci. 


Wielkie fabryki znów otwarte. 


Z Providence, R. I. donoszą 10 
sierpnia: W B. B. i R. Knight fa- 
brykach, które zamknięto w prze- 
szłym tygodniu, rozpocznie się znów 
w poniedziałek praca. Firma posia- 
da młyny w Pontiac, Natio, River 
Point, Arctic, Fisherville, Ark- 
wrigbt, White Rock i Providence, 
jako i w Hebronville, Dodgeville, 
Manchaup i Readville, , Massachu- 
setts, W Kiótych zatrudnia 7000 do 


9u00 ludzi. 


Zaraza podobna do plagi egipskiej. 


Z Springfield, I!l., donoszą 10 
sierpnia: Rada stanowa komisarzy 
dla żywego bydła powróciła z po- 
łudniowej części stanu Illinois, 
gdzie zaraza jakaś zabierała mnó- 
stwo koni, bydła i owiec. Najhar- 
dziej srożyła się w Pooh Clay, 
Edwards i Wayne. Dr. Trambower 
powiada, że to była bolączka mor- 
rowa, spowodowana przez jad znaj: 
dujący się w pewnym rodzaju ro- 
ślip, Zaraza szerzy się w kierunku 
wschodnio - południowym i ma być 
niczem innem jak plagą, którą: w 
swym czasie Egipt został nawiedzo- 
ny. Ludzie mogą się także łatwo 
zarazić. Muchy siadające na ścierwie 
łatwo ją przenoszą na żyjące zwie- 
rzęta. Po większej RE grzebano 
cielska lub wrzucano do rzeki i dla 
tego też zaraza tak bardzo Blę roz: 
szerzyła, Ziemia znajdująca się nad 
ścierwem szybko przepełnia się ro- 
bactwem, które zarazę rozpowsze: 
chnia. Najlepszym środkiem jest pa 
lenie zdechłych zwierząt i władza 
zdrowia żąda, aby tak postępowano. 
Zaraza niszczy krtańi płuca a zwie- 
rzę wnet zdycha. U człowieka, na 
którego mucha przeniosła zaraz 

następuje rodzaj zakażenia krwi. 
Człowiek może wyzdrowieć, jeżeli 
uży je należytych środków. 


Żąda wynagrodzenia za nadwerężony 
honor. 

Z Ottumwa, Iowa, donoszą: Rev. 
Crawford, znany. w całym stanie, pa 
stor przy kościele „Złączonyoh Bra- 
ci” (United Brethren) w Ottumwa, 
zaskarzył Rev. Williamg’a, pastora 
przy kościele baptyskim i Geo. W. 
Thomasa, komis-wojażera, o $15,- 
(00. Powiada, że publicznie mu za- 
rzucali fałszerstwo, u twopiepolcn” 
two, sprzeniewierzenie, niemoralne 
życie i korupcyę W sprawach ko- 
ścielnych. 

Praca tylko dla żonatych robotników. 
Z Honeydale, Pa., donoszą 10go 
sierpnia: New York, Lake Erie i 
Western kompania kolejowa suspen- 
dowała wszystkich nieżonatych ro- 
botników na tej kolei, 


aaa zbita, iii, biblii 
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Poparzeni roztopionym metalem. 


Z Cleveland, O, donoszą 9 sier- 
pnia: W tutejszych Bessemer sta- 
lowniach zostało wczoraj poparzo- 
nych 5 robotników, którzy w aśnie 
przygotowywali odlew. Przyrząd 
atoli się popsuł a roztopiona masa 
popłynęła w dziurę w pobliżu pieca, 
gdzie się znajdowała woda. John 
Lilly, Robert McCloud, Jesse Snell 
i dwóch innych robotników, któ- 
rych nazwiska nie są znane, zosta- 
ło tak poparzonych, że prawdopo- 
dobnie nie wyzdrowieją. 


Spadł przez szyb elewatora. 


Z Louisville, Ky., donoszą 1] 
sierpnia: W. R. Goff, jeden z naj- 
znakomitszych handlarzy tabaką w 
stanie Kentucky, spadł dzisiaj rano 
przez szyb jego spichrza w Sbelby- 
ville i został na miejscu prawie za- 
bity. Liczył lat 50. 


Utopiły się podczas kąpania. 


Edith Flay, Lizzie Pond i Klla 
Jolinson, liczące 10, Il i 17 lat, u- 
tonęły w czwartek wieczorem przy 
kończynach 41szej ulicy w Bayonne, 
N.J., gdy się kąpały w zatoce new- 
arskiej. 


Olbrzymi okręt. 


Z Chester, Pa., donoszą 10 sier- 
pnia: Największy parowiec w świe- 
cie spuszczono dzisiaj z warszta- 
tów okrętowych firmy „Delaware 
River Iron Ship building and En- 
gine Co.” Jest podobnym do stat 
ków Puritan, Plymouth, Providence 
i Pilgrim, należących do Fall Ri- 
ver linii, lecz otrzyma nazwę do- 

iero później -— prawdopodobnie 

riscilla. Nowy statek jest 440 stóp 
długim i 93 szerokim; znajduje się 
w wodzie 12 stópi 5 cali. Będzie 
potrzebował 8500 sił końskich. Jest 
stalowym i posiada b2 oddziały 
wodotrwałe. Zostanie ukgńczonyma 
w Nowym Yorku. 


Zabrał pieniądze banku. 


Z Effingham, Ill., donoszą 10 
sierpnia: Lul w miasteczku Alta- 
mont w tym powiecie nie mało zo- 
stał przerażony, gdy się dowiedział, 
że Lee Butler, kasyer banku firmy 
Wright & Co. ulotnił się i zabrał 
wszystkie pieniądze w banku się 
znajdujące, tj. przeszło $41,000. 
Butler pisał z Chicago, że utracił 
dużo pieniędzy w spekulacyach. 


Praca w Grand Rapids, Mich. 


Z Grand Rapids donoszą 10 sier- 
pnia: Nelson Matter kompania u- 
wiadomiła robotników, że muszą 
zezwolić na tymczasowe zmniejsze- 
nie godzin roboczych. Oriel Cabi- 
net kompania zmniejszyła myto 0 
20 procent i robotniey zgodzili się 
na to. Widdlecines komp. odprawi- 
ła 10 procent robotników 1 zmniej- 
szyła myto innych o 10 procent. 
Phoenix komp. zamknęła wydział 
maszyneryi i zmniejszyła myto o 10 
procent w innych wydziałach. 
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Popalenia i oparzeliny. 


Różnicą pomiędzy temi wyraza- 
mi jest to, że pierwsze powstają 
przez styczność z ogniem lub che 
miczną  materyą, podczas gdy 
drugie pochodzą od pary lub wa- 
rzących się płynów. Dzieci często 
się poparzą wskutek bawienia się 
zapałkami lub lampą, lub bawiąc 
się za blizko otwartego komina lub 
piecy. Płomienie szybko posuwają 
się naprzód, gdy odzież stanie w 

łomieniach zwłaszcza gdy osoba 
instynktywnie bieży za pomocą, 
gdyż przeciąg powstający pogor- 
sza jeszcze sprawę. Potrzeba aby 
obecni działali natychmiast. Nie 
marnujcie czasu na próżnem szuka- 
niu wody, gdyż dla tej przyczyny 
już wielu luizi utraciło życie. Naj- 
prędszą i najpewniejszą . drogą za- 
gaszenia płomienie jest przytłumie- 
nie go. Ogień jest procesem, w 
którym oxydacya (łączenie się z 
niedokwasem) szybko następuje, 
lecz powietrze zwyczajne, jest ko- 
niecznie do tego potrzebnem. Schwyć 
za szal, derę lub inny podobny 
przedmiot, i obtul nim ściśle palą- 
cą się osobę. Jeżeli nie ma co in- 
nego pod ręką to oderwijcie kawa- 
łek kobierca z podłogi, gdyż je- 
dna minuta może stanowić różnicę 
pomiędzy życiem © śmiercią. 

Jeżeli cała odzież się pali, to 
rzuć osobę o ziemię i kulaj ją w 
derze lub innym podobnym przed- 
miocie, jaki się znajduje pod ręką, 
Wodę, jeżeli wtenczas jest pod 
ręką, można także obficie używać. 
Skoro płomienie zostały zagaszone 
to trzeba popaloną odzież bardzo 
ostróżnie odkrajać nożyczkami. Pę- 
cherzy, które się utworzyły, nie 
trzeba rozcinać, jeżeli to jest mo- 
żliwem. Gdy się przebija wierzch 
pęcherza czystą igłą, natenczas wy- 
pływa wodny płyn i uniesiona 
skórka spada na głębszy pokład 
skóry, chroniąc go w ten sposób. 
Jeżeli kawałki ubioru przylegają do 
spalonego ciała, to można je sto- 
pniowo usunąć miękcząc je za po: 
mocą letniej wody. Na małą spa- 
rzeliznę można przyłożyć szmatę 
przesiąkłą silną solucya proszku do 
pieczenia — łyżkę stołową na ku- 
bek wody. Tam gdzie się znajdują 
większe poparzenia, trzeba banda- 
że tak urządzić, aby jak najmniej 
zostały naruszone. Trzeba używać 
substancyi łagodzącej rany i wyklu- 
czającej zupełnie powietrze. 

Najlepszemi na to słodkie, łago- 
dne oleje i dla tego można użyć 
oleju kastorowego, oliwy, oleju z 
siemienia bawełnicowego lub vare- 
linowego. Używano także często 
dla poparzenia Carron olej, składa- 
jący się z równych części wapiennej 
wody i oleju z siemienia lnianego. 
Wyborną mięszaniną jest łyżeczka 
kwasu karbolowego i łyżeczka gli- 
ceryny na „pint” oliwy; trzeba to 
wszystko dobrze pomięszać. Każda 
z tych’ preparacy! mausi tak być 
przykładaną, aby było jak najmniej 
tarcia, dla tego są małe pasy szmat 
dogodniejszemi niż wielkie kwa- 
dratowe kawały. Miękkie płótno 
lub materya bawełnicowa są o wie- 
le lepszemi, niż wata. Aby nie po- 
trzebować naruszać bandaże częściej 
jak tylko gdy czystość tego_wy- 
maga, można je pomaczać od oza- 
su do czasu świeżą oliwą bez zdję- 
cia ich. Jeżeliby nie można dostać 

reparacyi z oliwą, to można użyć 
białko jaja, mydło, śmietanę lub 
inną podobvą substancyę. Nie za- 
szkodzi takie oparzelinę zasypać 
sproszkowaną kredą lub mąką Je- 
dnakowoż istnieje tutaj ta niedogo- 
dność, że proszek przylepia się do 
irany w kształcie suchego placka, 
który przy odrywaniu go sprawia 
ból i rozjątrzenie rany. Dwa wo- 
dzaje niebezpieczeństwa są połączo- 
ne z oparzeniami, pierwsze bezpo- 
średnie, drugie późniejsze. Pierw- 
szem jest stan wstrząśnienia i szyb- 
kiej słabości, która zawsze nastaje, 
gdy wielka część ciała jest popa- 
rzoną, chociaż poparzenie jest tyl- 
ko powierzchownem. Trzeba, aby 
zapobiedz takiemu wypadkowi, któ- 
ry może się bardzo szybko wyda- 
rzyć, dać napoje podniecające do 
picia. Dalsze niebezpieczeństwo two- 
rzą wielkie i szpecące blizny, któ- 
re się tworzą po zgojeniu wielkich 
poparzeń, Czasem potrzeba najzrę- 


czniej ohirurgskiego doświadczenia 
przy tej sposobności. Poparzenia 
spowodowane przez kwasy mine- 
ralne muszą być dostatecznie wy- 
łókane i wymyte, nim się użyje 
jakich środków, aby zapobiedz dal- 
szemu działaniu kwasu. Wypała- 
jące alkali, jeżeli są przyczyną, mu- 
szą być zneutralizowane przez roz- 
czyniony kwas, jak np. przez ocet. 
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NEKROLOGIA. 


Anaklet Droszeny Bohdanowicz, 
były właściciel dóbr ziemskich, o» 
ficer jazdy wołyńskiej wojsk pol- 
skich z r. 1831, przeżywszy 83 lat, 
zmarł w Krakowie. 


We Lwowie zmarł Waler. By- 
strzanowski, żołnierz z roku 1863. 


Audrzej Śniadecki, syn Józefa i 
Antoniny, z Sulistrowskiel, wnuk 
Jędrzeja Śniadeckiego, obyw. ziem- 
ski, właściciel Bołtup i Wornian 
w powiatach wileńskim i oszmiań 
skim, wzorowy gospodarz rolnik, 
umarł w Wornianach na Litwie, 
przeżywszy lat 60. 
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Flegma angielska. 


Jedno z pism londyńskich ogła- 
sza jako przykład angielskiego u 
sposobienia flegmatycznego nastę: 
pującą anegdotę, zaręczając za jej 
autentyczność. Podczas zeszłoro- 
cznej jesieni pan W. Draggs wsiadł 
do doróżki i kazał się zawieść do 
swego jachtu, oczekującego nań w 
przystani Brighton. W ysiadając po- 
lecił woźnicy, by poczekał na jego 
powrót. Sir Draggs wsiadł na o 
kręt, aby się przejechać nieco po 
morzu, ale niebawem odbiwszy od 
brzegu, zmiemł zamiar i postano: 
wił odbyć podróż naokolo świata. 
Doróżkarz czekał tymczasem na 
brzegu zatoki Brighton. Minął je: 
den dzień, dwa dni, tydzień, dwa 
ty godnie —doróżkarz nie opuszcza! 
swego stanowiska. Poprosił jednak 
władzę o pozwolenie rozbicia na- 
miotu, pod którym ulokował sie- 
bie, konia i powóz. Minął rok, do- 
różkarz siedział w swym namiocie, 
palił fajkę i trzaskał biczem. Pe 
wnego dnia sygnalizują przybycie 
jachtu i Sir Draggs wysiada na 
brzeg. Pierwszą osobą, z którą 
się spotyka, jest doróżkarz. Sir 
Dragys nie okazuje najmniejszego 
zdziwienia na jego widok. 

— All right, powiada—ilem pa- 
nu winien? 

Wożnica wręcza mu dokładnie 
zestawiony rachunek, opiewający 
na 1500 franków. Sir Draggs wyj- 
mvje czek swego banku, wypełnia 
go i oddaje woźnicy. 

— Zawieź mnie teraz do jakiego 
hotelu. 

Wsiada do powozu i po chwili 
rzybywa przed bramę hotelu. Sir 

raggs wysiada i powiada do wo- 
źnicy, że może odjechać. 

— A mój kurs? 

— Prawda. 

tl Sir Draggs zapłacił jeszcze 2 
szylingi za kurs z przystani do ho- 
telu. 

Si non e vero, e ben trovato... 


Doskonałe wyjaśnienie. 


Gość (w redakcyi gazety): Na 
miłość boską, któż to klnie tak 
siarczyście? 

Chłopiec drukarski: O, to nic, 
to nasz redaktor przyspasobiający 
formy pisma religijnego do prasy. 


Humor Amerykański. 


— Pamie doktorze, mój syn wy- 
pił flaszkę atramentu. 
-- I cożeś pan zrobił przed mo- 
jem przybyciem? 
— Kazałem mu zjeść kilka ar- 
kuszy świeżej bibuły. Czy dobrze? 


Małżeństwo z miłości. 


Panna Magdalena, licząca dwu- 
dziestą piątą wiosnę wyszła za mąż 
za 60 letniego starca. W tej chwi- 
li właśnie idzie z mężem pod ręką 
przez ulicę. 

— Wstydź się — rzecze Iks do 
żony — zmistyfikowałaś mnie. Po 
wiedziałaś mi przed miesiącem, iż 
panna Magdalena wyszła za mąż z 
miłości. ; 

— No tak — tłumaczy się pani 
Iksowa — z miłości.... do listów 
zastawnych. 


Każdy po sobie sądzi. 
Podróżny, który tłucze się po 


całej Kuropie, ale nie zna własne: 
go kraju, zwiedza miasto. Uwagę 
turysty zwraca jakiś gmach o bw 
dowie wspaniałej. ` 

— Panie łaskawy— pyta jakiegoś 
przechodnia—co to za gmach? 

— Nie wiem. 

— Aha! —domyśla się turysta — 
pan widocznie. ..tutejszy. 


Nagła głuchoniemota. 


Niezwykły wypadek głuchonie- 
moty. Miasto Rouen na wzór Pą- 
ryża ma swoje Molies Bergóre, w 
którem produkują się artyści i 
artystki z cyrku i operetki. Zeszłe- 
go mieriąca na wieczornem spekta- 
klu występowała niejaka Joanna 
Lepic, jako tancerka na drucianej 
linie. W chwili największego roz- 
bujania linia pękła, a niefortunna 
tancerka wywróciwszy  koziełka, 
wpadła w sam środek orkiestry, 1 
yrzewraca dyrektora p. Loye'go. 
opłoch w teatrze ogromny. p: 
scy sądzili, że katastrofa skończyła 
się śmiercią, tymczasem artystka 
wyszła z tej imprezy bez szwanku, 
natomiast p. Loyć przywrócony do 
zmysłów, jak się późaiej okazało, 
nietylko że oniemiał, alei ogłachł 
zupełnie. Pomimo energicznej po- 
mocy lekarskiej, biedny dyrektor 
orkiestry dotąd jest głuchy i niemy 


Pięciu naraz. 


Aristoteles donosi o kobiecie, 
która miała po 5 dzieci w czterech 
po sobie następujących wypadkach; 
Menoge pisze o niewieście, która 
miała 21 dzieci w 7 latach. 


ROZMAITOŚCI. 


* Dzwony robione od lat kilku 
gą ze stali a nie z „metalu dzwon- 
uego” jak zawsze do niedawna. 

* W Williamsport, Conn, fa- 
brykują niemal wszystkie szelki, 
jakie są spotrzebowane w Stanach 
Zjednoczonych. 

* W Ameryce 1850 miast używa 
elektrycznego światła na oświetla- 
nie ulie i miejsc publicznych. 

* W Auckland, Australii, pe 
wien rybak uzyskał patent na sieć 
dla łowienia wielorybów. 

* Zanim Stany Zjednoczonone 
przyjęły orła za „ptaka narodowe- 
go”, toczyła się żywa dyskusya o 
przyjęcie innego ptaka za symboli- 
cznego przedstawiciela wolnego kra- 
ju. Benjamin Franklin żądał, aby 
indyk był „narodowym ptakiem”, 

iecz stronnictwo jego było w mniej- 

szości i król ptaków „orzeł” stał się 
' ulubieńcem stryja Sama. 
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Nie daj się oszukać. Używaj tylko Kirk's American najlepsze fami- 


jne mydło, najlepsze do potrzeb domowych. 
BIERZ TYLKO MYDŁ0 W OBWINIECIU JAK POWYŻEJ. 


Dużo kupców próbuje sprzedać wam coś podobnego rodzaju, dla tego 


że więcej na tem zarobią. Kupuj Kirk's Mydło. Mów twym przyjaciołom 
sąsiadom ażeby używali Hirk'a Mydło. Nalegaj »*cby mieli Kirk'a Mydło 


* Największą parę kół pędzących 
(driving wheels) na świecie posia- 
da jedna lokomotywa „New York 
Central kol. żel.” Koła są 7 stóp w 
średnicy. 


„ * Kolej żelazna w Jerazalem, w 
Ziemi >więtej posiada lokomotywy 
robione w Philadelphii. 

* Obecnie bardzo trwałe trzewi- 
ki wyrabiają ze skóry świńskiej. 

* Hollandya posiada dwa tysiące 
i pięćdziesiąt mil toru kolei żela- 
znych. 

* Tego roku rząd chiński zamie- 
rza powiększyć komunikacyę kraju 
przez wybudowanie kolei żelaznych. 

* W New Yorku pewien czło- 
wiek cierpi na zakażenie krwi spo- 
wodowane przez ugryzienie oswojo- 
nej papugi. 

* Największa instytucya bankowa 
w Anglii „Bank of Kogland” ma 
na noe od 7 godziny wieczorem do 
7 godziny rano straż z 50 żołnierzy 
dla bronienia ogromnych skarbów 
przed rabusiami i „ptaszkami no- 
enymi.” 


* Tona złota jest wartą $607,- 
19921; czystego srebra $37,704 84. 
Milion dolarów w złocie waży 5, 
685.8 funtów; w srebrze 58,829.9 
funtów. 


* Cleveland, Ohio, posiada wię- 
kszą proporeyę cudzoziemsko uro- 
dzonych, jak którekolwiek inne mia- 
sto w Stanach Zjednoczonych. 

* W ,ciemnych moczarach” w po- 
łudniowej Australii z wielkiem po- 
wodzeniem koloniści rozkrzewili 
kwiat lewandowy. Obszary, które 
przedtem były źródłem zabójczych 
wyziewów, zamienione zostały na 
śliczne pola kwieciane, prócz tego 
dochód z perfumu kwiatów jest do- 
syć znacznym. 


* Pewien bogaty i wykształcony 
Niemiec, który od kilku lat bawi 
w Stanach Zjednoczouych, utrzy- 
muje, że liczne samobójstwa jego 
rodaków spowodowane są piciem 
fałszowanego piwa. 


* Ogon bobra miał podobno być 
wzorem późniejszej murarskiej kiel- 
ni. 


* Nagrobek Mahometa jest po- 
kryty dyamentami, szafirami i ru- 
binami, wartającemi przeszło 10 
milionów dolarów. 
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Jak się starzejemy. 


Nić wiążąca masz życiem najczęściej bywa 
przeciętą nin dochodzimy do południka życia 
1 to u osób, które zaniedbywaj; odnawiać p zez 
należyte środki słabiejącą siłę. Energia, która 
jest nie mniej źródłem szczęścia jsk etsn dłu 
gi-go życia, może być utworzoną 1 nwiecznio- 
ną tam, glzie jej nie ma, Tys'gce, które do- 
świadczyły lub znają — włącznie wielu wybi 
tny_h lekarzy — skutki HOSTETTE VA STO 
MACH BITTERS, dają świadectwo o ich cudo- 
wn>j skuteczności, jako stwórcy siły w słabych 
konstytucyach i osłabionych i zniszczonych Syr 
stemach. stałe wykonywanie fankcyi cielesnych, 
odnowienie apotytu, ciała i nocnego spoczynku 
tcwarzyszą używaniu tego zupełnego i pierwsżo- 
rzędnego lekarstwa odnawiającego. Nie używaj- 
cie lokalnych lekarstw tonicznych stóre mają 
być takiemi samemi lub podobnemi w ich sku 
tkach co „Bitters*., Zażądajcie prawdziwego 
lekarstwa, które jest nznaną medycyną na nie- 
t'awność, malaryg, nerwowość, zatwsrdzenie, 
dolegliwości wgiroby i nerek i reumatyzm. 


robiona 2 


(JĄ and set“, otwarty 
„screwback an 
zupełnie zabezpieczona 
przeciw kurzowi i wo- 
dzie, odwójne ei 
francuzki kryształ. Ruc 
Ą pigknie opatrzony w klej: 
aiig noty, uregulowany, czy- 
gsty nickel, patentowy 
regulator, modnie dama 
jg ekowany, czysto amery- 
VJ kański, nie Znany e 
F Nasza oferta: Wytnijcie to 
F i przyślijcie do nas, a przy 
7 glemy zegarek ekspresem O, 
NZ O. D. Ta zegarek może być 
zbadanym. Jeżeli będziecie zadowolonymi, że 
to jest regularny $20 zegarek i jest takim, ja 
kim go przedstawiamy. zapłaćcie agentowi, naj 
niższe naszą ceng, 80.55 i zatrzymajcie go. Gwa 
rantujemy, że równa się z A 000. aż | kie 
dykolwiek został sprzedanym za $%0. Zwr cimy 
Deni dze każdego czasu, gdy nie bgdzieci 
zadowolonymi. Tak zwana damska „Hunting 
Case” $9.55, męzkie $10.35. Wielki gg bez 
płatnie. A. C, Roebuck Corporation, Minnea* 
olie, Minnt Odnosimy się do jakiegokolwiek 
tanku narodowego w . 


Dr. Kleonora Muszynka, 
posiadająca dyplom doktora wszy- 


stkich chorób kobiecych, 


z dwuletnią praktyką w szpitalu Dzie- 
ciątka Jezus w Warszawie, Orsz pro- 
fes rka akuszeryi w medycznem kole- 
gium udziela lekoyi akuszeryi i egza 
minuje w polskim języku z wydaniem 
d plomu. 

Leczy wszystkie zastarzełe choroby 
kobiece jako to: niepłodność, krwiotok, 
choroby maciczne, ból głowy, bol gar- 
dłą, zastarzułe rany, puchliny, róże, 
ból oczów, i wszyskie dziecinne i letnie 
choroby, oraz wywyichnięcia rąk i nóg 
naprawia. Specyalność lekarstwa u= 
dziela na choroby mac'czne i leczy 
choroby piersiowe, ból krzyżą i w ple- 
coach i roumatyzu. 


Godziny ofisowe od 10 
„SŁ od 


rano do 12 
4 do 6 wiecz. 
- Drugie piętro: 

805 8. Ashland Ave., róg 18ej ul. 
CHICAGO, - - ILLINOIS 
Dn NN 


REORODZIZRIE ZI GA BOK RN 
DR. PIOTRA Y 


jest uważane za R z najtepszych lekarstw tego 


nadaje odnowioną ży- 

orzen'a zarodki choroby z ciała, 
„że wszystkie organy 

ziałania. Me 

szło trzydziestu 


i W 
4, Bronc 
itd 


wiasty, którzy uży 
wodowani przez 
życzenie, aby i ich współto 


rzyść, działają Jako jego agenci 
84 go dostarczyć ludziom cierpiycy 

est nieocenionem jako bkarstwo domowe a 
mianowicie w miejscowościach położonych bardzo 
daleko od lekarzy i aptek. Lekarstwa tego nie 
można dostać od aptekarzy, lecz tylko od miej- 
scowych agentów, Jeżeli nie ma agenta w waszem 


8 twie, piszcie vlższe szczegóły do 
g Dr. Peter Fahrney, ° 
112—114 S. Hoyne Are., Chicago, Ills, 


X 


|IKATALO 


KSIĄŻEK. 
drkowanych w drukarni "Gazety Polskiej” 


W DYNIEWICZA, 


zm y w 


Chicago - z 


AE e m TW 


Książki historyczne, po- 
wieściowe, bajeczne, 
nowelle, romanse i 
humorystyczne. 


Z przygód polskiego wędrowca. Swe 
własne wypadki i przygotly na lądzie 
i morzu opisał Władysław Hoppe. 
Zawiera: 1) Spotkanie się w Meksyku, 
7 Borby w puszczy australskiej, 8) 
Wyprawa do Cajamarca, 4) Zasadzka 
na dzikie bydło, 5) Pod górą „Kl 
Bernal*, 6) Tydzień pod równikiem, 
7) Poznanie się w Texas, 8) Z Valpa- 
raiso do Santiago i syrena w gaiku 
palmowym, 9) Rokosz na morz» 15 
Z przygód tułaeza. Wędrówki swe po 
różnych krajach opisał Wiktor Kar- 
łowski, Cena pojedynczego egzempla- 
TZ 1047 E AW 4070 ERGO 
Żyd wieczny Tułacz z Jeruzalem imie- 
niem Ahasverus. Który mówi, że żył 
rzed ukrzyżowaniem Chrystusa Pana 
przez Wszechmocność Boga jeszcze 
«o dzisiejszego dnia żyje 10 
Zywot Genowefy, powieść moralna bar- 
dzo wzruszająca ze starożytntch cza: 
GORRPR ZO: de udania, UAD 
Ta sama w mocnej oprawie ze złoco- 
nym tytulikiem USS 700 


lilinos 


Dla zabawy i rozrywki. 


Czarnoksiężnik  Hokus-Pokus 
nauka odkrycia tajemnic i 
wodny sposób czarowania, według 
sławnych  sztukmistrzów jako to: 
Bosco, Schwanenfeld, Twardowski, 
Faust, Tbeophrastus, _Paracejsius, 
Bobbler, Filadelfia i wielu innych. 
Cena.......»- RENE dE KCWY 85c. 

Kabała czyli odkrycie tajemnic przy- 
szłości za pomocą kart. (Dla zabawy 
i rozrywki.) Cena . . . . . 10 


Kalambury 
rozrywk 


czyli 
nieza- 


czyli Dowcipna Prawda, dla 
i pouczenia . . . . 10 


Karty ułożone przez sławną wróżkę 
Lenormand z Paryża, przepowiadające 
przyszłość. (Dla rozrywki i zabawy.) 
Cena paczki ZAK PRZ EE 


Książka punktowania, czyli wróżenie 
za pomocą kropkowania . . . 10 
|| 


Mynhausen nowy, ten z długim nosem 
czyli dziwaczne podróże i figle. 10 


Niebo. Gra bardzo wesoła i zabawna dla 
kółek towarzyskich. Nowe poprawne 
WYJBBIOZ "EH ROOT p 8 E i) 

Nowy Sowizdrzał i awantury jego. Z 
ziemi pomorskiej rodem. — Z ośmiu 
obrazkami. NATO e n a 
Ta sama w mocnej oprawie ze złoco- 
nym tytulikiem . . . . « » 


Prawdziwy P rsko-Egipski Sennik. — 
Najpewniejszy sposób wygrania na 
loteryi według kombinacyi słynnych 
magików i profesorów matematyki 
Orlice itp. — tudzież wyjawienie tą- 
jemnic i sposób, jakich używano w 
starożytności do przepowiadania i wró- 
żenia przyszłości. — Z blisko 200 
obrazkami. Dosłowny przedruk z Sen- 
nika drukowanego w drukarni Uni- 
wersytetu Jagiellońskiego w Krakowie. 
o Rawie O z aa E 070 E. 

Róże i Niezapominajki, książeczka dla 
serc kochających a szczególnie dla na- 
rzeczonych zawierająca rozmowę z 
kwiatami, opowiadania, rady i wska- 
zówki dla młodzieży płci obojga, oraz 
wybór wierszy dla rozrywki wesołych 
kółek towarzyskich . -. 80 
Rozmowa Polaka z Kaszubą, czyli po 
równanie Kaszub z Ziemią św. 1 

Sennik czyli Wróżenie ze snów, na 
przeszło 1500 przypadkach służące, z 
różnych starodawnych ksiąg zebrany 
i porządkiem abecadłowym dla roz- 
rywki i zabawy ciekawych ludzi ogło- 
szone przez Przyjaciela Niewinnych 
Zababonów z MLE EA 

Wszystkiego po trosze. Zbiór dyktery- 
jek, figli, żartów, humorystyki itd, 

Zabawa moralna oraz Mądrości Salamo- 
na zawierające w sobie różne tajemni- 
ce przyszłości, zagadnienia i na te 
pożądające odpowiedzi, z dodaniem 
dwóch pieśni pięknej treści świato- 
wych. 


Cena - - - - 10c. 


Ksiażki z piosenkami do 
śpiewania, narodowe, 
wesołe i światowe. 


Arye polskie, zebrane dla Polonii w 
Amerre przez Wł. Dyniewicza 25 
Bukiet pieśni światowych, w którym 
się znajdują: piosnki, dumki arye, 
krakowiaki, mazury, pieśni miłosne, 
pasterskie, obyczajowe, towarzyskie, 
myśliwskie, studenckie, wesołe, żar- 
tobliwe, wyjątki z oper itd. . 80 
Gratulant, oraz pieśni weselne dla mło* 
dzieńców i drużbów, zawierający: Za 
prosiny na wesele — Oracye weselne 
— Mowy przed wyjazdem do kościoła 
1 przed ślubem -— Powinszowanie 

drużby przy wyjeździe do kościoła w _ 
czasie tańca i przy uczcie — Życzenia 
w dnin weselnym — Piosneczki we- 
BEIBO +-wż _o03:0: 00 to 0 
Krakowiakj, 657 śpiewek ze zródeł 
etnograficznych i własnych notat ze- 
brał Zygmunt Gloger . . . . 45 
Kujawiaki, Mazurki, Wyrwasy i Dumki 
omniejsze, ze źródeł etnograficznych 
własnych notat zebrał Zygmunt Glo- 
BE lee ę 
Piosnki, Dumki i Arye narodowe, w 
w mocnej oprawie . . » » »« 2 
olsko-ame- 
awrzyelski 


o.o JĄ W 


Odgłos z Zamorza. Poezye 
vykańskie. Napisał Paweł 


Trzydzieści Pieśni i Piosnek dla Rze- 
mieślników, A szczególnie dla szewców, 
kowali, krawców, stolarzy, kołodzie- 
jów, piekarzy, rzeźników, rybaków, 
garncarzy, cieślów, mularzy, powro- 
źników, MI itd. — z dodatkiem 
piosnki wykazującej za którego rze- 
mieślnika najchętniej panny za mąż 
iść rade. 

Cena s - - 7 >" 400. 

Wybór pieśni narodowych, w którym 
znajdują się: dumki, arye, marsze 
krakowiaki, mazury, pieśni patryoty- 
czne, wojenne, historyczne itd. . 


Zbiór piosnek, śpiewanych w Kongre- 
sówce i Litwie s= «  « « « 15 


Książki teatralne. 


tw” Panom reżyserom zwracamy uwagę, że 
taniej wypadnie zakupywać książki w wię- 
kszej Jlości, najmniej po sześć egz., aniżeli 
z jednej książeczki przepisywać role akto- 
rom i aktorkom. Zakupującym najmniej 
po 6 egzemplarzy, liczymy książki teatralne 
po 25c. egz. czyli $1.50 za 6 egz. a $3.00 za 

` 12 egzemplarzy. 

Berek odpieczętowany. Monodram w 
jednym akcie ze śpiewkami. Przez 
Alexandra Ładnowskiego . . 50 

| Berek zapieczętowany, Monodram w 
jednym akcie ze śpiewkami. Przez 
Alexandra Ładnowskiego . . 50 

Błażek opętany, krotochwila w gą 
akcie ze śpiewami przez Ł BI 
Anczyca . « « 


aS 03-10 0 


l 


CHICAGO, 


-$200.00 wyżej, 


Manażer, 


636 Wells Street, 


FIRST 


. CROSS & F. ZEBROWSKI, 


NATIONAL BANK 
OF CHICAGO. 
PIERWSZY 
NARODOWY BANK 


W CHICAGO. 


- ILLINOIS. Narożnik Monroe i Dearborn ulic. 


Telefon 3443. 


Skład Fortepianów 


NAJLEPSZYCH FIRM, 


Jako to: — 


Decker, 
Gabler, 
Schubert, 
Gilbert, 
; Pease 
Także własnego wyrobu. 
Sprzedajemy taniej jak 
„W jakimkolwiek innym 
składzie. 


Obrazy Kolumba. 


Oryginał tego obrazu był przez liczne lata wielką atrak: i 
; | 7 cyą w rotundzie ka- 
pitolu w Washingtonie. Był malowany przez Vanderlyna i wy- 


gląda tak mile i przyjemnie jak dzieło starych 


Wyladowanie Kolumba. 


Format 27x24, w ślicznych kolorach. Obraz ten jest chromo-litografia 
w oleju na sztywnym płóciennym papierzę. 


Cena 50 centów. 


be" Nowe 2 centowe znaczki pocztowe kolumbijskie mają ten sam o- 


brazek na znaczku. 


Biorącym w większej ilości stósowny rabat. 


Należytość za ten 
cztowych do Pierwszej 


532 NOBLE STREET kc Tem 


iękuy obraz przysyłać można w znaczkach po- 
sięgarni Polskiej 


W. DYNIEWICZA, 


s CHICAGO, ILLINOIS, 


Każdemu znaną jest 


z urodzajności i pięknego położenia 
polska kolonia 


POZNAN 


W CLARK CO., WIS., 


gdzie już setki Polaków sobie grant kupiły, gdzie kościół 
polski i sąsiedztwo polskie; miasto, targ, tartaki i stacye 
kolejowe blizko. Grunt na farmy jest tam jeszcze tanio do 
nabycia, pod bardzo korzystnemi warunkami na długi czas 


do wypłaty. 


"Po mapy, opisy i bliższe szczegóły piszcie do 


_ Młapecki & Co., 


THORP, CLARK CO., WIS. 


GRUNTA 


i FARMY 


w największej i najlepszej polskiej kolonii 


rA PARK PULASKI, 
KRAkówiPaLSKA 


położonej w środkowym, wschodnim Wisconsinie, założonej przez 


Spółkę gruntową J. J. Hof. 


Każdemu, kto tyłko zgłosi się listownie, wysyła się bezpłatni 
mapę które informują dokładnie o 400 kwadratowych mllach p 
urodzajnych gruutów, w bardzo umiarkowanym klimacie. Setki farm 


książkę i 
iękdych 1 
1 tysiące 


akrów sprzedawać będą rzeczywiści ich posiadacze, mający zupełny tytuł 


własności. 


Sprzedajemy po 40. 80, 100, 500 lub 1000 akrów, a w 


kupuj . G 
wne, że z każdych 100 akrów mota. 99 akrów s i 


płaty przystępne są dla kaźdeg» 


się one z lasów, gajów i 
pot ykami i odokó 4 JAY Ob łąk, 


i ma wyśmienity klimat. 


Faena pia an h. matemi 
í à 'iżu stacyi kolejo i mi 
jeziorem. Jestto najbliżej położona jm Eolia A, ryś: i 


srunki sprzedaży i wy 
Są przeduie i tak ró- 
uprawiać. Składają 
strumy kami, 
portowych vad 
Milwaukee 


Proszę pisnó po książkę i mapę pod adresem: 


J.J. Hof Land vo., 119 W. Water Str., Milwaukee. Wis. 


"Telefon No. 1798. 


Założone 1885, 


HENRY DETMER, 


SCHILLER BUILDING, 103 — 109 E. Randolph ul. 


SKŁAD ; 
nowych i z drugiej 


fortepianów 


<a 


Po wszelkich ce- 
nach, 

so z gay © kręg 

W razie zakupna odli- „Es 

czamy jedno roczn Mabo, 

dzierzawg od ceny. 


Rozmalte instrumenta muzyczne, 
e po ceny i warunki. 


w Chicago i w 
odemnie Fortepiany, 


2d | 


REFERENCYER: 


| Ke. Winac. Barzyfńsk: 
g rektor kościoła m Sa 
nisława Kostki w Chi- 


Polekie Siostry Nazare- 
tankı w Chicago. 


Polskie Biostry Notre 
Dame w Chicago. 
pany św. Franc ka 
w(i aa 
Ke. A, J. Thiele w Chi- 
cajo 
Szpital Braci Alexianów 
szpital św E 
„p w. Elżbie 
Chicago. e 
|. Ex-alderman Kowalski 
N w a m, 
C. W. Dyniewicz w Chi- 
cago 


Prof. St. Szwajkart w Chic 1 wielu innych 


n, którzy kupili 


Księża F. Byrgier i G. Kolesinski w Chicago, P. P. Kiołbassa, skarbnik miasta Chicago. 


GAZETA POLSKA 


W CHICA40, 
jest najstarszem czasopismem 

POLSKIEM W AMERYCE 
Wychodzi regularnie od 1873 roku Drukarni: 
«azety Polskiej jest na'większą drukarnię "1. 
kę w Ameryce, posiada . "wiem trzy "W, „cxżni 
uaszyny do droko% wa } masz "gao składanie 
mzet, 

Gazeta Pois.. „w dja 77 na własnych msszy 
ach 1 we własnym kudyczu 


KL 
DRIKARNIA Ch" POLSKIEJ 
W ARICA 
WVykonnje wszelkie praca w rakres drukarsk 
chodzące jako to: 
4siążki, Broszury. 4onety*ucgo, Afisze, Cyr- 
kularze, Kwit) kupieckie, Bileży. itp. 
w wszystkich głównycii językach. Adresować 
RR DYNIETWICZ, 
522 Neble Bie: CHICAGO, LL. 


t- 
j} 


Dr. E. HOFFMAN, 


Posiadająca dyplom doktora na 
wszystkie choroby kobiece i dzie. 
cinne, które leczy z dobrym sku- 
tkiem; jako ból ócz, ból głowy, ból 
krzyża, ból zębów, łamanie w ko- 
ściach, reumatyzm, różę i kaszel 
choroby maciezne, oraz zastarzałe 
rany, krosty i wrzody. 

Zamiejscowym udziela poradę za 
nadesłaniem 2 centowego znaczka 
pocztowego. 


1 butelka lekarstwa na zęby $1.00 


„ZYC: € na macicę 1.00 
| pe « 
RE" na gardło 1.00 


na krosty i wrzod 
Lekarstwo na ból krzyża, AŻ 
si i kaszel itd. 


1.00 


2.00 


Office: 690 Milwaukee Ave. Chicago, 
ILLINOIS, z 


KAPITAŁ $3,000,000. 
WEKSLE. 


Berlin — Niemcy, Wiedeń — An; Peters- 
burg — Rosya i wszystkie inne euro Jk: 
jako też na wezystkie kursujące pi e re akg 


E LISTY KREDYTOWE 
użytku podróżnych w wszystki 
świata, ściąganie spadkobierstw *echedów| 1 
ika z Polski, Niemiec, Aus ryt, 
u skich kraj 
dzo umiarkowaną komise ipint 
Zarząd, 


LYMAN J. GAGE, Prez 
JAS. B. FORGAN, Vice- 


DYREKTORZY. 


SAM'L M. NICKE 
8. W. ALLERTO ega E T AWRENCE, 


NORMAN B. REA ELSO RRIS 
R. C. NICKERSON Ly gaj” i 
EUGENE S$. PIKE, JAS. B. FORGAN. 


A. A. CARPENTER. 


A A CARPENTER. 
ROMAN STOBIECKI 


poleca swój E 


">> 3 Nowe Fortepiany od SKŁAD 

także sprzedajemy Organy i instru- MEBLI 
menta muzyczne. Strojenie i reperacye fortepia- 
nów wykonujemy akuratnie i po nizkich cenach, 


łaskawym względom Szanownej Publiczności 
Polskiej, zaopatrzony w wszelkie gatunki pie- 
ców, blachy, narzędzi rzemieślniczych, lamp sto- 
towych oraz i wiszących po najtańszych cenach, 

Towar dobry, za każdy przedmiot kupiony 
w moim składzie ręczy się. 

Obstalunki zamiejscowe załatwia sig naj- 
prędzej i tanio. 


ROMAN STOBIECKI, 
489 Milwaukee AVe.; Chicage, 111. 


Skład założony w r. 1851 


wo Schoellkopf 
(óernik burtowy i drobi 
232-234 EAST asi R 


pomiędzy Franklin i Market ulicami 
ofiaruje po najtańszych cenach 


wieże minogi i kawi. 
Wędzone i marynow. es 
Hamburgskie bydlinki i a 
pp 1 e Ap] 4 w 
ynowane śledzie i szt 
Rosyjskie „gardyny í ać 
zkie eczne wati 
> sze Poeczskie Bard ci zycza. 
„rawdziwy brunświcki 
Prawdziwą francuzk oliw kz 
Prawdziwy ekstrakt mięsny Liebig'a, 


incnzki groch i sz: 
Świeże suszone aan a SEN; 


Najlepszy 8: r limburgski i roślinny, 


tard i angi 
Salami i truflówe kiszki aoa T 


Niemieckie po pasztety z ww ggelej 

wieże siemię makowe i 

Najlepszę Vanilla czękoladyę z 

Prawdziwy Mokka Lae = 

5 LJ 

Francuzkie Sido ? i Am | R, 

Prawdziwą paryzk g tabakę do zażywan 

Drewniane trzewiki i tofle, > 

Niemieckie kosowrotki i gremple 

jako i wszelkie inne towary korzenne 

Henry Schoellkepf. 
Następujący Panowie 

84 upoważnieni do zapisywania abon 

tów, odbierania obsta.unków na książki, 

robienia kontraktów za anonse, odbiera- 
nia pieniędzy za Gazetę za książki, 

W ALBERTA, MINN. W. Wiśniewski. 

— ASHTON, Nebr., Thos. Jamrog. 

— BUFFALO N, Y. F.A. Górski. Jakób J: 
son, Józef Majchrzycki, f = Aż 
F. Koaszak i J. yno o 

— BAY CITY. Walenty Wróbiewski. 

— BRONSON. Wincenty Ławniczak, 

— CALUMET, MICH. L. Wróblewski. 

— CHICAGO. Stan: Lamuferski, Stanisław 
Budzbanowski. "e 

— CLEVELAND, OHIO. M. Kourad, 

— oki BOTTOM. Józef Pilot, 

— ELLSVILLE, Pa. Fryderyk A. 

— CROSBY i DULUTH. Marcin Lepsk. ży 

— DUNKIRE. J. Sznbarga. 

— DUBOIS. Bonifacy Ziarnik. 

— DUELM, MINN. Joseph Fischbierek. 

— DETROIT. Jan Lemke, Józef Deja. 

— EAST SAGINAW, MICH. Ig. Popiewski. 

— ERIE, PA. Alojzy Nagowski, 

— GRAND RAPIDS, MICH. Polika Dorff 

— LEMONT. Michał Nowacki, ja 

— LA BALLE. W. 8. Bobkiewicz. 

— MILWAUKEE, Jakób Woźnisk,, 

— MINNESOTA LAKE, MINN. Józef Schulcz 

— MINTO, N. DAK., Fr. Ronkowski, 

— MT. CARMEL L. Jankowski. 

— NEW TORZE. m Sosnowski, 

— „J. Oleks 

— SORTEN WIS. S koo użyć 

at cj PA. Jan Bruchwalski i Wł. 

— PHILADELPHIA. r Friedlan: 

— POLONIA. A. Sikorski. " =. 

— DOM. A, Malinowski. 
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KARTY OKRĘTOWE 
Niemiecko-Cesarskich 
RER Ak omamen Prostej 
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z różnych portów wyrabia 


W.DYNIEWICZ, 
532 Noble Str., Chicago, Ill. 
Sprowadzający swych krewnych lub 
przyjaciół mogą opłacić całą podróż, z 
każdego miejsca w Europie do wody. 
przez wodę i od wody w każdą stronę 
Ameryki. 


Zgłaszający się po kartę okrętową po- 
winien podać liczbę osób, ich wiek, ich 
nazwiska i dokładne miejsce ich pobytu; 
jak również miejsce dokąd mająsię udać. 

ww z najmniejszych ilościach 
wysełam do Europy najtańszą dro 
dom odbiorcy. SET > AE 

Zmieniam najkorzystniej pieniądze e- 
uropejskie na tutejsze. 

„Pośredniczę przy ściąganiu wszelkich 
pieniędzy z Europy. 

Zanim Rodacy udacie się do innego 
bióra zaczerpcijcie wiadomości u mnie. 


W. DYNIEWICZ, 
532 NOBLE STR., - CHICAGO, ILL. 


KONSUL 


H. CLAUSSENIUS, 
Jeneralnańgentura 


BREMENSKICH 


Parowych Okrętów 
(North German Lloyd), 
s BREMEN do NEW YORK 
i napowrót. 
Wektie, wypłaty pieniędzy 


"Najtańsze 
KARTY OKRĘTOWE 
Pelnomocnictwa wystawia prawne 

t ściąga jer stwa, 
w. CLAUSSENIUSN i 0O, 
80 — 82 Fifth Ave. 
CRIC4AG0, IEC. 


Eto nie ma papierowyca pieniędzy a me możą 
wykupić “Money Ordew” niech r"zyśle na książe 
ki lub gaseig wartość w markach pocztowych 
(Pest stamp) kiózych może kupić ns kańdaj 
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Wystawa światowa 


dowej. a zdar Jonas”, „na zdar 
Dvorak” zabrzmiało tu ze wszystkich 
stron. Karól Jonas jest wiceguber- 


„Na 


W CHICAGO. 7 i 
z z natorem stanu Wisconsin, a Dvorak 
W orek pr złego najsłynniejszym obevnie czeskim 
usiłowali dyrekt wystawy świa- afe tą muzycznym. Dworak był 
j po ostatni raz w sądzie wyż dyrigentew kapeli podczas obcho- 
szy! Superi Court) znieść roz- | du. 
| kaz aby wystav była otwartą w Mowę główną miał p. Jonas, 
niedziel który wy sławiał Stany Zjednoczo 
y : : . | ne i Czechy. Mówił, że wprawdzie 
W iwę światową odwiedzi | PO |. y: 20 223 
| koś -gosbi pez Czesi nie mają na wystawie wła- 
książe indyjski, któ- awilionu, że na żadnym z 
i T ` r snego JaW i ze a zac 7 z 
yt do Nowego Yorku neg ps 2 > ó y 
x ion io amia budynków nie powiewa sztandar 
i ap Staha czeski, lecz na wystawie austrya- 
w NICK 10LE1U. . . 4 . . : 
s ckiej Czesi biorą główny udział. 
towa podaje © © ` 


„Maharaja Sir 
f Moorvi” 
i sya jeg 
"Mah raja ubier: 
jsku. I 

3 

h 


Ami ryceic 


, Saheb o 


się 


po europe 
ty lko wy- 
alei w odospad 

Mammutha, i 
miasta Ameryki. 


cinią 


rodę przeszłego tygodnia 
; swój dzień ho- 


erze Pythias'a, labowni- 
1 i stan Virginia. Ry- 
ias'a mieli pochód przez 
Z idway Plaisance i 


w hali obchodów u 
ami stowarzysze- 


podsta- 


*ała 
ta Stanów Zje- 


stanu Fo- 


ardzo za- 


Zmane są czeskie drogie kamienie, 
czeskie instrumenta muzyczne i na- 
wet czeskie piwo jest wszędzie do- 
brze znanem; zbiór czeskich koro 
nek i zbiór literatury czeskich nie- 
wiast zajmuje wybitne miejsce w 
pałacu niewiast, w rosyjskim wy- 
dziale sztuk pięknych jest jednem 
z głównych dzieł „Kolumb przed 
parą królewską” wykonane przez 
Czecha a muzyka czeska jest zastą- 
piona przez Dvoraka i Havlaca, 
którzy są tutaj obecnymi itd. 


I miastu Chicago nie szczędził 
mówca pochwał. Z trzykrotnem 
„niech żyją” na prezydenta Cleve- 
landa i Stany Zjednoczone zakoń- 
czył p. Jonas swą mowę. 


nia. Było ich około 400. Na scenie śpiewaków chór mię- 
W „Wah House” w Jackson | szAny złożony z członków czeskich 
parku mieli swą uroczystość i za- lg czeni zaśpiewał „Star span- 
razem poświęcenie tegóż budynku gled banne a kapela wykonywa- 
hod cy rybołóstwa czyli jak to | 14 różne ary itd. Po koncer- 
j A i słaściw * nazy- | gle udano się do „areny? gdzie 
Fly ( r Club” 7, koty zajmowali się ciałoćwicze- 
„Walton House” jest wiernem | © | 
1 lo twem chaty nad Dove — W. sobotę był także dzień le- 
r: j T Izaak Wal- śniczych (Foresters). Korowód ich 
ton naj j lubiał przebywać i szedł z rogu Market i Madison do 
kąd | sa swe wycieczki Franklin, do Adams ul., do Fifth 
sportowe”. Dom ten jest wybudo- | ave, do Michigan, do I6tej i na 
wany z drzewa, lecz pomalowany | Powrót do Van Buren ul., zkąd 
k, i ę każdemu zdaje, iż jest | Się udano koleją lub parowcem na 
udow ni. Mierzy tyl- miejsce wystawy. O godzinie 5-tej 
ko 12x12 stóp i zawiera tylk odbyła się w hali obchodowej uro- 
den pokój, d , którego tylko adi czystość z koncertem, na której 
drz prowadzą. W jednym t cj: mieli główne mowy John F. Finer- 
pokoju stoi stół wmurowany do | *J * Frank Walker. 
iany, na którym stoi obraz Wal Dzień stavu Indiana (22 sier- 
| tona, a są ozdobione obra- | pnia) został wykreślony z pro 
11 rybołówców. Jeden z | gramu. 
Ly E dany Wed] RZEK — Wystawa była w przeszłą nie- 
TREE LĄ gal 1 inne | dzielo przymusowo otwartą. N.e 
PORZE ryb znajdu- | wielu zjawiło się gości. 
w w ch i koń- : 
cach lokalu. Zarząd poc zty Stanów Zjedno- 
„Carry me back to bed, Virginia” zonych musi używać różnyc h spo- 
było głó w koncercie, sobów do przewożenia listów, ~ga 
; Virginia się zet itd., odnośnie do klimatu i po- 
zdanie | ł0żenia kraju. Tak n. p: w Alasce 
mówcy | ! nawet w północnyc! h Stanach, 
` | gdzie często śnieg przez długi 


li ex. | 0za5 leży na ziemi 1 jest głębokim 
“Lee j |używa się do przewożenia materyi 
100 z 4 i : 5 
Stanów | pocztowej psów ciągnących sanie, 
ierwszy | 14 których „,poczta” jest umieszczo- 
cz tre- | na. Rozumie się, że im towarzyszy 
senator | „listowy”, który dla łatwiejszego cho 
i mowę, | dzenia po śniegu ma na nogach 
ej ,z którego | tak zwane trzewiki śniegowe (snow 
p dzi ' | shoes). W wydziale pocztowym na 
ł n s Bo w. : 
Niang wz wystawie światowej znajduje się 
u t gaf Jí e < ; 
x 3 = A ał jeneral- grupa wypchana, która dok ładnie 
ny dyrektor wystaw ` kardyna- | © ' 
KE przedstawia sposób przewożenia po- 
ła Rampolla ta yian Wa- zy i 
my ; i Sas ił czty w owych stronach. Załączona 
PE BR wyrazi! | rycina jest doskonałem wyobraże- 
pen 2 ik najwi ks zą wdzię- niem tej grupy 3 
( Ł pOJ katolickie ej wy- ; zdziw n 
tawy w „La Rabida klasztorze” 
urządzoną za 


edników wystawy. PE = (A 

— Czwartek był driem honoro- fi pz 

vym stanu Louisiana. Stan ten | 

jest przy czajónym do ci | 

lata, dla t iw Chicago świeci 

v tym d słońce, niezawodaie 

by uczcić gości z owego poludnie 
| wego stanu, które so budyn 

wystawie był świetuie udek« 

wanym. O południa odł 


koncert kre 


; $ 
W « i więczorem mieli 
nocna | kliści, którzy 
| wyjechali ed budyn- 
| ki m l | łuż )a- 
łacu pr acowi sztuk 
pięknyeł 1 nie- 
W st, |] p at cu 
Komu! ml1ejECa, 
z którego Dwukołowce 
ich rowane różnobarwne- 
mi imi, które przedstawiały 
magiczne widowisko. Dla jeźdzeów 
były wy czone premi 
W ten sam wieczór wykonywa- 
ły T l wilizowane ludy tań- 
ce wojenne, 'e duchów i inne 
na promie w południowym stawie, 
) ; była magicznie oświetloną 
W  tań- 
siał szezepy in- 
Quackkub’li, I - 
Indyanie z Midway 
ej dzicy z południo- 
pokojnegoi Dah 1omey'- 
tawach i lagunach znaj- 
lzie z pniów i podo 
których owi „krajo- 
e pieśni narodowe. 
—N ystawy zostanie 
nieza1 i ukończeniu u- 
rz , r uzeum. Wieksza 
( } irzy chce 
pozost Chicago bogate 
wysta zostanie wybudo- 
vanen tóremby s ẹ mia- 
to 0j ;da irekie rów 
wybrała 47 któ ma 
biera ki na muzeum. 

W piątek adbyły się w pół- 
nocnych « iach lagun międzyna- 
odowe wyścigi w pływaniu, przy 

) tworzyli «jury* : kap. An- 

rson (z okrętu Wikingów), kap. 
Concas (z okrętu Santa Maria) i 
Paul du Chaillu (słynny podróżnik). 
Następujący wacze dostali po 
$5 nagrody: Indyanin Aol; bus, 
Turek Conarts, Dahomeycz yk Bi- 
n i, Saomańczyk Sożężeh. 

W scho lnii -Indyjezycy cofnęli się 
w ostati chwili. 

W dbył się dzień 
( ki. Czesi zgromadzilisięna uli- 
cach, które na wschód od Ashland 
V€ W iele do- 
mów bizneso 
wycb biało ozer- 


7 ni d imi  czeskiemi. Naj- 
paniałej ozdobionsmi były 18-ta, 
roop ul. i Centre ave. i wszę- 
ie było można widzieć herb cze- 
ski — czarnę go lwa. 10,000 osób 
brało udział w paradzie. Pochód 
odbył się z Ashland ave. do 18-tej 
ulicy, przez Halsted, Jackson, Dear- 
born, Adams ul. i Michig ave. i 
rozwiązał v pobliżu Van Buren 
ul y 
W | PER YY 
W l wiały ważne wj 
czeskiej history! iz czeskiego ży 
cla, I między innemi chatę czesk: 
u st po żniwach, scenę z 
i dwór 
ki 20 uni- 
Jego sy- 
i śrubę 
okrętową wynale ią przez 0zi cha 
| Ressela, i oprócz tego piramidę z 
| kaj 11 w mi, ozna ] 
|-zale ść Czech od Austryi. s 
Na południe zgromadziło się o- 
koło 50,000 Czechów w hali obcho- 


dE 
API A iud 
— 


Przewożenie 

— Pomiędzy obrazami, 
„jury” przyznała nagrodę, 
wydziale 


którym 
znajdu 
sztuk 


ją się polskim J i 
pięknych obrazy: W. Gersona, Z. 
Jasins skiego, A. Kedryerskiego z 
Warszawrv; M. Piechowskiego; W 
zkows kiego z Krakowa, R. J 
Ryszkiewicza z Warszawy, W. 
Tetm: yera z Krakowa. Rosya (w 


której wys tawie zu: jdują się obra- 


zy Siemiradzkiego,). Franeya, Bel. 
gia, i Norwegia nie br ały współ- 
udziału w "tede awodnietwie. Nie 


ma jesze ze sprawoz: lania o niemie- 
ckiej, austryackiej (gdzie także 
się znajdują dziala pols ;kich arty- 
stów) i meksykańskiej wys stawie 0- 
brazów. 


— + — 


CHICAGO. 


Piętnastoletni drukar= 
ski uczeń William Bohrer praon- 
jący dla „Georg re ROOT Prin- 
ting Co.”, 125 La Salle ave. spadł 
w wtorek po ei z wysoko: 
ści 40 stóp przez szyb elewatc ra i 
zabił się na miejscu. Chciał sko- 
czyć na el wator, gdy ten był w 
biegu. Nie skoczył atoli dobrze, 
został pochwyvony pomiędzy ele- 


watorem i ścianą i spadł ns aste pnie 
z trzeciego piętra. Czaszka jego by- 
ła zupełnie zmiażdżoną. 


Lawrenee Austrian 
pędząc w + „dniac s'h na swym dwu- 
kołowcu po 8. Halsted ul. zgubił 
paczkę przymocowaną do dwuko- 
łowca. W paczce znajdowało się 
$1600 gotówką i $950 w „czekach.” 
Spostrzegł wprawdzie BWĄ zgubę i 

dowiedział się, że chłopiec miejaki 


George McDonald z pod No. 93 
przy Sibley ul. podniósł paczkę, 
lecz oddał ją nie otworzywszy jej 


nieznajomemu i a sęk Austri- 
an jest kasyerem u „P eople's Out- 
fiting Co.” i cbciał się właśnie u- 
dać do Chic igo National banku, 
aby tam pieniądze deponować. 

Pożar zniszczył w 
3 budynki i 6 stodół po- 
52 56 North- 


w wtorek 


łożonych po 1 No. 


west 42 ul. i uszkodził trzy inne 
domy. Trzy familie utraciły przy- 
tułek. Strata jest dość znaczną. 


— Burmistrz Harrison 


twierdzi, że w Chicago 200,000 o- 
sób (mężczyzn i niewiast) jest bez za- 
trudnienia i obawia się rozruchów 
podczas zimy. Przewodnicy robo- 
tników zaś twierdzą, że najwyżej 


50,000 ludzi nie 
potrzeba się obawiać 
ruchów. 


ma pracy 1 że nie 
żadnych roz- 


— Thomas Sheehan z 
pod No. 146 przy N. Wood ave. 
został w środę po południu na 
Wood i Kinzie ulicy przejechany 
przez pociąg towarowy Northwe- 
stern kolei. 


— Alice Barry, 21 lat 
me dziewczyna mieszkająca u 


swych rodziców pod No. 629 Dun- 


| łożenia, 


| dzy 


po zty 


j 


can Park, chciała w środę rano ną- 
pełnić piec petrolejowy, gdy tenże 
eksplodował i palący się płyn o- 
bla ł ją. Umarła wnet potem wsku- 
tek poparzenia, 


49 lat liczący rz 


źnik Fred Wesner z pod No. 2359 
Wentworth ave, odebrał sobie w 
środę rano życie, poderznąwszy s0- 
bie gardło wic TE 


nożem rzeźni- 

ckim. Troski biznesowe, gdyż nie 
mógł się wystarać pewną kwotę 
poa bną dla podniesienia swego 
nteresu, jako i długo trwająca bez. 


senność 


paczy. 


doprowadziły go do roz- 


Wóz patrolowy 
stacyi na Hinman ulicy został w 
środę wieczore m przywołany na 


ze 


róg Oakley ave. i Langhton ulicy, 
gdzie 60letnia Anna Klotz leżała 
naga w tir toku. Niedaleko ztąd 
znaleziono be zprzytomnego 48 lat 
liczącego Franciszka Schwartz, tak- 
że nagiego. Odwieziono ich do sta- 
cyi, lecz obydwoje byli tak pija- 
nymi, że nie mogli nie powiedzieć. 


Charles A. Molz, li- 


jy lat 17, z Butler, Ind., pracu- 


jący przy elewatorze hotelu Win- 
dermere na 56 ul. i Cornell ave. 
dostał się w środę wieczorem z 
nieznanej przyczyny na drugiem 
piętrze pomiędzy elewator i ścianę 


i został straszliwie pogniecony. Wy- 
dobyto go natychmiast z jego po- 
lecz w godzinę później wy- 
zionął ducha. 


— Charles Townley, 
od kilku lat kasyer u „Western 
Transit Co.”, otruł się w Środę za 
pomocą gazu w swem mieszkaniu 
pod No. 99 przy Walton ul. Li- 
Ra at 40 i był dobrze znanym 
pomię dzy młodszem pokoleniem bi- 
znesistów chicagoskich. Zajmował 
odpowiedzialne mie jsce 1 dost wał 
miesięcznie $100, którą to sumę 

zęsto podwyższ zał w trójnasób 
przez spe ;kulacye na giełdzie. Od 


atoli szczęście Się 
od niego odwróciło, a zwłaszcza od 
czasu bankructwa Cudaby'ego, tak 
iż nie tylko zużył swój kapitał, 
lecz nawet spotrzebow ał $800, któ 
re żona je o miała deponowane w 
pierwszym banku narodowym. Sfał- 
szował w tym celu podpis swej żo 
ny, która niczem nie wiedziała 
aż dopiero w tych dniach, gdy 
chcąc wyciągnąć śakótwić k pienię: 
z banku, dowiedziała się, że 
jej pozostaje tylko 315 w banku. 
Najwięcej miała go spowodować 
do samobójstwa strata stano- 
wiska, 


— Armour & Co, 


o 


niejakiego czasu 


o 


jego 


zna» 


ni wła ściciele rzezalń w „stockyar- 
daol zamówili w Londynie złoto 
ka 3 00,000; które przybędzie w 


tych dniach. 


Grono Polaków uda- 
ło się w środę rano do pakarni 
Nelsona Morris w „stockyardach 


za pracą. Podobno chcieli praco- 
wać za mniejsze myto, niż inni, 
lecz pewno ści nie ma pod tym 


Pogłoska ta rozniosła 
innymi robotnikami, 
Polaków, gdy 


w zględem. 
się pomiędzy 
którzy uderzyli na 


ci opuścili zakład Morrisa po- 


częli ich bić, kop ać itd. Na SZGzę- 
ście nadszedł policyant Murphy, 
który stanał pomiędzy napastnika- 

mi i ich ofia rami. Jeden z Pola- 
ków ubiegł do budki zwrotnika- 
rza, którą napastnicy US iłowali spa- 
lié. Gdy im się to nie udało, po- 


rzucać kamieniami 
w ręku Murphy na- 
ków przeprowa- 
do 8: zk: ad Się zdołali 
calić. Na ście nikt z nicb 
nie został niebezpiecznie pokaleczo- 


ny. 
— Charles Currick za- 


trudniony od dwóch miesięcy jako 
klerk przez Michigan Centra] za 
panię kolejową, został w czwartek 
uwięzionym, gdy skradł ko mpanii 
pieniędzy i i przedmiotów wartościo- 
wych. w wysokości $500. Przyznał 
się do winy. Liczy „dopie ro lat 18 
i mieszka pod No. 182 Oakwood 
Boulevard. 


częli do niej 
Z rewolwerem 
reszcie zdołał Pola 
dzić 9 ulicy, 


10t 


Jan Marek, Polak, 


zatrudniony w składzie węgli Hud- 


sou ię Co. przy m ście na Hal 
sted ul. dostał się w czwartek po- 
między wagon towarowy będący w 
ruchu i słup i odniósł niebezpie- 
czne zewnętrzne 1 wewnętrzne nad. 


Odwie ziono go do je go 


werężenia, g 3 
mieszkania pod No. 35 przy Front 
ulicy. 
— Jan Sielencki, mie- 
: w Hyde Park, cheiał w 
wnijść na rogu Wells 


Indiana ul. do wagonu linowego, 
lecz padł tak nieszczęśliwie, że 
niebezpiecznie pok aleczył głowę i 
ramiona. Odwieziono go do jego 
mieszkania, 


— Qskar Runowski z 
pod No. 141 Lincoln ave. został w 
czwartek przy wo chodzie do „,Sher- 
man House” rażovy przez słońce i 
odwieziony do domu. W y EI A 


je. — Wtym samym dniu padła 
przed No. 155 State ulicy na udar 
słońca pani Gertie Bertram z pod 
No. 425 Bell Plain ave. 


Bankierzy tutejsi są 
zadowoleni, że w tych dniach przy- 
było i jeszcze przybędzie dużo zło 
ta do miasta 1 spodziewają le- 
pszych czasów wkrótce. 


Di: „First National 


się 


banku”, dla „Illinois Trust & Sa- 
vings” i dla „Nova Scotia” ban- 
ku przybyło $1,250,000 w złocie, 
a inne przesyłki b się w 
drodze, nie wliczaj: c $500,000 dla 
Armour’a & Co. 

— Mat. Rockledge, ros 
botnik dla 5. Side Railway Co., 
pomagał w piątek ładować na 
Lake Shore dworcu różną maszy- 
neryę. Robotnicy ciągnę li części 
żelazne do góry, gdy lina pękła i 


kawał żelaza padł na Rockledge'a 
zabijając go na miejscu, 


— Inkorporowanem zo- , 


stało Tow. śś. Apostołów Piotra i 
Pawła w parafii św. Jadwigi, za 
wnioskiem Teofila Lietz, Franci- 
szka Frańszczak, Józefa Kostnik, 
Franciszka Waldoch i Józefa Pre- 
dankowskiego. 

Na rogu Madison i 


Peoria ul. usiłowała żona tak zwa- 
nego ,,Cowboy Ewangelisty” Rice 
nawracać ludzi przez śpiewanie i 
modlenie. Waet zgromadził się na 
około niej znaczny tłum, który się 
przez chwilę spokojnie zachowy- 
wał. Przypadkowo przejeżdżał pe- 
wien Włoch sprzedający tak zwa- 
ne „muskmelony”. W okamgnie 
niu zabrano takowe i poczęto nie- 
mi bombardować panią Rice i kil- 
ku jej tow arzyszy, nareszcie użyto 

zgniłych jaj i podobnych przed 
miotów, lecz pani Rice nie ucho- 
dziła, bo nawet zbierała kolektę. 
Skoro ta się ukończyła, tłum rzu- 
cił się na nią, począł ją bić j szar- 
pać, aż nareszcie nadeszła policya 
i zaniosła ją do najbliżs zego skła- 
dn, gdyż utraciła przytomność, By- 
ła podrapaną i poranioną, lecz nie 
niebezpiecznie. Podczas hecy ktoś 
sobie przywłaszczył jej kolektę. Nie 
uwięziono nikogo. 


— W fabryce sztuczne- 


go nawozu i pakarni mięsa Nelso 
na Morris % Co. na rogu tsej ul. 
i Center ave. wybuchł w sobote 
rano pożar, który się szybko 0 
szerzył na cały zakłąd. Jest to je- 
den z najwięk szych budynków w 
„stockyardac h”. Firma ` powyż zą 
ARA tam 2000 robotników. 
Pożar powstał wskutek eksplozyi 
z ud przyczyny przy jednej 
z wielkich maszy 'nist: 


ters został obalon 
tychmiast; oprócz 
kaleczony przez ceg 
go muru pe 
J3cy na wagonie 

W składzie znajdowało się 
ru (tj. mięsiwa itd.) w wartości 
milionów dolarów. Straż 
jednakowoż ograniczyła pożar tak, 
iż strata ogólna wynosi tylko 
000. 


wien człowiek 
towarowym. 


gle 


towa 
6 


ogniowa 


Way 
ZU, 


W poniedziałek zaczęto już na 
nowo budować, lecz przynajmniej 
na miesiac 800 robotników utraci- 
ło pracę. 

7 8 
— W skarbcu miasta 


jest mało pieniędzy, z której to 
przyczyny miasto nie może płacić 
kontraktorom, którym już od kil 


ku miesięcy pieniądze się należą. 
Koutraktorzy ze swej strony po- 
przest ają pracę, gdyż nie mogą pła 
cić ich robotnikom. P rzyczyną te- 
go ma być, że obywatele ociągają 
się z uiszczeniem specyalnych as- 


ientów 


— Dwa tysiące trzysta 
ludzi zostało wydalonych z miej. 
skiej pracy od 1go bm 
traneuzki 
orge Grandes, j 
swej podróży z Havre do 
Yorku odbył podróż z 
Paryża do wystawy światowej pie- 
szo, przybył w środę po południu 
do Chicago. Z Nowego Yorku wy 
szedł 15 lipca o godz. 4 po połu- 
dniu. Wyda książ w której o 


pisze sw: ą podróż. 


Stanisław 


pod No. 


SOLE 


74 | 


Żurnali= 


który wyją 


sta Ge 
wszy 
Nowego 


Dudek z 


815 Harrison ul. pobił się 


w niedzielę wieczorem ze swoim 
szwagrem Janem Jambo w tegoż 
mieszkaniu. Ten uderzył go sie- 
kierą i nadwerężył jego czaszkę. 


Lekarze w szpitalu powiatowym 
twierdzą, Dudek móże wyzdro- 
wieje 
— Kilku młodych lu- 
ało w niedzielę z gry w 
Na rogu Ogden ave. i 17 
ulicy spostrzegli pr zed kuźnią „bug- 
gy” do którego się z zaprzęg zli. Ko- 
wal Peterman mniemając, że chcą 
go ukraść, puścił się za nimi. Mło- 
dzi ludzie stanę li, a wtenczas za- 


je den z „nich ude- 
Syn przywoła ił po- 
z nich pobiegł 


czął się spór 

rzył Peri niaii 
licyę, a każdy 
innym kierunku. Czterech 
antów pobiegło za nimi i każdy z 
nich uwięził jednego. Policyant 
Burke aresztował „Tom’a” Foley, 
lecz ten mu się wydarł i poc za} 
uciekać. Policyant Cassidy oddał 
swego więźnia Burkemu i pobiegł 


w 


policy- 


> Foley'm. „Stój”, zawołć ił, lecz 
Foley biegł prędze e > Jtój, bo 
strzelę”, zawołał po drugi raz. Fo- 


ley nie słuchał, padł wystrzał, lecz 
chybił celu. Foloy nie zatrzymał 
się. Jeszcze jeden strzał. Foley 
ubiegł w LR: I znowu strzał. 
Foley wybiegł z krzaków, a wten- 
czas polii pa ant wziął go dobrze na 
cel—i Foley leżał na ziemi mająo 
płuca przes Cia lone. Umarł w kil 
ka godzin później w szpitalu po 
wiatowym. 

— Józef Kusurski z pod 
No. 2719 spadł w niedzielę w sta- 
nie nietrzeźwym do „basementu” 
swego mieszkania i nadwerężył cza 
szkę, Umarł w poniedziałek w 
szpitalu powiatowym. 

— Robèrt Cobies ,,ex= 
pressman” z pod No. 773 Girard 
ul. jechał w poniedziałek wieczo- 
rem po tej ulicy. Będąc nietrze- 
źwym bił konca swego niemiłosier- 


nie, wskutek cze ten rozbie 
gat b popędził do North ave., gdzie 
właśnie przejeżdżał wagon tram- 
wajowy Lincoln ave. i Humboldt 


park linii. Koń wpadł przedniemi 


go się 


nogami na wagon 1 pokaleczył pa- 
nią Melwinę Aichstadt pod No. 
70 Mozart ul. śmiertelnie, a panią 
Henry Sanaith z Garfield avenue 
lekko. Pijany woźnica zdołał sko 
czyć z woza. 

— Wskutek wywróce= 
nia się łodzi żaglowej na „Banks 


Lake” w pobliżu Wauconda, uto- 
nęli w sobotę: Carrie Hammond 
z Wauconda, 17-letnia Grace Me 


Donald, 20 letni Sedney Roome i 
23 lata liczą >y Ernest Roome z 
Clyde. Trzy osoby zdołały się O- 
calié, 3 p 


— W poniedziałek rano 


stały się pastwą płomieni domy 
Jana Szafrańskiego, 8440 Macki- 
naw ave., Karola Doba rski iego, 8436 
Mackinaw ave., Jana Buzy, 8432 i 
Józefa Mulerzows kiego, 8434 na 


tej samej ulicy, a trzy 
zostały 
wstać 


inne domy 
Pożar miał po- 
szkaniuųu Szafrańskiego. 
W poniedziałek rano 


powetał podobne. wskutek wkspło- 


uszkodzone. 


w mies 


zyi lampy w Senate hotelu 184 
Madison ul. pożar, którego ofiarą 
padło siedmiu gości, a 17 innych 
ZOS tało mniej lub więcej niebez- 


piecznie popalonych lub pokalecz 


nych. Pożar wybuchł na Araria, 
piętrze hotelu. Niektórzy z gości 
zwłaszcza na trzeciem piętrze po- 
wyska akiwali oknami pozi abijali 
3 rę lub poł am: ali kí ści Straż 0- 
oniow: a ocaliła bardzo PERA gości. 
Hotel nie był zaopatrzony w dra 
biny SWR gdyż prawo prze- 


pisuje takowe tyiko” dla budynk ów 
mający ch cztery piętra lub więcej. 
S:rata materyalna jest małą. 


._ 


Zawieszenie pracy. 


W Menasha przestano pracować 
w fabryce ,„Menasha Woodenware 


Co.” na nieograniczony czas i 900 
ludzi utraciło pracę. Przyc kupię 
zastoju jest mały odbyt iścisk pie- 


niężny. 


Ostatnie wiadomości. 
Berlin, 14 sierpnia. Mylną 
jest wiadomość, jakoby cesarz nie 
miecki ofiarował panu Kościelskie- 
mu, przywódzcy Polaków w Sej- 
mie, ę hrabioską. Nie mógł 
jej odmówić, gdyż mu jej nie o- 
fiarowano. Cesarz jedynie wywdzię 
cza się Polakom orderami. 
Berlin, 14 sierpnia. Podczas 
parady wojskowe j na placu moabie- 
kim zgromadził się dzisiaj niezmier- 
ny tłum. Nie podz anie zawalił się 
mur pewnego domu na gęstó przy 
nim zgrot nadzonycć h ludzi. Siedmiu 


korone 


z zasypanych zostało znacznie po- 
kaleczonych. 
Peszt, 14 sierpnia. Galicya i 


północne Węj gry zostały nawiedzo- 


ne ulewami a komitety Saros i 
Ungh, które graniczą z Galicyą, 
zostały spustoszone przez fale. Przed- 
mieścia miasta Unghoar stoją pod 
wodą. W nizinach są niektóre do- 
my zupełnie pokryte wodą; mnó- 
stwo domów zawaliło się i wielu 


ludzi utraciło życie. 


Dniestr i Stryj wystąpiły z ko- 


ryt, a woda zalała sąsiednie okoli- 
ce. Strata jest bardzo znaczną w o- 
kolicy Przemyśla, a część miasta 
Turek została zniweczoną i 20 o- 
sób utonęło. Komunikacya kolejo- 
wa została przerwaną. 

Paryż, 14 sierpnia. Sąd ar- 
bitracyjny sprawie morza Beh- 


ringa zgromadzi się dzisiaj dla o- 
state go przeglądu swego wyro 
ku, który awodnie zostanie ju- 


tro ogłoszonym. 


, 14 sie 
pogłoska, że 


æy 


WAIL: 
niez 

Londyn rpnia. Roznio- 
sła się królowa Wik- 
torya została sparaliżowaną. Pogłos- 
jest mylną. 


,14 sierpnia. Urzędowa 
sty ka o cholerze opiewa, że w 
tygodniu kończącym się z dniem 


lógo sierpnia w Neapolu zachoro- 


m 


kad 258, umarło 121 ludzi. Na 

Capri, położonej 20 mil ang. od 
Ne spalę w tym samym czasie za- 
chorowało 14, umarło 8 ludzi. Za. 


raza 824 także w 


1 
8 acn, 


rzy się innych mia- 

Bombay, 14 sierpnia, Spory 
religij które wybuchły podczas 
świąt mahometanów i bindusów za- 
końc żyły się dzięki stanowczemu 
występow: aniu władz. Składy zam- 
knięte z obawy przed obrabowa- 
niem zostały znów otwarte. 


Peszt, 14 LĄ piraty wy- 
rządzone przez powodzie w @ali- 
cyl i Węgrzech wynoszą wiele mi 
lionów guldenów. W niektórych 0- 
kręgach wiejskich ludność została 
doprow: R do żebractwa. Ty 
SIĄ mniejszych właścicieli utraci- 
ły domy, bydło i plon. Przez gra- 
dobicie i pioruny wiele ludzi zo- 
stało zabitych. Okolica Zagry zo- 
stała zamieniona na nieprzejrzane 
jezioro. Rzeki wpadające do tego 
jeziora przyprowadz: ją domy i nie- 
zywe bydło. Pod Vorasco została 
zabrana fabryka i 14 robotników 
utonęło. W Rymanowie w Galicyi 
miało 60 osób uton: 16 


ne, 


e 


Petersburg, 15 sierpnia. 
Niezmierne upały spowodowały po- 
większenie cholery w  zarażo- 
nych miastach. W Moskwie zacho- 
rowało 42, umarło 16 ludzi. 

W Niżnym Nowgorodzie cholera 
wystąpiła z niezmierną surowością. 
Podczas tygodnia kończąc ego się 
z dniem wczorajszym zachorowało 
261, umarło 105 osób. 

W Rostowie, 2 


w przeszłym 


81e 


) 
4 


mile od Donu, 
tygodniu wydarzyło 


się J17 nowych wypadków. 50 z 

śmiertelnym wynikiem. 
Washington, 14 sierpnia- 

Zdaje się, że Senat nie koniecznie 


zgadza się na odwołanie aktu Sher- 
man'a, lecz chce złemu położeniu 
finansowemu zaradzić nasamprzód 
przez pozwolenie, aby banki naro- 
dowe wydawały pieniądze papiero- 


we w całej wartości żę: obligaeyi, 
złożonych w skarbcu i później do. 
piero chce się zająć „wolnem bi- 
ciem srebra” i „odwołaniem aktu 
Shermana.” 

Bridgeport, Conn., 14 sier 
pnia. Pożar znisze zył dzisiaj spi- 
chlerz H. M. Rogers'a. Strata jest 


znaczną, Budynek został podpalony. 

New York, 14 sierpnia. Pa- 
rowiec „„Karamina”, na którym się 
wydarzył pierwsży wypadek cho- 
lery, został wypuszczony z kwaran:- 
tanny. 

Dr. Jenkins donosi, że nie wyda- 
rzyły się żadne nowe wypadki cho 
iery pomiędzy pasażerami z pa 
rowca „Caramina”. Jedenaście pa- 
cyentów znajduje się na drodze po- 
lepe zenia, czterech zaś nie, Is stnieją 
jeszcze dwa wą ine wypadki. 

Omaha, Nebr., 14 
Robotaicy w SEART 
ego zostali dzisiaj 
myto ich zostanie zmniejszone 0 
10 procent. Istnieje nie zmierne, nie- 
zadowolenie i jest mowa o strajku. 
Wielu robotników „A ito pracę 
i dzisiaj wieczorem nastąpi narada 
pod względem str sika. 


sierpnia. 
Cudahy- 


uwiadomieni, że 


Kingston, 14 sierpnia. Szron 
pokrywał dzisiaj rano góry Cats- 
kill i niziny w Delaware powiecie. 

Port l and, Ore., 14 sierpnia. 
Parowiec „Annie Faxon” wyleciał 
dzisiaj rano w pobliżu W ade Bar, 
4 mile od Atmoka, na Snake rze- 
w powietrze. Sześć osób zosta- 
ło zabitych i mnóstwo ranionych. 


Col., 


ce 


Denver, 14-go sierpnia. 


Crescent młyny na Stanton ulicy 
palą się i ogień rozszerza się CO- 
raz bardzi iej. 


A p p leto n, Wis., 


15 sierpnia. 


W większej części fabryk papieru 
w Fox River Valley od Neenah do 
Depere przestano pracować i 300 
ludzi utraciło pracę. 

St. Paul, 15 sierpnia. Nie- 
znany człowiek wszedł wczoraj do 
„First National banku”, scbwycił 


za worek zawierający złocie 
znajdując 7 się na okienku pomo- 
enika kreca i ubiegł, choć tam 


było przeszło 20 ludzi obecnych. 


Pueblo, Col., 15 rierpGia. W 
Bessemer stalowni w term mieście 
rozpoczęła się znów praca. 800 lu- 
dzi powróciło do pracy. 

Paryż, 16 siernia. W 
wie kwestyl o morze Behringa, ar- 
bitratorzy w pięciu artykułach pa- 


35000 w 


spra- 


ragrafu 6go, wydali wyrok na vie- 
korzyść _ Stanów Zjednoe ;:zonych. 
zóły w przyszłym numerze. 


Odprawiono robotników. 


Z Fort Wayne, Ind., donoszą 11 

erpnia: J. H. Bass, milioner i 
łab ciciel wielkich fabryk żelaza z 
filiami w Chica St. Louis od- 
prawił dzisiaj częś robotników w 
Fort Wayne zakładach, lecz pozo- 
stali robotnicy będą pracowali przez 
cały czas. ; 


go i 


( 


na 


Hiszpański parowiec pastwą płomie 
ni w których wielu ludzi traci 
życie 
San 


Z Francisco donoszą 12 go 


sierpnia. Nadeszły szczegół o po- 
y 


żarze hiszpańskiego parowca nad 
wybrzeżem chińs kim. Don Juan 
opuścił Hongkong ud: jąc się do 


Manila z całą załogą i tylu Chin- 
czykami, ilu ich było można umie: 


Ścić. 30 mil od Derigayos Point 
spostrzeżono ogień w międzypokła- 
dzie, który wnet się rozszerzył na 
1000 pudeł petroleju, tak iż straco- 
no wszelką nadzieją ocalenia paro- 


wca. Dwie łodzie ratunkowe spali- 


ły się także, inne zostały wywró- 
cone przez Chinczyków, którzy 
wnet się stali pastwą rekinów, 


których setki się nagromac 
około okrętu. Zdołano nareszcie 
wprowadzić ' porządek jednę z 
wywróconych łodzi i zajej pomocą 


lziły na 


dwie inne. W nich ocaliło się 98 
osób, którzy po 16to godzinnem wio- 
słowaniu dobili do brzegu. Tele 
grafowano po pomoc i przybył 


parowiec San Avtonio, który zna- 
lazł jeszcze w 'liniac sh okrętu trzech 
Chinczyków prawie uieżywych. Ma 
szty były stalowe i dla tego nie 
mogły się spalić. Na okręcie Ai 
dowało się w ogóle 284 ludzi, 

syot ocaliło się 101, tak iż rekiny 

i płomienie poc hłonęły 183. 


———a eee e — 


Jkskursye spółki O. H. Brooks % Co., do 
W. Hammond nie będą się. odbywały podczas 
teraźniejszych upałów. Kompanie kolejowe 
nie mogą dostarczyć tyle wagonów. Agenci 


nasi dostarczą biletów wszystkim tym, którzy 


chcg kupować loty. Udajcie się do naszych 
agentów; 

A. Kowalski, 619 Noble ul. 

J. Napieralski, 681 W, 17ta ul 

J. Adamowski, 525 Noble ul. 


Jos. Majchrzak, (89 Hucton Ave., South 
Chicago. 

1. Mankowski, 677 W. 20ta ul. 

A. X. Centella 43 Chapin ul 

J. Mrukowski, Cor, Ingrabam i Noble ul 

Julian Piotrowski, 3117 Laurell i 

B. Promiński, 744 W. 19 ul 

Max. Barański, 637 Noblę ul „róg Bradl 


Cholera w porcie nowo - yorskim. 


Z Nowego Yorku donoszą 11go 
sierpnia: Dzisiaj wieczorem o go 
dzinie 9tej wydał Jenkins, urzę- 
dnik zdrowia nastę pujący biule tyn: 
O godzinie 1szej po południu prze- 


aiaa B. Stobiecka, 


4 = I aktyczna lekarka na oczy 
ne 489 Milwaukee A 
4.4 J ll auk AVe 
wae F CHICAGO, ILLINOIS. 


Leczy także wszystkie ir 

choroby. Ma pokoje arz - 
nowania ze scowych cho- 
rych. W chore niebezpiecznych, Ernano 
NZYWA pomocy jednego z najlepszych lek arzy 
w Chicago, z którym jest w połąez« niu. Biednym 
rady udziela bezpłatnie i 


Prosze podawać dobty adres, bo 


a 


dzone dla pielę 


przez poda 
nie niedobrego adresu wysyłe ane medycyny zwra 
cają się i psują 
<Załączcie 2ct, marke pocztowa na odpis.) 
Powoł ię na następujące osoby, któr 
stały przezem ie wyleczone. 
Joanna R owska, 55,Tell Place. 
Ant. Ma haki, 607 Dick Str. 
Józef Makówka, 9 Lessi | 
Mikołaj Nawrocki, 500 Centre Ave, 
Franc Szymańska, 61 Cleaver Str 
Michał Orzeszyński, 635 Milwaukee Ave. 


J. J. RAWELKA & C0., 


Pożyczki na własność (Keal 
Kstate). 
Bióro zabezpieczenia. 
Ogólne Bióro parowcowe i kolejo 
we Bilety 
do i z 
mm am Ww 
0 b zad | 4 
E UE 7 a % 
po najtańszych cenach. Zajmuje 


się szczegółowo wydzierzawianie 
domów. 
PET. 


W PO 
490 W. 18-th 


Założone w roku 1847. 


C. B. Richard Ś.Co., 


62 Clark Str. 594 Canal Str. 
Wam Ba lóiman amhnam 
NW Pork EB: 800611079 "SE GMOLE, 


Największy i najstarszy inte- 
res bankowy i pa ski w Ameryce. 
Załatwiamy sche nictwa. 
Przekazy po 


wszy- 


stkie miejscowości. 
4 


Bilety podróżne po najtańszy ch cenach 
po wszystkich liniach. 

W niedzielę bióro jest otwarte od 10 
do 12 godziny, 


prowadzono trzech chorych z Hoff- W naszem biórze mówi się po polekn, 
mans do Swinburne Is land, wieczo- A. SEBETÓWSKI 
rem jeszcze dwóch. P ierwszymi by Sarih polski klerg. 
li: Giovanni Lauria, 33 lata stary, EEEa W dA OE 
W łoch, Fernandi Fe a lat sta- R 
ry, także W toc sh, i Georges Co- KSIĘ G ARMNI POLSK LEJ 
rias, 35 lat stary, Grek. Dw aj inni majdają się oe 
są Włochami: Domenico el Cippo, pan adw, 
lat i Antonio Pierini, 21 lat O PE bę / 2 N> 
ie Wszyscy okazywali sympto- | %9 © LASY sa. A a 
ma chole ry. MATKA BOZKA CZĘSTOCHO 
W szpitalu jest 10 chorych, z WSKA w kilku kolctach 22x28 
których jeden się znajduje na dro: cali, (bez herbów Polski, Lìtwy i 
dze AK nia. Rusi.) = " -60 c. 
„Z Nowego Yorku donoszą 12 | KAZIMIERZ PUŁASKI 22x28 
sierpnia: Dr. Jenkins wydał dzisiaj cali, (kolor czarny) 50 o. 
po południu następujący biuletyn: JAN 09x98 
Około północy umarli Francisco (kolor 3 SOBIESKI koi cali 
Mola liczący 27 lat i Mariano Ri- z RTy) pis 


brati, liczący 28 lata na cholerę na 
Swinburne Island. Ciała ich spalono 
dzisiaj rano. Przed południem za- 
wieziono do Swinburne Island 9 o- 
sób Aie te ikari A h o to, że mają cho 
lerę. W szpitalu znajduje się obe- 
cnie 17 ea i Z których jeden 
się znajduje na drodze pole pszenia. 

— Obliczenie w sapit: alu na Swin- 
burne Island w wieczór niei izielny 
okazało: 14 pacyentów chorych na 
cholerę, pacyentów nie mających 
cholery; 1 pacyent na dre dze p ole- 
pszenia się znajdujący; dwóch po- 


dejrzanych na Hoffmans Island. Ra 
zem 20. 


SEE. 3 
Kalifornijska wśródzimowa międzyna- 


rodowa wystawa w San Fran- 
cisco, Cal. 


TADEUSZ KOŚCIUSZKO 22x38 
osli, kolor czarny) - 50 o. 
taai MATKI Bo. 

ZKIEJ CZES 'TOCHOW SKIE J 


bardzo śliczna praca na rłócien- 


44 


nym papierze w kilku kolorach, 
format 1b4x2( Cena 50e 
w. Dyniewicz. 


Oa roku 1856 w teago 
RZ 
SE RO mins 
do AO 


164—166 Randolph Str. 


) do wypożyczenia po n 
|| leni dze szych procentach na własr 
w Chicago. Najlepsze hipoteki i akcye 


przedają 


Pełnomocnictwa 


ue. «ciąg amy 


konsularne i nota- 
ry! alne potwierdz 
w sposób jak najtańszy spad 
ki i inne pretengye. 


Międzynarodowa wystawa odbędzie się w B i] ski oł ies 

a igdzyr 8 - lbędzie się = z 4 z ; Europy 

San Francisco, Cal., od igo stycznia, aż do 30 »lie ty pe SE że BTBK1E bardzo tanio. 

czerwca, 1884. Obejmować będzie 100 akrów W ekgle "ALI isty rocz ztowe na Wez- 
atre 1 p 

w Go!den Gate parku. Będzie tam 5 głównych e strony li ziem 


budynków 
b 


czne 


a) fabrykantów i sztuk 
hala rólnictwa i o 


liberalnych 
grodownictwa; c) mechani 
sziuki; d) sztuki pigkne I sztuka dekora 


tywna; e) budynek admiuistracyjny. Dzien! 
odbierają sig aplikacye z 
konstrukcye jak: 


reprodukcya, poboczna wyst 


osobna i specyalne 


Wystawa atsnowa, restauracya 
wa itd. M. H. 


Young, wiceprezes narodowej komisyi, kolum 
bijskiej wystawy 


de 


światowej w Chic ago, 
jen. dyrektorem i prezydentem 
konawczego wystawy zimowej 


będzie 
komitetu wy 
Jnformacyi « 
wystawców, mapy groncu, budynków itd 
żna otrzymać piszyc do 
Department of Pubiicity and 
California Midwinter Internationa] 
Mills Buil 


———— 


mo 


Promotion, 
Expoeitionm 
ding, San Francisco, Cal, 


Siedzibą życia jest serce, które 
jest znane jako taką ponieważ jest 


i È do Eure 
Wyprawa pakunków śęj wy 
yzodniowo szybko ! tanio 


c." aaaaaaaat 
em eeg E apeza me ? 


Dr MLE AN jt 


n h: BR 


_618 MADISON ST., TOLEDO, KA 
` Le stkie choro É 
lanow ka 


WEZY 


łów odchodowyc ch; 


"/ AR, wyrzuty nagłow 
„A DEŚ 4 A oroby maciczne 
* 118 regu 

ARE 0.248 biało v 


Boleśc | 4 oj D „pt 


I 
na ciele, r y ki ) z 
motorem, który popędza życie da ę, bi 
jącą krew, która żywi wszystkie ży- CHORORY ZAR AŹLIWE t 
wotne organy. N: ajwię każ część >rganów generacyj ych o boj A > 
ludzi niestety wie m: ało 6 krwi PR (6 - et 
swojej. Wi jem że 3 7 5 |) ja „AA i 
woje] teg y» czujemy 08 ła POL RADA DARION horzy I ) 
bienie, gdy trac imy pewną jej część > è 
wiemy że jest niec zystą, gdy widzi. à M | 
a 5 3 TA płaci tj two. 
my zewnętrzuc i we wnętrzne skut- » Dim wyleczył już tysiące ludzi, 
ki f faktu; wiemy, że nieporządek ten którzy dłu po „ck! Ji, a przez innych lekarzy 
nie mogli być Ti ni. Ludzie lzie 
powinien być wylec czony, lecz na 4 ją imię Dokt i. Ludzie c de) 
tem często kończ zy sie nasza świa- A dajc xi się d > niego to was eczy ¢ 
piszcie swą choro odajcie wie przy» 
domość. Czasem bezskutecznie usi- ślijcię w liście troche włosów ł 2centową mar- r 
) kęp tową, tc tychm dor lecie od 
tuje my napełnić się wódkowemi È powie e Moż kap ieać po poi donis an, | zm s 
“bitters, Ż aby ok: izać zdrowe go du- 0 miecku lub francusku, Adres taki 
cha. - Dr ©. B. HAM,*4 
Najlepszem  Jekarstwem  tonicz 0618 Madison st., Toledo, Ohio.6 


nem, czysztzącym krew i odnawia- 


jącym życie jest Dr. Piotra Gomo- 


raaaaacatka rT UT] 


BST sto lat stara niemiecko Szwaj- Na sprzedaż dobry warsztat czyli 
nne medycyna, Czas udowodnił «shop* 

Jej dobre przymioty. Aptekarze nie .. db 
sprzedają jej. Można ją dostać tyl | Siodlarski i skład skór. 
ko od szczegółowych agentów. Po Stała praca dla dwóch ludzi 
szczegóły piszcie do Dr. Peter Fabr- przez cały ok- "Mam watas przy- 
ney, 112 — 114 S. Hoyne Ave. czynę do sprzedaży. Zgłosić się u 
A Il. Czytelnicy nasi chcą- | stnie lub piśmiennie Ra à 
cy spróbować tę medycynę mogą - 

dostać tuzin 356. butelek, przesyła. C. W. JUNYKUNZ 

jąc właśc icielowi 4 $2.00. 225 — 92 str, South Chicago, In. 


Ważne dla l Rodz ików! 


B, BOLU EWICZ, 


W WARSZAWIE, 


KI PLAC NO. 


5. 


SA 


Sprzedaje 


MEDALE 


MONETY POLSKIE 


lub z historyą polską sty- 
czność mające, 


oraz 


wszelkie przedmioty sta= 
rożytne. 


Katalogi z cenami 
przyseła franco. 


na żądanie 


Kobieta 
wieku poważniejszego, poszukuje 
służby, do domowej roboty, — lab 
też jakiej innej odpowiedniej pracy 

Interesowani 
do 


zgłosić się raczą 
Maryanny Wojtaszak, 
1030 Albany Ave., Chicago, 


(82. — 38) 


Ills. 


QAN TAL-M NTAL-MIDY N 


B) W 48 godzin: zee 


trzymane gonorrhoes i odpływy | 
przez | 


Wa 


z moczowych organów 
É Santal-Midy kapsułki, bez nie- 
h. dogodności. (Mr.30—%%4. 2 


‘nis 
£ 
sprzedają. 
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(31 — 38) 
Ceny Targowe. 


Chicago, 15 Sierpnia, 1893. 


Zywe Świnie - 4 .90 
Owce - - . 1.75—4.75 
Bydło, loo fuutów -  ż.15—4,50 
Owies . s ` 22—927 
Pszenica - . b 18—60 
Żyto - TO - 35—454 
Groch, buszel - 1.00—1.40 
1ano z « . 8.00—12.00 
Len > =- 98—99 
Kukurydza a . ;8—39 
Spirytus - - > - 1.12 
Cybula, beczka s ~ 2.80 
F asola buszel - . 1.70—1.75 
Indyki, funt - « = 10—11 
Kaczki > s : 9—12 
Kar - - - 114—13 
ytryny, pudło : 1.75—6.00 
Ser, funt - - - 74—16 
Kapusta, (crate) 75 
Miód, funt - = - 6—17 
kój - „ - - 3—44 
Masło - . 14—22 
Jaja, tuzin . - 13 
Ogórki, tuzin . 10—15 
Jabtka - o . 200—3.25 
Gęsi, tuzin - - 3.00—6.00 
Banany, pudło - SRB. 1.50 
Uwikła, - >» . 45—1.00 
Brukiew, pudło - - 
Pomarańcze, pudło - 1.8 
[ymotka - - - 3.7 f 
Smalec . . > 8.30 
Peklowina - - 12,50 
Schaby, 100 funtów - 7.474 
Buteryna, funt. - 17 
Maka pszenna - - 1. „75 
Kartofle nowe, beczk: 1.45—2.,00 
Kukurydza nowa (12) 10—124 
Brzoskwinie 3 s 25-—50 
W iśnie 1.50—1.75 
Maliny - Ę -1.75 
Jeżyny Ę 1.25 
Agrest 1.25—2.00 
Borówki - - - -1.25 
Kalafiory, tuzin - 85—1.00 
Pie Plante, pęk - - -< 15 
Pomidory, crate - s 25—35 
Cukier - - 4—6ł 
Melony, 100 : 15.00—20,00 
Marchew, tuzin „ - 10—20 
Kawa. a ° . ~ 19—33 


